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Dziś rano 
premier 

przyieżdża do 
ChRL Czou 

Łodzi 

En-lai 

Łódź se ·deeznie wiła 
swye ehińskieh przyjaeiól 
Dziś witamy w naszym mie mier Cyra(f']ikiewicz, wskarując I je.go ogromnym potencjałem 

ście fhińs•ką delegację rządo- na miejsce Chin Ludowych ktdi7ikim, z jego ogromnym ob
wą z premierem Chin Ludo- w świecie: szairem, z jego naj.przeróżniej 
wych Czou-En-laiem. Wizyta „Zdajemy sobie bowiem ilrzymi bogactwami natuiralny
jej w Polsce ma wiel.k.ie _ZJna- wszyocy dobrze SfJN!.Wę z roli mi". 
c.zenie dtla rozJWOju >VZ<łJem- ja•ką odgrywa w ogólnym u
nyoh stooUtrLków między na- kładzie siq międrzynairodowych 
szym. krajem i Chinami. Pod-1 wielkie mocarstwo Chi.ny Lu
lkreś1i~ to w War.sczaiwie pre- dowe, budujące socjał.izm, z 

~ 

Sląsk gorąco przyjął gości chińskich 
z premierem Czou En-laiem na czele 
WROCŁAW (PAP). - 14 

bm. o godz. 8.30 premier Crou 
En-lai i członkowie delegacji 
:rządu ChRL opuścili Kra
ków, udając się pociągiem 
.specjalnym w drogę do Wro
cławia. 

W Krakowie premier Czou 
En-lai pożegnał się z preze
sem Rady Ministrów J. Cy
rankiewiczem. W drodze do 
Wrocławia premierowi towa
rzyszył mini.ster górnictwa 

Zgromadziło się tu ok. 7,5 ty
siąca wrocławian. 

W późnych godzinach wie
czornych premier Czou En-lai 
vrraz z· towarzyszącymi mu 
osobami opuścił Wrocław, że
gnany przez licznie rebranych 
na dworcu przedstawicieli 
m1e3scowego społeczeństwa. 
Premier Czou En-lai udał się 
pociągiem specjalnym do Ło
dzi. 

węglowego Franciszek Wa- Prasa chińska 
niołka, a we Wrocławiu o-
czekiwał na gości chińskich 0 pobyci"e 
minister spraw zagraniozmych 
Adam Rapacki. C E • 

Zyv.re, braiter.skie uczucia na 
rodu chińskiego i jego kiero
wnictwa partyjnego ·i państwo 
we~o, jakie towarzyszą naszej 
walce o utrwalenie owoców 
Października, znalazły wyraz 
w w.arsozawskim ·lp!7.el"Tló""'ie
n.iu premiera Czou-En-laia: 

„Na.ród c'hiński stale się iń
teresuje sprawą perspektyw 
rozwoj'll socjalizmu w Polsce 
o.rarz waliką nairodu polskiego 
o obronę i ulepszenie budow
nictwa socjalistyamego. Obe
oo.ie z wielką radością widzi
my, źe W5zyst.kie :zxl.rowe i 
zmierzają~. do socja.limt'l.I si
ly w Polsce są skupione wo
kół Komiltetu Central.n~ Pol 
s.kiej Zjednoczonej Parl!i Ro
botnńorej z towarzyszem Go
mu~ ina czele i :zxl.ecydowa
nie wałcr.ą o rozwój soojaa.iz
mu w Polsce". Przed przybyciem do Wro- ZOft ft•)8Jft 

clawi.a pociąg specjalny, wio-
zący członków delegacji rzą- w Polsce z przyjarroem wieliki-ego sy-
du ChRL, zatrzymał się na na narodu chińskiego, wybi<t-
kilka minut na Dworcu Głów- PEKIN (PAP). - Cala pra- nego d:z.ialacrza międeyna1rodo-
nym w Katowicach, a następ- sa pekińska zamieszcza ob- wego ruchu robotnicrzego i 
nie w Kędzierzynie i w Opo- szerne sprawozdania z pobytu sizozerego przyjaciela nlairod'll 
lu. Każdy z kilkuminutowych premiera Czou En-laia w poL~kiego, r-remiera C2'JOIU-En
postojów był dla miesZJkań- Polsce, podając ·treść przemó- laia i towai!'Zy\S:z.ącycll mu 
ców tych miast okazją do wień wygłoszonych na wiecu przedstawicieli rząd'll ChRL 
manifestacji na cześć premie- w Warszawie i w Krakowie. v.·iążemy miś serdec2lile ucm
:ra Czou En-laia i członków „Muangminżipao" podsumo- cia. Wj,zyta dzisiejsza bowiem 
delegacji rządu Chin Ludo- wując WY'ftiki politycznej, go- sta.nowi now:v dowód przyja
wych. spodarczej i kulturalnej współ źni i solidarności krajów budu-
Najserdeczniejszą, najgoręt- pracy między Polską a Chi- jąeych socj.alizm. I nie chodzi 

szą manifestację zgotował I nami w ubiegłych latach pi- tu o solidarność kopiowania 
jednak Wrocław. Tłumy wro- sze, iż obecna wizyta premie- V.'l2JOll"ÓW i metod rozwoju P<>
cł.awian zwartym kołem oto- r:i Czou En-laia przyczyni się szozególn)'Clh klrajów, lecz clio 
czyły premiera Czou En-laia, z pewnosClą do pogłębienia dlzi o W7Jajemnie korzystne po 
długo i spontanicz.nie mani- tej współpracy i do umocnie- parnie ekonomiczne, jatkiego 
festując na jego cześć. Gości nia jedności państw socjali- kraje socjafa;tyic:z:ne nie prze-
obdarowano naręczami kwia- stycznycł).. stamą sobie udrz;ielać, ohodzi o 
tów. -=-~.:_..:..._~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

Polska wygrała przetarg 
na dostawę szyn kolejowych do Brazylii 

Z dworca we Wrocławiu 
premier Czou En-lai i c2;łon
kowie delegacji rządu Chin 
Ludowych udali się samocho
dami na Zwiedzenie najwięk
szej w Polsce fabryki wago-
nów - Pafawagu. KATOWICE (PAP). - Po-\ raln.a, Japonia oraz Stany 

Po południu 14 bm. premier ważny sukces odnieśli polscy I Zjednoczone Ameryki Północ
Czou En-lai . i towarzyszący I handlowcy, wygrywając prze- nej. 
mu członkowie delegacji spot- ta·rg na dostawę szyn kolejo- Transaktja zawarta między 
kali się z lu?no~cią Wrocła-

1 
wych do Bra.zyli.i z taki~i Centralą Handlu zagraniezne

w1a w za~ełnione1 do ostat- j konkurentami Jak FrancJa, go _ Centrozap" w Kato-wi
niego mieJsca Hali Ludowej. Niemiecka Republika Fede- cach ~· Bankiem Narodowym 
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Rozwoju Gospodarczego Bra
zylii na dostawę szyn i akce
soriów kolejowych opiewa na 
sumę por.ad 10 mln. dolarów. 
Za taką kwotę Polska do-

solidarność obr0tny w skali 
międizynarodowej interesów 
budownictwa socjalizmu. 

Przyjaźń z potężnym naro
dem chińskim, jest czynni
kiem budzącym ufność i wia
rę. W osobach premiera Czou 
En-laia i delegacji rządowe~ 
ChRL widzimy przecież cały 
600-milionowy naród, w tru
dzie budujący nowy ustrój u 
siebie, ale i patrzący z na
dzaeją na nasz dzień dzisiej
szy i nasze jutro. (My zaś o 
tym myślimy - cóż z.naczą 
tysiące kilometrów, które 
d"Lielą oba kraje, jeśli równo
cześnie łączy je zrozumienie, 
gotowość wzajemnej pomocy 
i sZ<:Zera serdeczność przyjaź-
Illi. 

W Łodzi witamy dzisiej
szych gości jak najgoręcej. 
Włókniarskie miasto nie po
sląpi im eniuzjażmu i uczuć 
sęrdecznej gościnności. 

Przyjazd do Łodzi premie
ra Chińskiej Republiki Lu
dowej wraz z towarzyszący
mi mu osobami przewidzia
ny jest dzisiaj około godz. 9. 
Goacł powitają na. Dworcu 
Kaliskim przedstawiciele 

.. PROFESOROWIE 
Jażdżewski i Bratkowski 
otrzymali nagrody naukowe m. lodzi za 1956 r. 

Prezydium Rady Narodowej I robek naukowy VfYSuwa go 
m. Łodzi na wniosek Komisji na czoło archeologów pol
Nagród NaukoWYch naszego skich. 
miast:-, w skład której wcho- Prof. dr Władysław Brat
d~ili przedsta~c.iele Frezy- kowski z Politechniki Łódz
dmm RN,. ~bitni ~aukowcy, kiej jest laureatem nagrody 
przed~taW1c1~le wyzszych u- państwowej z roku 1955. Kie
czelm, Polsk1e~o ?'.'owarzystwa rownik Katedry Przędzalni
Naukowego i ir:im przyznało ctwa Włókien Łykowych PŁ, 
za rok 1956 dwie nagrody na- posiada duży dorobek nauko
ukowe. WY w postaci opublikowanych 
Nairrodę w za.kresie nauk prac i dzieł książkowych o 

humanłstyczno-społeaznych o- wartości naukowej i techno
trzymał prof. dr Konrad Jaź- logicznej. Posiada wieloletnie 
dżewski za wybitne osiągnię- doświadczenie w pracy dy
cia w dziedzinie badań arche- daktycznej i badawczej na Po 
ologicznyeh 1\Q terenie woje- litechnice Warszawskiej i 
wództwa łódzkiego oraz cało- Łódzkiej. Jest autorem i reali
kształt dorobku naukowego z zatorem nowych metod tech
dziedziny archeologii. nologicznych przerobu lnu i 

władz miejskich oraz dele
gaci społeczeństwa naszego 
miasta. 
. Prosto z d'Vorca. dostojny 

gość uda się do ZaJda.dów 
im. Obrońców, \\'a.rsza.wy, 
gdzie zapozna się z warun
kami i osiągnięciami pracy 
włókniarzy. Dalszy program 
przewiduje podjęcie pre
miera Czou En-laia śniada
niem przez Prezydium Ra.dy 
Narodowej. 

O godz.. 12 w ha.li Wimy 
odbędzie się spotkanie miesz 
kańców Łodzi z premierem 
zapn;yjaźnionego na.rodu. 
Celem zachowa.nip. porząd
ku, na spÓtkanie to rozpro
wadzono ograniczoną ilość 
zaproszeń, które służą jed
ni>Cześnle Jako karty wstę
pu n.a miejsce zgromadzenia. 

Przewiduje się, że krótko 
po godzinie U delegacja. 
wyruszy w dalszą podróż 
pociągiem do Wa.rszawy. 

PREZES 
Rady Minislrów 
przyjął 

prymasa Polski 
konopi. Wychowawca licz- WARSZAWA (PAP). u bm. 

DruA nairrodę z zakresu nych kadr naukoWYch jest ści prezes Rady Ministrów Józef 
nauk pnyrodnłc:eych, technicz śle związany z Łodzią i jej 
nych i medycznych Pr%YZnano pi:zemyslem Cyrankiewicz przyjął prymasa 
prof. dr Władysławowi Brat- · Polski ks. kardynała Stefana 
kowskiemu za ostatnie osiąg- Redakcja nasza składa tą Wyseyńskfel'O, .i; którym omówił 
nięcia w technologii włókien- drogą wyróżnionym laureatom cały nerel' spraw, dotycz~cych 
nictwa oraz całokształt ;iO-let- serdeczne gratulacje. (Sk) stosunków między Kościołem a 
niej pracy naukowej, organi-
zacyjnej i dydaktycznej. 

Obie nagrody -,,,.noszą po 
Hl.OOO zł. 

Rząd Izraela 
Pańsh.,.em, a w szczególności u
chwalonel'O oriałnlo nowego 
dekretu o obsadzaniu stanowisk 
kościelnych oraz praw dotyczą

cyeh prawidłowego, opartego na 
wzajemnym poszanowaniu wol
ności sumienia. wprowadzania 
nauki rełil'li do szkół. 

PARYŻ. - W dep.art.amenc,e cit jedneqo Murzyna do kotła z 
Alqer doszło do wie'1o9od'.ll;nn'!go wrzacą wodą. W drugim przy
starda między powstańoa;mi a pa<lku, komendant obozu rozka
francuskim.i oddziałam.i wojsk~y u~ wvkopać qłęboki dół, na któ 
mi. W ~órzystych rei~nach Alne- ry poł<Yi:ono drewniany drąg, przy 
ru w r·ezullacie zbro1nych starć wiq.zując do nieqo u ręce je<l
zglnęlo 15 powstańców, neqo z więźniów murzyńskich. 

starczy Brazylii do połowy D B f • 
1958 r. ponad 72 tys. ton 57~ epesza u ganana 
normalnotorowych i akceso- TEL A VIV WAP). Dziennik 

Prof. dr Xenrad Jażdżewski 
(Uniwersytet Lódzki) j~t ści
śle związany z terenem łódz
kim. Przeprowadmł badania 
archeologiczne na terenie woj. 
łódzkiego, a jego bogaty do-

odmawia 
wycofania wojsk 
z Synaiu 

N.a poludni~wy-za~ód od. El- Wisi.al on tak pTzez dłuższy CT.as. 
Afruna toczył się zacięty boi, w Oświadczył o.n rĆ1Wnież, że ofi
klórvm brało udział ponad pól rerowiie po!kji brytyjskiej w Ke 
tysiaca żołni-e-rzv. nii biją więźniów bata.mi i :nnę-

Vv mieście Alger w nocy na cają się n.ad nimi w okropny spo 
di:ień 13 l:>m. wyleciały w P?Wie sób. 
trze maqazv'IIY. Straty lildten.alne PARYZ. - Pmsa <pa.ryska po 
są bardw duż.e. . daje, że rre=irik mądu tunis<.ie-

. LONDYN. - Pismo bryty)- qo -0świ.adczy>ł, irż 11 l:>m. w po
sltie „Reyńolds New~·· <>P'.SUJe bliżu granicy TuniiSU z Algerem 
warunki, w jakich żyją w1~zn:o- fra.ncusJoie samo!Olly wojsk.owe o
wie w olxl'za·ch koncentra.c:yJnych strz,elałv z broni ·-pokładowej gt"U
w Ken.il. pę kobiet tunezy;jskicli, OO!óro !)Ia 

J.a.k stwierdza jeden z oflce- cowa<v n.a polu. Jedrna kobieta 
rów, który p.owróci.t z Kenii, hyt zost·aJa zahll.1, a cztery ciężko 
Ołll świadkiem, jak dozc. :ca wrzu ranne. 

riów kolejowych. „Lamerchav" donosi, że rząd do Macmillana 
Trzeba podkreślić, że tego Izraela powziął w niedzielt: u- MOSKWA (PAP'). _Premier 

rodzaju tra.nsakcja z Brazylią Przemówienie chwałę, by odmówić ostatecznie Związku Radzieckiego N. A. 
na dostawę szyn kolejowych wycofania wojsk izraelskich z Bulganin przesłał premierowi 
zawarta została po wojnie po przedwyborcze szarm As'Z-Szejchu leżącego na w. Brytanii Macmillanowi na-
raz pierwszy. Wprawdzie stępującą depeszę: 
przed wojną Polska dosta.r- Wł G lk• południu Półwyspu Synajskie- Z okazji objęcia przez Pana 
ew.la już do tego kraju wyro- ' • omu I go, dopóki Izrael nie otrzyma stanowiska premiera Wielkiej 
bv hutnicze, ale nawiązane tzw. gwarancji dotyczących że- Brytanii przesyłam Panu moje 
wówczas kontakty handlowe wygłOSZOOe glugi w Zatoce Akaba. pozdrowi-enia i naj8erdeczniej•ze 
zostały po wojnie zaniechane. życzenia. Pozwoli Pan wyrazić · w • Rząd Izraela oświadczy?, że ml nadzieję, że kontakty osobi-

Szyny kolej.owe i akcesoria WCZQf8J W 8fSZ8Wle będzie się kategorycznie prze- ste, nawiązane między nami w 
wykonuje huta „Kościuszko", ciwstawfal powrotowi Egipcjan !Genewie i w ~ondynie będą kon 
z które.i odeszły już pierwsze d • t 3 4 . . . tynuowane w mter~ach rozwo-
trartsporty tych w-rrobów do po afemy na S r. I do Gazy 1 me zgodzi się na kon ju stosunków brytyjsko-radzie-Sra.izylii. !

1
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Organizacje 
młodzieżowe 
koordynują swą 

działalność zagraniczną 

Niespodzianka w zachodnich kołach 1;VOlitycznych 

,, Duch Edena'"· ciąży 
WARSZAWA (P~. 14 bm. 

nad nowym gabinetem br1yłyjskim 
nie pozostanie zasadniczo nie 
imicniona. , 

W niektórych kolach politycz
nych wskazuje się, że zachowa
nie „ducha Edena" przez nowy 
gabinet brytyjski ma być de
monstracją, oznaczającą, że 
Wielka Brytania zd ecydowana 
jest prowadzić samodzielną po
litykq i „nie ulegać presji z ze
wnątrz". Chodzi tu zwłaszcza o 
konkurencję ze Stanami Zjedno 
czonymi w rejonie Bliskiego 
Wschodu. 

PIERWSZE POSIEDZENIE 
GABINETU MACMILLANA 

odbyło się w Warszawie wspól LONDYN (P~. - Pierwsze 
ne posiedzenie sekretariatu komentarze agencji zachodnich 
Tymczasowego Komitetu Cen- na temat nowe go gabinetu bry
tralnego Związku Mlodzieży So- tyjskiego świadczą, iż lista czlon 
cjalistycznej, Prezydium Komi- ków nowego rządu sporządzona 

tetu Organizacyjnego Związku przez Macmilla na wywołała wie! 
Mlodzieży Wiejskiej oraz Głów ką niespod ?. iankę w zachodnich 
nej Kwabery Harcerstwa. Na po kolach politycznych. Wbrew u
siedzeniu ustalono, że wobec przednim przypuszczeniom, 
istnienfa szeregu wspólnych skład nowego rządu brytyjskie
spraw ·dla poszczególnych orga- go niewiele różni się od po
nizacji młodzieżowych w dzie- przedniego. Najwięksui sensa
dzinie dzialalno~ci zagranicznej cją dla dyplomatów i polityków 
jak np. sprawa festiwalu, tury- jest pozostawienie Selwyn
stvka zagraniczna, stosunki z Lloyda na stanowisku ministra 
SFMD, istnieje konieczność po- spraw zagranicznych. Selwyn
wolania stałego organu dla kon Lloyd obok Edena był glównym 
sultacji w tym zakresie. W autorem upokarzającej dla Wie! LONDYN !PAP). - Dnia 14 bm. 

t k' · <>dbyl<> się pierws;oe p<>sledzenie 
związku z tym powołano komi- klej Brytanii awan ury sues ieJ. ścisleq-0 gabinetu Macmillana. 

ID Daiwny p<>znański teatny!<: 
studencki „Żóltoclz:iób" p.rzeks-.r;tał
cit się obecnie 1na kabaret ekspe
rymentalny, który nie ma zamiaru 
naśladować kabaretu studentów 
warszawskich i qdańskich, ale chc-e 
WV1Prace>wać wla.sne formy. 

Teksty p !szą miejscowi młodzi 
lileoraci, a muzV'ke kom)'.>onuje -

Przemówienie N. S. Chruszczowa 

Konferencja podjęła uchwa
łę, mocą której postanowiono 
przy Radzie Okręgowej ZSP 
powołać jakv prgan doradczo
konsultatywny Radę Senio
rów składającą się z zasłu
żon~cli działaczy „Bratniaka' ' 
i ZSP, zobowiązano RO ZSP 
do uwzględnienia w jej dzia
łalności postulatów wysunię
tych w dyskusji, szczególnie 
zaś problemów mieszkanio
wych, stołówkowych i kas za
pomogowo-pożyczkowych oraz 
do opracowania szczegółowe
go planu dalszej działalności 
RO. 

sję koordynacji działalno~cl za- L d ń kl k de t Agen WzlAli w nim udział m. In. mllll· wygłoszone 
granl.czneJ· or"anł·zaci·t młodz1'e- on Y s orespon n " gospodarczej. P. Eisenhower " Jl u ·t d Pr K Thaler pi str1>wle: spraw zaQranicznych k . 
żnwych, do której weszli rzed- c ni <' ess, · - Selwvn Ll1>yd, <>brony _ Duncan przedstawia sprawę ta , ze 

Uczestnicy konferencji pod
jęli także uchwałę o nadaniu 
przewodniczącemu Prezydium 
RN m. Łodzi - Edwardowi 
Kazmierczakowi - praw ho
norowego członka RO ZSP. W 
liście do niego piszą m. in.: 

stawiciele ZMS, 'ZJMW ZHP. sze, że Macmillan będzie starał Sandys, spraw wewnętrznych - W Taszkencie Związek Radziecki pragnte ja-
się utrzymać zasadniczą linię Butler. koby zdobyć te obszary i aby 

Podj~ta w tej sprawie uchwa edenowskic.I polityki w sprawie w q1>dzinach P<>p<>łudnlowych MOSKWA ('PAP). Dnia 13 bm. do tego nic dopuścić, należy 
ła okre~la 7.akres działania ko- Bliskiego Wschodu. Lista człon- mian1>wani dnia 13 bm. ministrowie I sekretarz KC KPZR, N. s. podjąć j<!kieś kroki. Trzeba być 
misji. ków gabinetu, jaką Macmillan złożyli przysięqe przyjętą przez Chruszczow wygłosił przemówie wielkim fantastą, aby rzucić ta-

Na posiedzeniu przedRtawicle- wczoraj opublikował, wykazuje, królową. nie w Taszkencie na uroczy- kie oskarżenie pod adresem 
le kierownictw ZMS, ZMW I że nowy rząd brytyjski nosić Macmillan w dalszym clą~ !o.r- stym posiedzeniu z okazji przy- Związku Radzieckiego. 
ZHP uchwalili wspólną dekla- będzie na sobie wyraźne piętno muje swói qabinet. Po r<>z anm p d' R d J~ste~my s'wiadkami wielkich 

d " 18 tek ministerialnych czł1>nk1>m znania przez rezy mm a y ~ ~ 
rację, w której postanawiają u- „orientacji E e~a • tzw. qab!netu ścisłego, ma <>n jesz Najwyższej ZSRR orderu Leni- wydarzeń historycznych. Woj-
trzymywać wl!ęź ze Swiatową W kolach politycznych - k~n cze powierzyć 1>bowiąr.kl 20 milu- na Uzbeckiej SRR. Podajemy ska an1?ielskie, francuskie i izra
Fedet"acją Mlotj.zieźy Demokra- tynuuje K. Thaler - wsk~ZUJC strom, nie wchodzącym w skład skrót przemówienia: elskie, które napadly na Egipt, 
tycznej. się, 7R polityka zagraniczna I Qabinetu oraz <>k<>ł<> 40 tek p<>d- _ Towarzysze _ powiedział będący w istocie rz€czy krajem 
~klaracja stwierdza również, Wielkiej Brytanii prawdopodob- sekretarzy stanu. Chruszczow _ zostaliście wyróż chłopskim, nie posiadającym 

ze celem szerszej wymiany po- nieni za wielką i owocną pracę swojego przemysłu, zmuszone 
glądów na sprawy SFMD, kie- kołchoźników, robotników ośrod zostały do wycofania się stam-
rownictwa organlzncj\ postano- w t • • b , , ków maszynowych, sowchozów, tąd. 
wiły .za:proslć do Warszawy de- ys ąp1en1a Q roncow specjalistów rolnictwa i uczo- Narody świata arabskiego wi-
legacJę SFMD w osobach prze- nych, pracowników partyjnych dzą, że to nie Związek Radzie-
wodnicząoogo - Bruno Berni- • b d kt"m i radzieckich w dziele rozwoju ck!, lecz Imperiali ści angielscy, 
niego Ol!'az jednego Z ~kreta- w procesie y fJ0S Adw. Kochmański - obrońca uprawy bawełny w ZSRR. francuscy, amerykańscy i inni 
rzy. Uczestnicy konferencji po· I 6 k . h Gulcza Kosika I Uzb€cka SRR i inne r€publi- zagarniają i marnują ich boga-
stanowili' tak<ie, w związku z BYDGOSZCZ (PAP)• 14 bm os arzonyc ' 

1 
. . ki radzieckie w środkow·e j Azji ctwa naturalne, prawie za dar-

przy. gotowa. niaml. do plenarnego w dzi~wi'ątym dniu tocz,nce ";; Dzięgiele.wsk. iego. - po.emizu1e mo wywożą z Bliskie«o i $rod-
~ ,, " mają ogromne osiągnięcia. Wy-

po.~1edzen1'a Kom,1tetu Wyk?naw się przed Sądem Wojewódzkim I z oskarzy~1elami publicznymi, daje mi się, że nie wszyscy jesz kowego Wschodu nafte. Zwią-
czego S~ID, ktore .odbędzie się w Bydgoszczy procesu przeciw- którzy określili oskarżonych ja- cze nawet w Związku Radziec- zek Radziecki tego nie robi i 
w najbliższym czasie w Berii- ko sprawcom chuligańskich ł · i h l' . kim zdaJ·n sobiP sprawe, z tych nie zamierza robić. Związek 
nie ustalić .skład delegacji oraz ' d ko męty spo eczne c u iganow. '' Radziecki bezinteresowni~ po-

' . , awantur w Bydgoszczy - są , . t · osiągnięć, które są owocami ~ 
uzgodnić wspolne stan~wisko. przystąp!l do wysluchanla prze Obronca wskazu1e nas ępme na zwycięstwa Wielkiej Październi- maga krajom arabskim w ich 

. ~ost:i~owi<mo równlez wystą- mówień obrońców. niesłuszną jego zdaniem, kwa- kowej Rewolucji Socjalistycz- sprawiedliwej walce o niepodle-
p1c z inicjatywą powołania Pol· . . , k . glośt'. Takie są fakty. taka jest 
skiego Komitetu Festiwalowego, Pierwszy zabrał gl~s adw. hftkację. pra~ną czynow 0~ ar- neJ. rzeczywisto<lć jasna dla wszyst-
który zająłby się koordynacją Ciemniewski obronca osk_. żonych i prosi sąd o sprawiedll- Obecnie Imperialiści podnoszą kich, a tym bardziej dla naro-
przygotowań festiwalowych I Ta?e1:1sz.~ Gulcza. Wiele uwagi wy, łagodny wymiar kary dla wściekłą wrzawę przeciwko dów krajów arabskich. 
zaprosić do udziału w komite- poswięc1r on społecznPmu podło G 1 i K 'k dl D i · Związkowi Radzieckiemu i ca- Jesteśmy przl'!konani, ~ kaz-
cie wszystkie organizacje i in- żu przestępczości wśród młodo- ,u cza osi a, a a z ęg~e- !emu obozowi socjalistycznemu. dy uczciwy czlow'iek pracy, któ 
stytucje zajm\$\ce się pracą ciany~h ze szczególnym uwzglę- lewskiego - 0 wyrok uniewm- W istocie rzeczy nigdy jej oni ry przeanalizował nasze do-
wśród młodzieży. Polski Komi- dnieniem przyczyn. panoszi;ice~o niający. nie zaprzestali. Jest to zupełnie świadczenia, sukcesy osiągnięte 
tet Festiwalowy powołany ma się w naszym ~raiu ~1:ullgan· zrozumiałe. Imperialistyczni wo przez naród radziecki niewątpli 
zostać w końw bież. miesiąca. stwa. Podkreślil on, 1z społe- Sprawom kwalifikacji praw- dzireje nie mogą pogodzić się wie stanie się zwolennikiem 

czeństwo musi zdać sobie spra- nej przestępstw osk. Ratajczaka z tym, że pomyślnie rozwija się naszego ustroju, nauki marksi
wę że za niewłaściwe postępo- poświęcił również większą część Związek Radziecki i wszystkie stowsko-leninowskie.i. Nauce tej 
w~nle wielu młodych ludzi I swego przetllówienia adw. Karls. kraje socjalistyczne,• Ich rolni- nie zagrodzą drogi żadne arma-

Komitet Łódzki Polskie.i 
Zjednoczonej Partii Robo-

--------------~ ono ponosi pewną odpowiedzial „Ferowanie surowych wyroków ctwo, kultura, że podnr.ei się ty, żadne samoloty i żadne pań-
ność. i kar w stosunku do młodych, dobrobyt mas pracujących. stwo. 

tniczej przypomina wszYst
kim C2łonkom i kandyda
tom partii o obowiązku 
zgłaszania się w obwodo
wych komitetach Frontu 
Jednolici Narodu (na teł'P.
nie swego miejsca 7.Amie
~zkania). celem aktywnego 
wł~czenia się do pracy 
przedwyborczej. 

Charakteryzując zaj~cia wl którzy po raz pierwszy i przy- • Jednakże musimy jeszcze, to-
dniu 18 listopada 1956 r. obroń- padkowo znaleźli się w kolizji Czytaliście na pewno, towa- warzysze, wiele popracować. 
ca szczegółowo 1'ajął się kwe- z prawem, zrywanie na długi rzysze, o tak zwanej „doktrynie Nie powinniśmy popadać w za
s1.ią, czy osk. Gulcz mógł być czas wi~zi łączącej ich ze spo- Eisenhowera". rozumiało8ć. Jest jeszcze u nas 
przywódcą zbiegowiska. Powie- teczeństwem nie może stanowić Prezydent Stanów Zjednoczo- wiele niedociągnięi<. 
dział on, że Gulcz przyłączył środka wychowawczego ani u- nych, p. Eisenhower zażądał od 
się do tłumu, gdy zajścia jnż moralniająccgo" - oświadczył Kongresu USA udzielenia mu Podniesienie wydajności pra-
trwały. To, ze Gulcz znalazł się I on. p~awa ;iżycia sił zbrojnych. S~a- cy - mówi! dalej Chruszczow 
na czele obrońca tłumaczy now ZJednoc:r.onych na Bhskun - zwiększenie produkcji - to 
szczególną podatnością oskarża- Adw. Karls zwrócit !l'lę do są- i Srodkowym Wschodzie w kaz- zasadnicza sprawa. Tylko na 
nego, jako osoby lnalo int:>li- du o. łagodny wy~iar k~ry ~l~ dym momencie,. gdy uzna on za gruncie. wzrostu wydajności i:ira 
gentnej, na wpływ tłumu a P?- Rata1cza~a, z zaw1~sz-emem JeJ I P?trzebne; . zaządał pełnomoc- cy mozemy osią.gnąć zwyc1ę
nadto znajdującej się w stame wykonania na długi okres cza- mctw udzielenia kra1om tego ~t·vo w gospodar(,zym współza-
silnego zamroczenia alkoholem. I su. obszaru „pomocy" wo,iskowej il wodnictwie z kapitalizmem. 

Od konferencji sprnwozdaw- Po łódzkiej konferencii oartyynej 
czo-wyborczej łódzkiej orga- ----------------------------nizacji partyjnej dzieli nas do-
bry tydzień. Z tej perspekty
wy łatwiej ocenić jej przebieg 
i wyciągnąć wnioski dla dal
s/.,j pracy politycznej. 

Refleksje i wnioski 
Konferencji, o której mowa, 

nie można streścić w jednym 
przymiotniku - dobra lub zla. 
Jej znaczenie w chwili obec
nej polega na bezsprzecznym 
fakcie pelnego zwycięstwa de
mokratycznych, postępowych 
sił nnszej partii, czego wyra
zem jest wybranie ao plenum 
Komitetu J,ódzkiego Judzi, któ 
rzy w dniach VII I VIII Ple
num KC PZPR potrafili bić się 
z calym zaparciem o triumf 
pol~kiego października, a po
tl'!m w trudnym okresie walki 
o realizację uchwał partii nie 
szczędzą wysiłku dla wprowa
dzenia tych uchwal w życie. 

To jest najpoważniejszy do
robek k<mferencji łódzkiej. 
Konferencja ta była jak gdy
by podsumowaniem ldeologicz 
nej bitwy toczonej przez par
tię o zwycięstwo wszystkiego 
co dobre w niełatwym czasie 
j11.ki dzieli nas od VIII Ple
num. 

Mimo kró1.kiPgo stosunkowo 
czasu, wyniki tPj walki są już 
widoczne. Zarówno w refera
cie wygłoszonym przez I se
kretarza KL Michal!ni:: Tatnr
kówne, j k i w glosach dy
Rkusy jnych nawiązywano do 
tvch spraw, wskazując na fak 
ty konsekwentnego działania 

dzi skrzywdzonych - z par· 
tii i spoza partii, tworzenie 
warunków dla lepszej działal
ności rad narodowych, którym 
przekazano wiele funkcji i 
kompetencji ministrów, nor
mowanie stosunków w dzia dzi 
nie demokracji wewnątrzpar
tyjnej i demokracji w ogóle w 
zakresie samorządów robotni
czych, właściwa działnlność 
związków zawodowych, a tak
że regulacja płac - wszystko 
to dowodzi g~ębokich przemian 
zapoczątkowanych przez naszą 
partię, których celem jest 
prawdziwa i pełna demokraty
zacja stosunków. 

Realizacja tych zadań wiąże 
się ściśle z zagadnieniami Ide
ologicznymi, z tym, co nazy
wamy postawi\ członka partii 
wobec codziennych zjawisk o
becnej chwili. Sprawy te zna
lazły odzwierciedlenie w dy
skusji. 

Delegaci w olbrzymiej !!Wej 
większości wskazywali na ko
nieczność bardziej ofonsywne
go dzialnnia w kierunku umac 
niania jedności ideologicznej 
partii, a zwłaszcza pelnej mo
bilizacji I jPdno:kl dzialania w 
obliczu zbliżających się wy
borów, 

partii dla ugruntowania zasad Delegaci zakladów pracy. ta
demokratyzacji życia politycz- cy jak stary działacz robotni-
nego i gospodarczego. czy - Aleksander Lęgosz z 
Mówił równ:eż o tym czlo- ZlPB im. Dzierżyńskiego, czy 

nek Biurn Politycznego - Ro- Maria Baranowska - robotni
man Zambrowski, przytaczając ca z ZPB im. Waltera w slo
te momenty, które zapoc7.ątko- wach pełnych oburzenia mówi 
wały ten proces. Uregulowa- li, jak to pewne elementy usi
nie stosunków z KJPZR na łują samokrytykę partii wyko-
11runcie pełnej suwerenności rzystać dla wro~ich celów, po 
na1zego kraju, przeprow11d:>.e- slu~jąc się falszern i dema
nie szerokiej rehabll!taeji lu- gogią, krzycząc głośno, że są 
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za uchwałami VIII Plenum, a 
po cichu nie przebierają w 
środkach, by te uchwały tor
pedować, by mącić w głowach 
ludzi i dezorientować opinię 
społeczną. Szkalując i opluwa
ją" ~tarych -działaczy robotni
czych, pragną osłabić partię i 
poderwać zaufonie do podsta
wowych zaloże1't socjalizmu. 

Partyjnci konfe rencja łódzka 
wykazała, że aktyw partyjny 
orientuje slG w tego rodzaju 
rozróbkach i ma oczy szeroko 
otwarte na wsze lkiego rodzaju 
manewry polityczne rozgrywa 
ne pod nnjC7Rrwieńszyrni na· 
wet płaszczykami. 

Ta właśnie słuszna ideowa 
postawa jaką wylrnzano w dy
skusji - co nie oznacza by
najmniej, by w dyskusji tej 
nie było również wystąpień, 
pod którymi nie zawsze moż
na byłoby się podpisać -
świadczy o postępowym, demo 
kratycznym charakterze konfe 
rencji i tak wydaje się, należy 
ją w reasu.npcji ocenić. 

Oprócz jednak ogólnie pozy
tywnego tonu, jaki dominowa! 
w obradach, nie wolno nie wi 
dzleć i braków. Do takich na
leży pr7,ede wszystkim brak w 
dyskusji problematyki ekono
micznej. Z wyjątkiem jedne
go bodajże, czy dwóch wystą
pień, dyskusja toczyła się po
za sprawami gospodarczymi. 
Tymczasem wiemy wszyscy, 
że spraw tych narosło u nas 
'Bż nadto, choćby tych związa
nych z zagadnieniem nowego 
systemu zarz11dzania zakłada
mi pracy, działalnością rad ro
botniczych. 

Dotychczasowa praktyka wy 
kazuje, że nie Sił to sprawy 

łatwe ł że w wielu wypadkach 
załogi borykają się z niezrozu 
mieniem podstawowych zało

żeń samorządu robotniczego, 
co odbija się tak na składzie 
osobowym tych rad, jak i na 
ich pracy. 
Mówił o tym pracownik Za· 

kładu Maszyn Elektrycznych 
- Rzetelski, wskazując na 
konkretne przykłady z terenu 
swojej fabryki, w której rada 
robotnicza na pierwszy plan 
swej pracy wysunęła sprawę 

premiowania pracowników u
mysłowych, według zasady „o
twartego pułapu płac", 

Jasne, :"..e tego rodzaju gospo 
darowanie nip może przynieść 
korzyści, a odwrotnie - obni
ży poważnie jakość produkcji. 

Aby rnda robotniczo mogła 
skutecznie pełl7ić swą rolę do
brego gospodarza, muszą do 
niej wejść ludzie właściwi, do 
brzy fachowcy, znani ze swej 
sumie'nności i oddania dla fa
bryki, a nie krzykacze i dema 
godzy, których jedyną zaletą 
jest to, że do tej pory stali z 
boku, ie mają „czyste ręce" 
nie ubrudzone trudem odbudo 
wywania i budowania zniszczo 
nego przez wojnę kraju. 

Do spraw tycn nawiązał m. 
in. członek Biura Politycznego 
Ignacy Loga-Sowi6ski. 

- Odpowiedzialność za wła
dzę - powiedział on - wyraża 
się w odpowiedzialności każ
dego członka partii za to wszy
stko, co się w kraju dzieje. 

Czy:t nie odczuwamy trud
nosc1 w produkcji, w pracy 
na<l wprowadzaniem zgodn~go 
z zasadami demokracji nowe
go systemu zarządzania i::akla 

darni poprzez samorządy robot 
nicze, czy nie widzimy błędów 
popełnianych w związku z or
ganizowaniem pracy rad? Dla 
szybkiego rozwiązania tych 
wszystkich problemów koniecz 
na jest pomoc partii, każdej 
organizacji partyjnej w zakła

dzie i każdego członka partii 
na danym terenie. 

Nie wystarczn odmieniać we 
wszystkich przypadkach VIII 
Plenum - powiedział Loga
Sowiński, ale codzienną pracą 
nad usuwaniem starych błę
dów, nad torowaniem drogi 
dla nowych, postępowych sil; 
uczciwą, bojową postawą wo
b<;>c przejawów warcholstwa i 
demal(ogii trzeba pomagać w 
zwycięstwie tego wszystkiego 
o co walczy dziś partia, a mia
nowicie o doprowadzenie do 
końca naszej walki o pełne 
zwycięstwo demokratycznych 
zasad rządzenia i gospodaro-
wania. 

K. WYRZYKOWSKA. 

P.S. - W ll~tach nadsyłanych 
do redakcji czytelnicv interesu
ją de rótnvmt su:zeqólami z prze 
bienu konferencji, między inny
mi .składem s1>cfalnym deleqa.tów, 
przebieąlem Qloso.wanla itp. Po
dajemy więc kilka lic1.b, które 
będa naHepszą oopowledzią na 
te nvtanla. 
Skład S<>cjalny deleqatów na 

VI konferencji łódzklef orąanl-
7il·Cił partyj net bvl następu tący: 
Na ogólną il<>ść 427 delegatów u
czestnl<;zyło: r<>botni,ków - 31, 
chłopów - l, prae<>wnlków apa
ratu oartyfneqo - 95, pracownl
ltów umysłowych - 195, urzędni 
ków - 74, przedsl•wkleli MO, 
WP - 31. 

W wvnlku qlosowania.najwiek 
SZi\ ilość qlosów otrzymali nas!ę
J>Ujacy kandydaci do Plenum Kt: 
Michallna Tatarkówna-Ma jk1>w-
5ka - 351 ql<>sów, Maria Bara
n<>wska - 317, Alfred l{ur1awa 
- 305, Edwaro Kaźmierczak -
200, Adam Woźn!a.k - 287, Józ<>f 
Szmafa - 286. Marian S'kora -
278, Edward S1.11ster - 273, Ta
deusz Wrębi~'< - 268, Ma.ri.an 
Różański - U$. 

„Cenimy sobie bardzo współ 
pracę z Radą Narodową m. 
Łodzi, cenimy bardzo Wasze 
osobiste zainteresowanie na
szymi sprawami, Waszą sym
patię dla naszych poczynań. 

Chcielibyśmy, by współpraca 
ta rozwijała się nadal z korzy 
ścią dla miasta, które tak ko
chamy, i dla studentów". 

Uczestnicy konferencji wy
słali także list do naukowców 
łódzkich - profesorów i rek
torów - w którym odpowia· 
dają na ich niedawno opubli
kowany apel do studentów 
łódzkich. W liście tym stwier 
dzają, że ZSP skupia w swych 
szeregach ponad 90 proc. łódz 
kiej młodzieży akademickii:?.i 
- i jako organizacja ogólno
studencka, nie może pozostać 
bierna w tak ważnym dla ca
łego narodu okresie - .i::ikim 
są wybory do Sejmu. W liście 
tym czytamy, m. in.: 

„Z niepokojem śled~my 
różne wYStąplenla niektórych 
na.szych kolegów w kampanii 
przedw·,borczej, które z roz· 
sądkiem politycznym i J>Qbkllc 
racją stanu nic wspólnego nie 
mają. Stanowczo odcinamy 
się od tego rodzaju nierozważ 
nych wystąpień, które wyko
rzystywane i rozdmuchiwane 
przez niektórych Judzi, przy
noszą szkodę wzajemnym sto
sunkom między klasą robotni
czą, a studentami. 
Jesteśmy za. uczciwą walką 

przedWYborezą, uczciwą wal
ką polityczną. Nie wolno, po
tępiając stalinizm, walczyć je
go metodami. 

Z uwagą studiowaliśmy kie
rowane do studentów listy o· 
twarte, a zwłaszcza apel na
S7.YCh profesorów do studen• 
tów, pełen powagi i troski o 
losy kraju. Chcemy dziś po
wiedzieć naszym profesorom, 
chcemy powiedzieć społeczeń • 
stwu łódzkiemu, że w pełni 
doceniamy wai:ę zbllżających 
się wyborów, że nasze osobi
ste rozgoryczenia nle uciynil\ 
z nas politycznie ślepych. że 
nikogo z nas nie zabraknie 
przy urnie wyborczej". 

Ostatnie słowa apelu kiero
wane są pod adresem studen· 
tów. Uczestnicy wzywają 
wszystkich studentów do wziE2 
cia udziału w wyborach i do 
głosowania na kandydatów 
Frontu Jednośc.i Narodu. 

Związkowcy Bawarii 
żądają 
zamknięcia radiostacji 
„ Wolna Europu" 

BONN (PAP). - W Monachium 
odbyła slQ ostatni<> k1>nferencja 
przedstawicieli Związków Zawodo
wych Bawarii, nelet.ącvch do Zje• 
dnoczenia Zwia1.ków Zawodowych 
Niemiec zach<>rlulch. 

W Imieniu 900 tyslęcy zwlązkow 
ców bawarskich uczestnicy k<>nfc· 
rencfl domaqall s!~ zamknięcia 
znajdufących się w Baw~rli radio
stacji amerykańskich „W-0lna Eu
rooa" 1 „Radio wyzwolenia", 

Delegaci wvpowicdzlell sle rów
nież fednomyśln!e przeclwk1> 
„wzmaqaiącym s:ę w Repuhlice Fe
deralne! tendrr.rlom nP.olaszystow
sklm I mllilary•lyc•nym" oraz prze 
c!wko przyjmowaniu do armil za
chodn'o-nłemleckkj byłych 1>lice
rów SS. 

Domarrano sle takfo roxwof11 kt>n 
lalrlów z Nlemieckol R111>11bll.k4 De
eilOk.ratvczn;a. 



Od rozumu politycznego wyborców zależy stworzenie warunków, 
które pozwolą na konsekwentne realizowanie programu odnowy 

Prze01ówienie Władysł<1wa Goillułki 
wygłoszone na spotkaniu z wyborcami w Pałacu Kultury 1 Nauki 

Towarzysze, ObyWatele! przY]azm. Przyjaźń polsko
radziecka ma już swoją hi-

Za niespełna tydzień - wy storię. Zrodzona jako przy
bory do Sejmu. Dziś jest 14 jaźń polskiej i rosyjskiej kla
stycznia, a 20 stycznia Polki sy robotniczej we wspólnej 
i Polacy we wszystkich mia- walce z caratem, wyrosła w 
stach i wsiach naszego kra- braterską przyjaźń obu na
ju pójdą do urn wyborczych, szych narodów w latach woj
aby spełnić swój obywatelski ny z hitleryzmem i w powo-

14 stvcznla br. w Sali Konąresowel Pałacu Kultury I Nauki 
odbyło sią druąle spotkanie l sekretarza KC PZPR Władysława 
GomuJkl z wyborcami. Na spotkaniu przemawiali również: 
wiceprez"1! NK ZSL - Czesław Wycech, sekretarz qenerałny 
CK SD - Leon Chajn oraz działaa katolicki Jerzy Zawieyski. 
S1>0tkanie wzbudziło olbrzvmle za!nlere!owanie w Warszawie 
I ZqTomadziło ponad 3 tys. osób. Przybyli na nie równlet ko· 
respondenci prasy zagranicznej. 

żłiwośoi czasie; kto chce, aby
śmy możliwie szybko wydobyli 
si«: z obecnych trudności i sta
nęli na mocnych nogach; kto 
chce, aby w Polsce był pokó i 
i spokój, aby kraj nasz unik
nął wszelkiego niebezpieczeń
stwa - ten w dniu 20 sty<-"Z-

lu setek tysięcy ludzi pracy. 
Nie oddamy jej dlatego, że 
każda inna władza byłaby dla. 
Polski tragicznym nieszczęś
ciem, a dla klasy robotniczej, 
dla wsZ::fStkich ludzi pracy w 
mieście i na wsi byłaby wie
lokroć gorsza. niż najgorsza 
władza ludowa. Dlatego nie o 
władzę w kraju chodzi, gdy 
mówimy o wyborach do Sej-

obowiązek, aby wybrać nowy jennych latach wspólnej wal- ków różnych reakcyjnych 
Sejm, aby wyrazić opinię na- ki o pokój św'iata, wzmocnio- wrogich Polsce Ludowej or
rodu o programie nakreślo- na została wspólną ideą w ganizacji podziemnych. Te ra 
nym przez partię naszą na budowaniu lepszego, sprawie- my określają ich rehabilita
VIII Plenum programie, dliwego życia. Likwidując cję. To trzeba powiedzieć ja
który przyjął za podstawę szkodliwe dla tej przyjaźni i sno i wyraźnie. Polityki re
swego działania Front Jedno- nienormalne zjawiska w sto- akcyjnych organizacji pod
ści Narodu. sunkach między naszymi kra ziemnych, do których ludzie 

Postawmy sobie dwa pyta- jami, rozmowy moskiewskie, ci przynależeli, nikt nie ma 
nia: zakończone wspólną deklara- zamiaru rehabilitować. Zosta-

Jedno _ jaki wynik wybo- cją z 18 listopada ub. roku la ona bowiem śłusmie po-
t O ł trwałą Pod ta ę tępiona nie tylko przez nas, rów będzie zgodny z dobrem s w rzy Y s w 

P d d 1 ZWo. · · · · · lecz także i przez historię. narodu i państwa polskiego, o a szy ro J i zac1esme-
z interesami dalszego rozwoju nie braterskich stosunków Doniosłe pn:eobra.żenia za
socjalizmu i demokracji w na między narodami obu na- 1 szły w naszej gospodarce. 
szym kraju? szych ~rajów. .o bratersk~m Zmierzają one - ogólnie bio-

Drugie - jaki wYnik wYbo st~nowisku Zw1~zku R~dz.1e- rąc - do daleko idącego u
rów byłby szkodliwy dla pod ckiego do Polski! wymkaJ~.- względniania w naszej polity 
stawowYch interesów Polski, ~YI?1 z ducha ~eJ d7klaraCJl, ce gospodarcze.i - praw eko
mógłby stać się zaporą na no- ~wi~dczy wyro"".'Ilame str_at, nomicznych. rachunku ekono 
wej drodze, którą zaczęliśmy Jakie P?lska pomosł~ w związ micznego, do zmniejszenia w 
Iść wszyscy razem poczyna- k~ z mekorzystny~i umo~a- tej polityce znaczenia i roll 
Jąe od YIII Plenum i mógłby mi rospodarczym1, powazną administracyjnych nak::-zów l 
wYWOłać niebezpieczne dla P?moc ekonomiczna, m. in. zakazów, dla ułatwienia roz
całego kraju i dla sprawy so- niezwykle cenna dla nas do- I woju twórczej inicjatywy czło 

stawa zboża na warunkach wieka. 
cjalizmu wstrząsy? kredytowych jak i uregulo- R d M" · tr · 

Co do pytania pierwszego. wanie problemów repatriacji . a a . mis o_w podjęła 
Wybory odbędą się równo Polaków ze Zwi k R d . _ więc w listopadzie ub. roku 

w trzy miesiące od wydarzeń · . ~ u a zie uchwałę o znacznym usamo
październikowych. Po takim ~~eg~; W!e~e ty~~cy naszych dzielnieniu przedsiębiorstw -
wstrząsie mógłby jakiś inny . a ow JUZ. wrociło ~ ostat- tej podstawy całej goscodar
rząd powiedzieć: trzeba odło- mch tygodniach do o3czyzny. ki. Jednocześnie zezwolono 
żyć wybory, trzeba najpierw Ujęliśmy wspólnie w ramy wielu zakładom na przeprowa 
umocnić się, a dopiero potem statusu sprawę czasowego dzenie eksperymentów które 
zwrócić się do społeczeństwa. P~zebywania wojsk radziec- wykażą jakie metody' gospo
Nasza partia pod nowym kie kich w Polsce, co unormowa- darowania są w naszych wa
rownictwem, razem z sojuszni 10 stosunki i w tej dziedzinie. runkach najwłaściwsze. 
czym! stron·nictwami ZSL i O~eśl.one jednost~ wojsk Sejm uchwalił w listopa
SD, razem z bezpartyjnym radz1eck1ch przebywaJą cza- dzie ustawę o radach robotni
aktywem Frontu Jedności Na- sowo na teryt()rium •Polski nie czych, tym samym stworzona 
rodu zdecydowała, że wybory tylko za naszą zgodą, lecz została podstawa do szerokie
powinny się odbyć w przewi- przede ws~ystkim ;Zgodnie z go rozwoju prawdziw;!e gospo 
dzianym przez Konstytucję potrzebanu . bezp1ecneiuitwą darski&j inicjatywy, do za
terminie, że można i trzeba naszych grame. Z tych po-: pewnienia kolektywom pra
zaapelować do patriotyzmu, trzeb wypływa nasza .wola i cowniczym rz_,czywistego u
dojrzałości i odpowiedzialnoś- z~oda na czasowe stacJonowa działu w kierowaniu ich za
ci narodu - mimo wszyst- 111e t~ch wojsk. Dopóki nie kładami pracy. Rozwój rad 
kich trudności przeżywanego ustąpią przyczyny dyktuhce robotni<:zych będzie miał 
obecnie okresu. Masowy u- to n~sze ~ta1_1owisko, dopóty wielkie znaczenie dla kształ
dział w wyborach, wielka go me znuemmy. towania się naszego modelu 
ilość waszych głosów, odda- To nie Związek Radziecki gospodarki socjalistycznej. 
nych na listę Frontu Jednoś- zmusza nas do wyrażania zgo Został też opracowany pro
ci Narodu, na czołowych jej dy . na przebywanie jego gram polityki rolnej,_ który 
kandydatów, na tych, którzy WOJsk na naszym terytorium. ma zapewnić szybki rozwo.J 
do wytyczenia programu VIII Zmusza nas do tego polityka naszej wsi i wzrost produkcji 
Plenum się przyczynili - za- państw i kół imperlallstycz- naszego rolnictwa. Stwarza
świadczy wobec całego świa- nych, które dążą do narusze- my chłopom warunki stałego 
ta, że naród polski z klasą nia i zmiany naszych granie podnoszenia ich gospodarki 
robotniczą na czele jest zgo- zachodnich, do Podważenia rolnej i hodowlanej, opłacal
dny i zjednoczony, źe udziela pokoju na świecie. ności i celowości inwestowa
poparcia dla polityki suwe- Odgrodzona oceanami od nia w tę gospodarkę. Dajemy 
renności, socjalizmu i demo- reszty świata, silna i uzbro- c~łopom swobodę wyboru ta
kracji. jona po zęby Ameryka głosi kich form gospodarowania, 

Jaka jest droga wskazana przez usta swego prezydenta, do ~aki~h są prze~onani -
Polsce przez VIII Plenum Ko że będąc samotna i izolowa- pop1~raJ'.lC wszel~1e formy 
mitetu Centralnego naszej na „nie może zagwarantować wspolneJ zespołoweJ pracy na 
partii? nawet swego własnego bezpie roli. 

Jest to droga budowania so- czeństwa". A co może powie- Mimo trudne.f sytuae.ii flnan 
cjalizmu w Polsce w oparciu dzieć Polska? Nie trzeba na- sowe.j państwa podnieśliśm:v 
o twórczą aktywność i zdro- we;t .~sad~iać, że. :r"olska, na ile było możliwe, pła.ce sze 
wą opinię szerokich mas lu- ktoreJ 1stotme zagrazaJą róż-1 regu kategorii pracowników. 
du pracującego miast i wsi, ne wrogie s~ły, V: o:Iró~nieni.u Fun<lusz płac za cały 1956 r 
w warunkach przestrzegania od Ameryki któreJ nikt me . ' . . dl,a robotników i pracownikó·.v socjalistycznej praworządnos- zagraza, tym bardz1e3 musi ł~·~~" . ł . 

d k ·· db ć · b · umys ~„"''"'' wzros w iporow-ci i emo racJi. Na tej dro- a o SWOJe eZP1eczeństwo. · 1955 15 ld ~ 
dze usuwamy błędy minione- Dlatego czasowe przebywa- n.ainiu z r. 0 m 1: • 
go okresu, korzystając jedno- nie wojsk radzieckich w Pol- tzn. ~ 16·3 proc. Szczególn~e 
cześnie z wielkiego dorobku sce zapisujemy nie do minu- 5o/bki _był wzrost pl~c .w drl'.-
12 lat Polski Ludowej osiąg- sów, ale do plusów naszej po- gun po!t"oczu; w mi es :ą?U h
niętego w wielu dziedzinach Utyki. s~dz1e 1956 r. w P?r~wna-
życia pod przewodem naszej W n3.S'ZYch stosunkach we- mu z tym samym mies: ~cem 
partE. wnętrznych realizujemy kon- 1955 r. wzrost płac _wynosił po 

Co zrobiliśmy w ciągu 3 sekwentnie wYtyczoną przez nad 29 proc. Obecme rząd P<Xi 
miesięcy, które dzielą nas od VIII Plenum zasadę prawo- ~iósł płace gó~ików o 3 m1-
VIII Plenum? Jaki jest plon rządności socjalistycznej. zre hardy złotych, licząc "". stosun 
tych trzech miesięcy, plon habilitowaliśmy wiele osób ku roczn~. 
stanowiący już konkretny do niewinnie skazanych i znie- Podnosuny od 1 marca br. 
robek i stwarzający podstawę sławionych. Naprawiono wie- płace tej części kolejarzy, któ
do dalszych pozytywnych le krzyWd, które można było ra nie była objęta podwyżką 
przeobrażeń? Przede wszyst- naprawić. Ludzie, którzy po- p~ac w rok:i. ub: Pójdzie na to 
kim umocniliśmy naszą suwe pełnili ciężkie grzechy prze- k :lkaset m1honow złotych w 
renność państwową. Sami w ciwko praworządności - zo- stosunku rocznym. Podnosimy 
pełni decydujemy o naszych stali pociągnięci do odpowie- zasiłki rodzinne począwszy od 
losach, o wyborze najlep- dzialności karnej . drugiego dziecka, na co trzeb:i 
szych metod i środków bu- Oczyszczamy z niesłusznych będzie wydatkować rumę prze 
downictwa socjalizmu w na- oskarżeń nie tylko komuni- kraczającą m:liard złotych ro
szym kraju. stów, nie tylko ludzi lojal- cznie. Obejmujemy kartą hut-

Uregulowaliśmy nasze sto- nych wobec władzy państwo- niczą tę część hutników, która 
sunki ze Zwiazkiem Radziec- Wej, przychylnie odnoszą- dotyohcza·s nie była n'ą obję
kim . na zasadach równości i cych się do budownictwa so- ta, co pociągnie za sobą wy
niemieszania się w sprawy cjalizmu w Polsce. Taką sa- da,tek około 100 mln złotych. 
wewnętrzne, na zasadach łą- mą miarę stosujemy również W zestawieniu ze stanem 
czącej nas idei socjalizmu, I wobec niesłusznie oskarżo- naszej gospodarki, o mym mó 
wspólnoty celów i solidamoś- ~ych o ~opuszczenie się okre- wiłem już parę dni temu, zro
ci mi~ynarodowej, sojuszu slonych przest~tw c:U.on- biliśm7 napra.wd~ dużo w dzie 

nia będzie głosował na listę 
dzinie llOPr&wY bytu ludzi pra Frontu Jedności Narodu, za. 
cy. 
Poważna część ludzi pracy 

w Polsce osiągnęła podniesie
nie zarobków w ostatnim okre 
sie, a rząd zdoła.ł zapewnić d0 
stateczną ilość towarów, aby 
mogli oni kup'ć za te zwięk
szone zarobki potrzebne im ar 
ty kuły. 

naszą. władzą ludową, za na-
rt. mu. 

szą. pa ią.. Chodzi o to, ezy władza lu-Jaka jest bow'. em wymowa 
poU.tyczna naszych wyborów'? dowa będzie posiadała warnn 

Jakie znaczenie posiadają wy- ~~ ~~o~:!:iz:~h:;,~g: :O~::; 
bory obecnie przeprowadzane~ demokratyzację naszego ży
Co oddaliśmy w ręce narodu cia będziemy mogli nadal roz 
roZPisując wybory do Sejmu szerzać, czy też zmuszeni :w
w sytuacji przemian za chodzą- staniemy do jej zawężania. 
cych w naszym życiu? Obserwac.1·a kampanii· wy-Nasza poHtyka gospoda.rcza 

. Wybory te posiadają szclle- borczeJ· u rska7.UJ0 e W\. ·raźnie, zmierza do zapeWtllenia wa.run T · będ ~ · 
gólne znaczenie. o me ą z· e w niekto' r ych mieJ· scowoś-ków rozwoju rzemiosła., a tak bo któ h zwykle wy ry, w ryc w y c1·ach na fali demokratyzacJ·i że małych prywatnych za.kła- · · · d h 
borcy zm eniaJą Je nyc po- naszego życia wv. płvn<>ły róż-dów produkcyjnych i handlo- d · h h „ " słów n.a rug1c , gorszyc na ne szumowinv polity· czne, nie• wYCh, gdzie ich działalność od t · ,„ 
lepszych, lub wro me. ~• odpowiedziaf"'i dema.,,aodzy 1 jest pożyteczna dla społeczeń- · 
tych wyborach naród ma. Się warcholi, że na przebieg 'WY„ stwa. W tym k'.erunku poczy- . 
wypowiedziec za programem borów usiłuJ"e oddziałać jaw„ niono ostatn io odpowiednie kr odnowy naszego życia, na e- nie i skrycie działająca re„ 

kroki - m. in. jeśli idzie o u- ślonym przez VIll Plenum DJ. akcja. . 
regulowanie polityki pr<iatko- szej partii, lub przeciw tcmn I Jedną z form atakowania. 
wej i ułatw·enie za01Patrzeni.a. programowi. Wypowiadając się władzy ludowej przez te ele• 
Zaczyna to już dawać pewne za tym programem naród stwo menty jest nawoływanie do 
wyniki: ożywia się rzemiosło i rzy wszystkie warunki dla je- bojkotu wyborów. Jest to ak• 
drobna inicja•tywa prywatna w go realizacji. Wiele złych stron cja wroga i szkodliwa nie tyl 
dziedzinie handlu i Usług. naszego życia w okresie ubie- ko dla partii i rządu, lecz tak 

Uregulowane zostały stosun- głym wypływało z nieufności że dla Polski, a również dla 
ki między państwem a kośeio- do rozumu politycznego klasy tych, którzy pos-zliby na lep 
łem. robotniczej i całego na.rodu. Z tej wrogiej agitacji. 
Stworzyliśmy warunki d1.a tego źródła wypływały ogra- Niektórzy dla przeciwdziała 

swobodnego rozwoju myśli niczen:ia zakresu demokracji nia tej szkodniczej działal„ 
twórcze; i postępowej, zlikw1- soojaliostycznej, swobody my- ności reakcji rzucili hasło, że 
dowaliśmy atmosferę. w któ~ śli i wypowiadania się, 'iJWO- dla tych miejscowości, gdzie 
rej rodziło się mkłamanie i body dyskusji i p . szukiwani.a frekwencja wyborcza będzie 
dwulioawość, powiedz'.eliśmy najlepszych dróg naszego roz- mała, rząd nie przydzieli to
narodowi całą prawdę o prze- woju. To zaś z kolei rodziło warów, że nie da węgla itp. 
szłości, mówimy mu całą praw ;11me wypaczenia. przede wszyst W związku z tym musimy po 
dę w dniu dzisiejszym. kim w zakresie praworządno- wiedzieć, że rzad nie chce w 
Jesteśmy dopiero na. począt- ścL ten sposób oddziaływać na 

ku drogi w:vtknlętej przez VIlI VIII Plenum proklamowało wyborców. Możliwości zaopa
Plenum naszej partii. W '.ele demokratyza.c,ię naszego życ;a.. trzenia ludności we wszyst
rzeczy, k>tóre zapoczątkowal:- Wyszło z założen~, że poko- kie potrzebne jej artykuły są. 
śmy wymaga wypróbowania i nywanie różnych trudności, j:i ś<:!śle uzależnione ?<f produk.
kryty=ej ainalizy. W wielu kie piętrzą się n.a drodze so- CJI, zaś na rozwóJ produkcJI 
sprawach trzeba będzie dap~e- cjalistycmego rozwoju Polski, ':VP~a J>?W~żnie stabiliza~ja 
ro podejmować decyzję. Wła- będzie ła·tw'.ej-sze, jeśli parti<i zycia _pohtyc.znego w_ kraJU. 
śnie dlatego tak zależy nam i rząd podzielą się wszystkim Rz~z Jasna •. ze reakcyJna ~gi 
na tym, aby Sejm, który obec- z masami pracującymi, jeśli tacJ.a. za ~J~ote.1? .wyborow 
nie wybiera.my, składał się z im w pełni zaufają i zaw!e- ~-akieJ stab1hzacJ1 me sprzy
ludzi światłych, aby był zdol- rzą, jeśli im stworzą warunki Ja. 
ny do wYda.jnej i twórczej pra dl.a krytyki swoich błędów, je Są jeszcze w Polsce siły, 
cy, aby mógł w pełni wywią- śli będą się mniej obawiać od które c~~iały~y nie dop!'śc~ć 
zywać się ze SwYCh konstytu- działywani.a na masy IJ?racu- do _stab1hzacj1 naszego zyc1a. 
cyjnych funl~c.}i, ze swych tru- · ił wrogich socjalizmowi pohtycznego na bazie uchwał 
dnych i odpowiedzialnych o- iące ; s . auia·i· ą zdrawemu'. I VIII Plenum naszej partii. 

a w . ęceJ z · I · h t b · t · bowią,zków. rozsądkowi narodu i rozumo- do m: d rze_ a pa~1ę a.e. gd~ 
Podstawowym celem wyło- wi politycznemu klasy robot- ~;'i~~1\c~ 5~~i:ł~ln~~1~i~~; 

niemego na VIII Plenum kie- niczej. k d p 1 
OdrzuCl.l1'śmy teor1·ę -~strza sz o ę o sce. Wła..~nie w o-rowniotwa partii, podstawo- -~ b · k ·1 b j ni.a się walki klasowej w m:a ecneJ ampani wy orcze wym celem rządu jest zrobić istnienie tych reakcyjnych, 

Stko ~·by wykorzystuJ·ąc rę postępo'w budownictwa so-wszy · ~ szkodniczych sił ujawniło się 
dzieło uprzemysłowienia Pol- cjalizmu w jego pierwszym o- z całą jaskrawością. Wyko-
ski, usprawniając całą naszą kresie rozwojowym. W ierzy- rzystują one demokratyzację 
gospodarkę. wyciągając wszyst my, że zrobiliśmy to słusznlc. i rozwój swobód życia spo
kie wn:oski z doświadczeń Nasza wiara będzie jednak łecznego, wykorzystują one 
przeszłości stale i systematy- tvlko wówczas słuszna, k '. e:iy tr d ś . kt . . . kr 

Z·osta~ie potwierdz0ina przez u no ci, z orynu się aj cznie poprawiać warunki ży- .„ dziś boryka, aby jątrzyć, dz.ie 
ciowe ludności pracującej. praktykę życia. Teorię tę stwo lić, siać anarchię, utrudniać 

Nie czynimy i nigdy nie bę- rzył Stalin. Nasze zaprzeczeni.; nam wszystkim - rządowi i 
dziemy czynili żadnych łat- słuszności tej teorii jest nie- ludowi pracującemu _ . prze
wych ob'.ecanek, ale wytrwale dostateczne. Dowieść niesłu!>z- zwyciężenie obecnych trudno
i konsekwentnie wypełniamy ności te.i teorii może tylko kla ści. Reakcja zawsze miała ta
to co zapowiadamy i co jest sa roootnłcza, mogą. tylko ma.- ki stosunek de Polski Ludo
m~liwe Słowa na.sze są zgo- sy pracujące miast i wsi wów- wej, który streścić można w 
dne z c~ynamL Jeśli często czas, kiedy zwarty.m i szer~·· jednym zdaniu: im gorzej, 
br=ią one twardo to dlatego, kim frontem okazą. poparcie tym lepiej. Ta zasada reakcji 
że życie nasze jest jeszcze partii i rządowi w ich ąłusz- nic się nie zmieniła. Tera:i: 
twarde i surowe. Chcę przy nych zamierzeniach i z~ecy~~- też, kiedy nakreśliliśmy pro
tej okazji raz jeszcze przypom wanie odrzucą. od siebie ro-i.- gram naprawy, gdy z całą 
nieć, że n:e ma takiego, naj- nych wrogów wł!MłzY ludowe-J, energią i konsekwencją ehce
lepszego nawet rządu n.a św;e którzy usiłują. dotrzeć do _mas my wszyscy walczyć 0 to, by 
cie, który by wszystko sam pracujacych i oddzia.ływa.c na w Polsce działo się coraz le
mógł zrobići. Wszelkie warto~ci ich polityczną. postawę. . piej - reakcja _płazi WProst 
materialne wytwarza praca na Taki oto jest .głęboki sens 7-e skóry, a'ly nam w tym 
rodu. Tyle będziemy mieli, ile polityczny wyborow do przy- Przeszkodzić. I są tacy, któ
wyprodukujemy. Tym w.it~;::ej szłego Sejmu. . . rzy jej w tym świadomie lub 
będziemy m ieli, im więceJ, ta- W wyborach me. chodzi o to. nieświadomie pomagają. Wi
n.ej i lepiej wytworzymy !'-.'\- czy rząd ludowy 1 nasza ?3r~ dać to jak na dłoni w prze
cą naszych rąk i głów. Parti:l tia wespół z ir:n1Ymi partiaml biegu obecnej kampanii wy
i rząd mogą wam to 2'.apewn:ć-. Frontu ~ednośc1 Narodu nad~l borczej. 
że dołożą wszelkich starań. urtrzyma~ą władzę. Rewol~CYJ: W jednych miejscowościach 
aoby rezul-ta.ty waszej pracy nie i;ia pa:rtia klasy r?botmczeJ, reakcja nawołuje do bojkotu 
były marnowane, .a1by i:łużyly Jaką Jest Pol~ka. ZJ~n?ezo~a wyborów, gdzie indziej pod-
one w pel:n.i dobru na·rodu. Partia Rubotnicza, .. n_1gdy rue szeptuje, aby skreślić całą 

. . . odda władzy rea.keJ1 1 restau- kartkę wyborczą. Najczęściej 
Jest to Jedyna poht~ka .•. ie- ra.torom kapitalizmu w Pols- atakuje naszą partię, atakuje 

dyny realny program, Jaki :st- ce. Nie oddamy tej władzy kandydatów naszej partE, 
nieje w obecny<;h "."'arunka<:h nie dlatego, że jest ona słod- wiedząc dobrze, że właśnie 
weVll'I'lętrznych 1 międzynaro- ka. Dla ludzi, którzy stoją na nasza partia dźwiga na sobie 
dowych. czele partii, jest ona nieraz główny ciężar zadań i odpo-

Kto chce, aby te cele, te za- gorzka jak piołun, jest tak wiedzialności za losy narodu 
dania z.ostały WYkonane w naj ciężka i trudna, jak trudne i i państwa. Reakcja namawia 
krótszym wedle ludzkich mo· ciężkie je.s~ jeszcze życie wie- (Dalszy ciąg n.a s•T. 4) 

DZIENNIK ŁÓDZKI nr 12 (lU58) 3 



P " • • rzemow1en1e Władysława Gomułki 
z wyborcami w Pałacu Kultury • 

1 Nauki wygłoszone na spotkaniu 
(Dokońazenie ze str. 3) 

szeptem, listem, ulotką, osz
czerstwem, a nieraz usiłuje 
zmus1c chuligańską groźbą 
do skreślania kandydatów 
PZPR-owców, a zwłaszcza 
kierowników naszej partii. 

niczej i Polskiej Partii Socja- szych i najbardziej godnych jaźni i zawierano sojuszejktóry od dziE';o,'ęcioleci jest] sem, interesem naszego bez-
1'.stycznej w jedną partię kla- wyboru do nowego Sej~u. przed 1939 r. Nie było ważne, jednym z czołowych przywód- pieczei'i.stwa. , 
sy robotniczej odegrała Jestem głęboko przekona- nie było istotne, jakie zam?a- ców ludu chińskiego w wal- Polityka zagraniczna, o kto 
nadzwYczaj doniosłą rolę na ny, że olbrzymia większość ry żywi wobec Polski chwilo- ce o wolność i lepszą przy- rej mówiłem, może być reali
scenie historycznych prze- Polaków i Polek pójdzie za ·wy soju.sznik, czy sojus·z taki szłość, a od utworzenia wła- zowana dl:ltego, że na czele na.
obrażeń w życiu narodu pol- wezwaniem stronnictw Fron- ubrw.ala niepodległość czy za- dzy ludowej \\' Chinach - rodu polskiego stanęła klasa. 
skiego. tu Jedności Narodu, by gło- graża niepodległości Pol:iki. jednym z kierowników ludo- robotnicza, dlatego, ze na czele 

Kiedy powstawała do życia sować na tych kandydatów, Ważne było, aby t.aki sojusz- we§l'o państwa i budownictwa klas:• robotniczej i narodu 
Polska Partia Robotnicza na- którzy znajdują się na pierw- nitk J:iył wrogiem Zwią2lku Ra- socjalizmu w swej ojczyźnie. stoi Polska Zjednoczona Par
ród nasz przywalony był klę- szych miejscach, odpowiada- d 7 ieckiego. Polska Ludowa przywiązuje tia Robctn:c:;"t, która nie ma 
ską wrześniową. Ciężki but jącycb ilości mandatów w o- Budując zręby nowej :Polski bardzo wielką wagę do sto- i mieć nie może innych inte-

Chcę powiedzieć jasno i wy 
raźnie: czołowi kandydaci 
wysunięci przez naszą partię 
- to ludzie, którzy wespół ze 
mną na VIII Plenum KC 
PZPR występowali w obro
nie polityki, która. stała się 
polityką partii i znalazła sze
rokie poparcie w narodzie. 
\'Vszelkie nawoływania do ich 
skreślania skierowane są prze 
ciwko polityce VIII Plenum, 
do utrudniania - a nie uła
twidnia pracy wyłonionego na 
tym plenum kierownictwa 
partii. 

hitlerowskiego okupanta spo- kręgu. partia nasza stworzyła równic~ sunknw_ przyjaźni z C}hińską resó\~' j.a~ int~res kla~y ro-
czywal na jego grzbiecie. I't k. . Republiką Ludową. ktora. ·wy- botmczcJ i o&ołu ludzi pracy 
Świat cały palił się wówczas Towarzysze i Obywa.tele! n?wy ~rogram po 1 Y. ~ zagra- wiera wi.elki wpływ na losy w Polsce. 
niszczycielskim płomieniem DJczneJ. Jest on odbiciem so- pokoJ·u "' AzJ'1· 1· na ca.łvm p t· t s'n szcze-

Wybory do Sejmu odbywają · r t · rt k' t „ . ar ia nasza ym i„ 
wojny. Każdy zadawał sobie się w sytuacji międzyna.rodo- ~.ia ;s yczn.e.i po i· :l'. i We'\l\Til~ rz świecie, jak też nasza partia gólnie odznacza, że wie nie 
wówczas pytanie: kiedy i jak wej. którą cechuje w ostatnim raJu. Pol.ityka. mi~zynar o- wysoko sobie ceni stosunki z tylko czego nie chce, ale rów
to wszystko się skończy? czas.ie wzrost na,prężen:ia i "':'a P~lsk1 Lud?weJ pokrywa Komunistyczną Partią Chin, nież dobrze wie czego chce. 

W okresie wojny i hitlerow- \'.rzros·t agresywności Slił impe- su~ z mteresarru narodu poi- wnoszącą ba.rdzo poważny Ta świadomość celów do kto 
skiej okupacji działało w ria.Jistycznych. Wzmagają one skiego, państwa polskiego, ta.k wkład w rozwój nauki o dro- rych zdażamy daje ' wielką 
Polsce wiele partii i różnych swoje ataki przeciwko ltora- samo, jak j~j poli~yka ~e- gach. postępu lud~o~ci siłę nasz·;j pa~·tii: Kto tylko 
organizacji podziemnych. Wy- jom obozu socjaliistycz:nego, wnęt~zna. -yv~mka.. z ;n~~esow nauki ma.r~sizmu-Iemmzmu. tyle wie czego nie chce, a nie 
chodziły z pras podziemnych przeciwko wszelkim sriłom po- cna.ro u, z m eresow u i pra.- Z ra'dośc1~ stwierdz.am.y, ż': wie czego ma chcieć, ten zavv
drukarń setki różnych czaso- stępowym, y. . . . . . . . narody _A;-1i _Polud.m.o\yej i sze jest bezołodny i bezsilny. 
pism i wydawnictw. Wycho- Naja·zd arnglo _ trancuskri na .J'.'1ki .i~st głowny i. naiwaz- Wsch.odme1 1:1mezalezma.ią się My chcediy przebudować i 

Do czego zmierza. ta. pod- dziły też czasopisma i wydaw- Egipt zakończył stlę niepowo- me.is_zy mteres Polski? . od . impenahzmu, P.rowadzą przebudowujemy stare życie, 
stępna., demagogiczna działał- nictwa Polskiej Partii Robot- dzeniem i kompromitacją na- Głownym interesem Polski politykę pozostawania poza chcemy znieść i znosimy 
ność? Zmierza do tego, aby niczej. Wszystkie te partie i pastników. Ale sytuac.i"~ w jest pokojowy byt na.szego na- u~r,iowaniami mil.itarnymi i wszelki ucisk i wyzysk czlo-
w obecnym trudnym, decy- ich czasopisma usiłowały ~ rodu budującego socjalizm o- dązą do utrwalenia znanych w'ek ł · ·1 ch-
dującym o naszych losach o- wówczas - każda po swo- tym tak ważnym i "ZJapalnym b i • t · · pieciu zasad" st u l h 1 a przez cz owie<:a, ... „-

. ć reJ"onie świata .i·es•t nada~ na- raz ezp eczens wo gramc pa.u " · · w. os n {ac my rozwinać i rozv:ijamv na-
kresie wzniecić anarchię, skłó Jemu - wskaza narodowi, '• t między państwami zasad o · · J 

· k tt · b" • ..A pięta. stany Zjednoczone sko- 5 wa.. . . . • ' ' . - ukę, oświatę i kulturę, chce-
cić społeczeństwo, podwa:i::vć Ja. po oczy s1ę ieg W:1~a- rzystały z ni""""wodzen1·~ a"'- Wiemy dobrze, ze me ies,e- pra~owanyc~. p~zy wso~ł-. my zlikwidować i likwiduje-
i skompromitować tę drogę, rzeń historycznych, usiłowa- "11'~ ~ "' • ta · · b · · na udziale Chinskiei Republiki · 
po której partia prowadzi na- ły kształtować jego poglądy i gielskiich i francuskich napast smy hw 5 i;ie ts~{11i. okrom~ c - Ludowej my wiekowe zacofanie gospo-
ród. kierunek myślenia według ników, aby umocnić wla.sne s~yc grn~_:c, 1' a{. J; op~ z ~e Poiityl~a rzadów 'przedwo- darcze naszc_go kraju, chcemy 

Nie wolno przyglą>dać się głoszonych przez nie przepo- pozycje na B~iskim Wscho- nbt l~śrzez ngtaię .1 ~anc.i.~. ~the jennych, kapitalistycmo _ ob- podnieść i podnosimy Polskę 
biernie tej robocie. Nie wol- wiedni i tez politycznych o- d~ie. Znaolaziło to wyiraz w gło- Y ~9ml w s ill~e ouromc 1: 1 ~zarniczych dopro;_,,,adziła do na miejsce nal~żne. i~i wśród 
no dawać posłuchu siewcom raz według swoich zamierzeń szeniu tzw. dokt.ryny · Eis.en- w 3 T. Do 0 rony n.aszy ... l skłócenia Polski z wszystkimi wolnych narodow swiata. 

na przys:dość. howera, przewidrującei· użu-cie granic po<trzebni nam są szcze . . . . . . Naród polski bogato zapi-
anarchii. Nie wolno, gdyż J • • je1 sąsiadami Gdzie ~po1rzec ameirykańS1kich sił zbroi'rnych rzy i przyjacielscy soiuszmcy · hód · ··h .·d, · sał karty swojej historii wal-
może to być brzemi.enne w Bieg wydarzeń wyka za?, że d . .ł któ. na wsc cz:sr na z.ac o na · . 
niezmiernie szkodliwe skutki wśród wszystkich partii poli- na Bliskim Wschodizie, gdy Decy uiąeą s: ą, I.3 łudn" , 'ł ką o narodowe 1 społeczne 

tycznych działających w o- p1'ezydent Stanów Zjedinoczo- gwarantuje nienaruszaJno~ć po d ;e, czy. ~: po n; wyzwolenie, o postęp i spra-
~!:g:~=~!~w:.arodu, dla na- kresie okupacji jedynie Pol- nych uzna to zia Sltosowne. naszych granic' jest Związek ;szq_ zie ~1t~ 1 m{ Joną~e wledliwość społeczną. U pod-

Partia nasza razem z pozo- ska Partia Robotnicza ocenia- Rząd Stanów Zjednoczonych Radzieck!. Łączy n.as z nim ramce,. w dl y·c sp onę a staw nas~ej partii położyli3-
stałymi stronnictwami Komi- ła sytuację w sposób reali- UZ'.100.dnia tę doktrynę tym, że wspólnota ideologiczna na.- nastał mepo eJ ość, _ sp~lonc my trn::lycje tych walk, naj
sji Porozumiewawczej, razem s1;'czny. Właściwe ujęcie ów- wskutek klęski anglo - fran- .szych socja.listycznych pańs·tw, z~s at naszte tomy . ?~zmne. lepsze tradycje naszych po
ze Zjednoczonym Stronnie- czesnej rzeczywistości leżało cuSJkiaj .po:vsta~. rze~omo. yv łączy nas bezipoś'.ednie„sąsiedz :~asz ~;;i sra Y pomos na~ wstań _narodow;ch, walk re
twem Ludowym i Stronnie- u podstaw polityki Polskiej tym re.iome prozn1a 1 m1s.ią two. Aby uśw1adom1e sobie z pod . · • wolucyinych 1905 r .. rewolu
twem Demokratycznym zwró- Partii Robotniczej, pozwalało USA jest wy.pełnienie tej znaczenie sojuszu polsko-ra- b a~a m~z~ z~a~z~~ie dla cy_inego ruchu robotniczego i 
ciły się do wyborców, aby jej wskazywać klasie robot- próżni. Innego zdania są jed- dzieckiego dla naszego kraju, ezp~eczen~ ·;a fo :t . je,i walk chlop~kich w okresie 
oddawali swe głosy na kan- niczej i narodowi polskiemu nak zainteresowane nar.ody trzeba wskazać na fa.kt, że gra.me pos a. a a ' .ze z~ międzywojennym. Ludzie na
d;vdatów figuru,iących na słuszną drogę prowadzącą do tego obS11Jaru. Nie zauwa:i:yły ZSRR stanowi potęgę, której ;vszystldml na.:-z:rmi sąsi~dami · szej partii z honorem zdali 
pi.erwszych miejscach kart wyzwolenia narodowego i one, że żyją w prOOn.i. Chcą ogrom paraliżuje w zarodku ączy na3 

"':' ęz Ideologiczna, egzamin w straszliwym czasie 
wyborczych. Głosowanie bez społecznego. być panami SWQjej ziemi i agresywne zamiary ewentual- ~ojusze oraz ze wszyscy jeste- hitlerowskiej okupacji naszej 
skreśleń jest najlepszą formą Polska Partia Robotnicza, swoioh bogactw i nie zamie- nych napastników. sn;yt uczestnik~f obronnego ziemi. 
zastosowania się do tego we- czy też ~wstała z jej inicja- rm.ją paddać się pod protekto- Jest to sprawa dla in.as i dla pat ~ wa.rsza'? tego: Pło:iące Nie słowa, ale czyny prze
zwania. tywy KraJowa Rada Narodo- rat niepro57.()lnyoh opiekunów. pokoju świa.towego niesłych:.i- granice Sltały się gramcam1 po- mawiają za naszą partią, za 

Nie chcemy przez to powie- wa, mogły nie mieć wówczas (OkJ.aski). nie wa.żna Przecież nie chodz' koju i przyjaźni. Polską Zjednoczoną Partią 
dzieć, że kandydaci umiesz- za sobą więks:wści narodu. Deklarracjia rządu USA to n.am 0 sytuację w któTei od~ Ustaliliśmy stosunki pr?..Y- Robotniczą, jako partią klasy 
czeni na dalszych miej~cach Ale miał?' to, <:o. jest ~ażniej- ~rok ni~z;pieczny dla pok~ IU!rcie ewentu.alnej agresji na ja~ni z granicząc.ą z nami Nie- robotnicze· i ws.,;ystklch lu zł 
są mnie.i wartościowi. w o- s~e od w1ększo~ci - miały )?O- JU.. $\yiiadc.z_y ?'na o tym, .ze n.asze granice ~tanie się ko- miecką R;epubliką. Demo~r~- pracy, jako kierownicr.ą i 
parciu o wypowiedzi przed- lityczną racJę. Nątgm1pst św1.ait 1m:per;aJnS<tyc=y zamie- . . . . p t 1 ZSRR ,cyczną. ktor.a buduJe u siebie przodującą partią Polski Lu-
wyborcze niektórych, nielicz- wszyscy przeciwnicy Polskie) rza nadal groźbą użycia siły nreczno:cią. 0 ęga ł socjalizm i która w umowie doweJ. 
nych zresztą kandyda,tów Partii Robotniczej - taki~j przeciwstawi(: się rosnącemu sprzegmęta. z potęgą. ca ego zgorzeleckiej U2lllała nasze 
można nawet pawiedzieć, ż~ nolio/cznej. racji nie mieli. stiale ruohowi Illił•rOOQtWI() - wy- skonsolidowanego, zjednoczoj - granice na Odrze i Nysie Łu- Nim w pełni osiągniemv 
na pierwszych miejscach kart Dowiodła JUŻ tego hlstoir!a. zwu.leńczenm w .A'.ZJj.i i A:firyce. nego obozu socjal!zmu. . est życkiej. cele, jakie partia nasza wspól 
wyborc~ych znaleźli się nie Historia przym.ała rację W bl!iższych naszemu k·rtido- najl~ą gwa.r~nc1ą takiego Jako zwolennicy realnej nie z innymi partiami Frontu 
zasł.uguJący ·i;a wybór kandy- polityce Pobkiej Partii Ro- Wi s·tronach, w Niemozooh za- rozWOJU sytuacJi, p~zy której konstruktywnej polityki wY- :~~~o~c~~:~o~~rS:~:~~ ~~ 
d~_c1. Takich Jest łatwo odróż- botniczej. chodm.ich, odbywa się dalej u- uda się uniknąć WOJny. raziliśmy gotowość uregulowa- nie jeszcze niemało czasu. 
nic od rzetelnych i wartościo- Jest to dziś tak oczywiste, zibrajani.e tych sił, któire nie Losy Polski, jej niepodle- n 1·a ro;wnlez stosunków z 
w h k d d tó · t t · „_, Ale przypomnijmy sobie: 

.Yc an y a w na po~łów. ze s warzyło po~stawy dla alk <;iawno były na.Je=źcą i gł~~ć i ~e~P'iecze~st':"o•. je.i ~uz NRF. Jeżeli niek1órzy rządo- niemal dokładnie 12 lat tE'mu, 
W~ystarczy tylko p~sh:1chac, co no_wego uk~adu .sił w naro- dł.aw1ły. całą EuTOP~. okrut~ą woJ i m1CJ3ce w sw1ecie ~w1ą- wi politycy NRF składają w wśród ruin Placu Teatralne-
dany. kandydat mow1 na ze- dz!e. Bezoosrednio po wyzwo- okupacJą. Rem1llta,ryzacia.za11e są :r. obozem socjalIZmu. •e· „ rawie s zeczne dekla-
bramach przedwyborczych. len.iu. .,londyńska" reakcja N'emieckiei Republiki Fede- Tylko Polska socj.alistyczna, r' .lc·e·P d kto!::ane nrawdo- go zebraliśm)" siQ po raz 
Kand d t t 

1 
b ł t · t a J po Y " ,„ pierwszy dla uczczenia wy-

Y a rze e ny ędzie naauzywa a pa rio yzmu i po- ralnej. niem'eckich rewizjoni- umacniająca swo·ie dobre rów d łm· · · · · 
zaw. sze mówił z poczuciem święcenia wielu kombatan- stów i odwetO'wców jeSlt ...:... jak nop· rawne i przyi:ac'elskie sto- po 0

1 die 1 l"tprzl ~miiaJąncęytrmzi zwoknia stolicy. 
odpow· d · l · · za swoje t' b AK dl kodl' · . . -. . wzg e am po 1 )''1 wew - Jak wyglądała wówczas 
słowa l~ zdia. nos~il a~'t'vlud~we· b atyszW l':"eJ, ~c7:y nas ~ieJedn:o c1ęz;kle d:o- sun:ki z sojuszniczym Zwią7:- nei _:_ to nie ma pośpiechu - Warszawa? Była jedną wiel-
. , ę zie. mia na uwadze • .1 ro o . zw1ąz- 'lWiadcze:n:ie h1sitoryczne kiem Radzieckim i krajami ae . ka' k · M' ·1 · · 
mteresy panstwa i narodu, ku z tym - a także w związ- g.roź:bą dla Polskii, dla niena- mokracji ludowej prowadząc.a moz7my pocze c. ZSRR -ą rurną. iern1 Gem osiąg-
którym chce służyć w przy- ku z1 naszymi własnymi błę- ruszalności na~ch gran.ie, . < • ' • ws .1_ . ·więzy łączące nas i; . nięć za tych i2 lat naszej 
szłym Sejmie. Natomiast kan- darni część AK-owców dla naszego bezpieczeństwa, ?O~·:yk_ę W-P~~r~?' hl wza'fem i ;- całym obo~em soci:i11::mu. ~i~~;~~a~racy j st dzisiejsza 
dydat, który nie przebiera w przeżywała po wyzwoleniu dl.a pokoju w Europie i na is . ·~i.a na. Ze . a c. al' st c7 - Więzy, o ktoryc~ . ma.wiłem 
środkach, byle tylko zdobyć ciężką tragedię, wielu z nich świecie nosc~ z kra.i.ami kapit i Y k poprzednio, spraw1a.ią ze na- To nic słowa, a czyny pod-
głosy wyborców. posługuje doznało krzywd. Naprawiamy Obeciia sytuacja, mlędzyna- nym_1 -:- . tyłko . ta~a Pols a sze spojrz~i:ie na groź.bę . ze nio~ły .i::i z ruin i gruzów. 
się .w tym cel1;1 tan~ą ~ema;- te krzywdy, przywra~amy rodowa, a zwłaszcza faikt po- ostoi się t ~O'Zkyvitnie. ~e~ pr~ st_rony m1htar~zmu memiec- Tylko di'tlsze czyny ludu 
gogią, pustymi obietnicami, pełny blask pa.tr1otyzmu 1 bo- stępująoego zbrojenia NRF ~ram_ pol!tyki za,gran.c~eJ kiego przy całe] powadze sy- pracujacego, d\\lsze kroczenie 
albo cały swój program spro- haterstwa bojowników z AK które.i rząd _ podobnie jak .ies·t .Jedynyn; p:ogram~ ist- tuac.ii, jest inne niż było ono po drodze. którą wska"!:uje 
wadza do potępiania w czam- -yv naszym życiu politycznym rząd AnglJ,· . Stanów Zjedno- niema Polsla Jako .panstw,q w okrei;ie lat trzydziestych. nasza partia, pozwolą reali
buł wszystkie~o, co t;>olska 1 soołe?znym. • . czonych _i ~ie uznaije n·aszych niepodległe~o, s_tai;owi polską gdy Hitler po dojściu do wła- zować nasz pro~ram w;-bor
Ludowa - mimo błędow - Na listach Frontu .Tednosci granic zachodinich na.kazuje mi.rodow~ i socJallstyczną ~a- dzy przystąpił do forsownych czy, przyniosa Polsce i na.ro• 
osiągnęła pod kierownictwem Narodu kandydują do Sejmu nam skupienie j zwar~ie efo stanu i tyilko Polska ~Je- zbrojeń. dowi nawe sukcesy. 
nasze.i partii,. taki kar:idydat równie_ż. 1?Yli '\K-owcy, kt~- wszystkich patriotycznych sił dnoczon:a Par~ia Robotnicz'1 Armia Rad~iecka znajduje Ni.ech dl"if)ń zo styCTnia, 
naprawdę n~e zasługu]e na rzy d;-ISlaJ st?Ją na grunc:e narodu, nakazuje nam również 2ldolna JCSt sta~ n~ czele wal- się nad Łabą i tak długo ~am dzień wyb~rów d!l se:mu bę
to, aby zasiadł na ławach Polski Ludowe), na gruncie prowadzenie takiej poUtyld kl o jego reahzac.ię. pozostanie, jak długo wo1ska dzie dobrą za.powiedzlą no
przyszłego Sejmu. budownictwa socjalizmu w 7'.at:lraniczne.i która by wzmo- Konsoli<1ada sił naszego o- NATO, w skład których webo w:vch sukcesów i nal~rvch 
In~eresy pań~twa i _naro~u Polsce. • , . cnlła pozycję Polski w świe- bozu posiada ;;zczególn°ie do- dzi nowy Wehrmacht, będą zwyciestw na trurlnf)j dra-dze 

będzie on ~~w1C'lll ut?z:;a.m1ał Kandyda.et Fr1>ntu Jednosc1 cie, ·wsparła naFzą siłę siłą niosle znaezcme dla sprawy znajdowały się w NRF. Jest budownictwa socjalizmu w 
z "':'łasnymi interesami i mte- Narodu - PZP:t;t-owcy, ZSL- naszych so.iu!!zników i przyja- pokoju, zwłaszcza wobec wzra. to naszym narodowym intere P..olsce. 
res1kam1. . . owe~, czło?k,ow1c SD, .:nostę- ciól ze Zwi11,zkiem Radzieckim sta.iącego na.pięcia międzyn.a-

Mandat poselski - to me pow1 katohc;J, bezparty~1 I re- le rodowego Solidarność krajow 
~vtuł <l? załatwiania własn.ych P~:zentuj~ jeden wspólny na p~~ftyka ZJagraniczn.a kaźcie- budujący~h socj_alizm opar~ 
mteresow. Mandat poselski - P gram program Frontu. , t . ·t na zasadach mtemacjonah-
to ~ytuł do żmudnej, i. twó:- żeJ:~~ !ł~ko pr~ekonan:y, ;~~~n~;;!i~~i:n =~ zmu, utatw'a walkę o pokojo
cteJ. pr~cy społecznęJ i pan- sk·1ch ju.i. wy..._-"rv.;nkhazc '.'."j bh- lityki wewnetrme.l. z,a·1eży bo- we współistnienie i współpra-
s.woweJ , ~ "" ~ swo ro- . . t . . . 

Od ~ozu~"n politycznego zum polityczny, poczucie od- wiem o<l k~a~owego charakte- cę między ipans wn_rru o roz: 
wyborców zależ:v więc i wy- powiedzialności za Jo.<;y kraju, ru te~o panstwa. . . nyeh systepach polltyc2lllych i 
bór najlepszych kandydatów swój wypróbowanv patrloty-z;m ~ohtyka. zag~aai1c.zna Po.Jsk! gospod~rezych. . . . . 
na. posłów i, co ważniejsze, a odrzuci wszelkie podszevty m1ędzywo.:en!leJ, . rządwn~J Wspolno~a kraJoW socJaliz
stworzenie dla partii i wła- reakcji. dema~ogów i warcho- rn:zez kB.p•tal•stów t obszairn1- mu, w_spo~noia _na~zych s?
dzy ludowej wa.ranków, któ- łów, że społeczeństwo nasze kow, byl1a k'f'.z•t;ałtowana na ju~znikow i prznaciół, ':"Śr~ 
re pozwolą na konsekwentne przeciwstawi hasłu met.nych obraz. i podob1en~·tw-:i an~ylu~ ktorych mamy dw~ wielkie 
realizowanie pr'lęramu odno- żywiołów. które mu podszep- doweJ i r.eakcnne1 pohtyki m~car~tw:a . Zw1ąz,ek Ra
wy nasze1?0 ~"l~ia. programu tuj!!: .. Nie bien udziału w wewnętrmeJ. Sz1;1ikał.a ona po.- dz1eck1 _1 C:hiny Ludo~e -;--
rozwo.fu b•..idownlctwa. s~ja- wyborach", „skrcśla.,f", „skreś- parcia w reak~.inych rzą.d•ac:h prov;adzi polltykę od.pręzem~, 
listycznego w naszym kraju łaj zwłaS7'cio:a P7.PR-owców" i ikołach zagra•z;i';czrnyc~. ?1e 11-: współpr~cy m1~dzynarodow~J, 
w myśl za.c:::id wytknictvch - ~woją wolę jedności i swe eząc się z naizywo1tme.iszym.1 prowadzi poh!ykę po~oJu. 
przez· VIII Plenum Komitetu zn.ufa.nie do naszego progra- :nt_erooami na.rodowymi Pol- Po~~tykn. .P?koJU odpow1~a. 
Centralnego naszej partii. mu. dil nartH Frontu .Tednoś- siki. . na1zywot~1e1szym n_aszym m-

Data wyborów zbiega sie z ci Narodu, które ?:godnie wy- Rozwij;;iłia się ona o? p1ei;-v- teres?m i .taką ~ohtykę pro-
15-leciem powstania Polskiej sun~y swych kandvdat6w, szej chwili pod makiem nie- w11;~z1my 1 b~dZIC?tY pt-owa.
Partii Robotniczej. Ta po- wysunęły na czołow:vch mie;I- nawiścl i wrogości wobec re- d~h oraz pop1erah. 
przedniczka dzisiejszej naszej 1 sca.ch tych spośród swoich publjk radz:eckich, które po- W kraju naszym przebywa 
partii - partii powstałej z działa.czy. szm:e~ólnle-ze skłio.- wstały na gruzach dawnego obecnie jako .Etość narodu 
dokonanego w 1948 r. zjed.no- rlu_ swoich wJa_,z centrahwch, im:periun; ca.r;ki-ego. Pod tym ;ol.skiego - premier Chi'.1 
czenia Polskiej Partii Robot- ktorych uważały za naJlep· kątem w.idzen.1ia SlAlkiaru> prz.y- Lu<lowych. tow, CzQ.11 En-lai. 
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W sprawie nadawania odznaczeń 
i stopni woiskowych 

Knmunikat ZG ZBoWiD 
Zarząd Glówny Związku Bo

jowników o Wolność I Demokra 
cję uzyskał zgodc;: Ministerstwa 
Obrony Narodowej na podjęci"" 
na nowo kroków, zmierzają
cych do przyznania odznacz:cn 
- których nadawanie należy do 
kompetencji ministra obrony 
narodowej. byłym członkom or
ganizacji konspiracyjnych z o
kresu okupacji, uczestnikom 
kampanii wrześniowej 1939 r. 
oraz żolni-erzom I i II Armii 
Wojska Polskiego, którym we 
właściwym t">.:asie należne im 
odznaczenia nie zoskly nadane. 

W związku z powyższym 

wszystkie zainwresowane osoby 
powinny złoia'ć w terminie do 

dnia 31 grudnia HJ!'i7 r. do wla
ściv;ych po'.! wz;;lę:!em zami2sz
kania powiatowych zarzadów 
Związku Bojowników o Wol
ność i D,..mokra<:>jc;: podanie ·wraz 
z odpowiednimi do!rnmentami, 

Minister obrony narodow<'j 
wyraził równic?. z:::odq na roz
pa b·zcni0 w najbliższej przy
szlości wi'ryfikacji stopni woj
skowych, nadn'1ych przez kom
petentnych dowódców w nkrc
sie od dnia 1 wrvśnia l!l3'l r. 
do chwili wyzwol~'lin tym oso
bom, którym nie znst IY one w 
swoim czas!c zW-QTyfikowane 
lub którym weryfikacji odmó
wiono. 

Podania należv sklfldać w ter 
minie do dnl:i 30 c;'A?rwea 1937 r. 
do wl'l.ściwych zarządów pawia 
towych ZBoWiD. 



Z problemów przedwyborczvch 

KREDYT ZAUFANIA I JEGO POKRYCIE frleJłrogi 
Spraiwa ta jest dziś bez- proces nazwany demoknlty- uwzględniającej interesy ogól 'himOl!'ya1Jilymi watI'W11kami ~p01 akow ·i~ o sprzecznie jednym z najwa- zacją i odnową. W dniach nonarodowe, za pierwsze po roz\voju. Treś~ tej formuły 

żniejszych zagadnień w r-oli VIII Plenum KC PZPR kre myślne krolki 111a drodze ich na.i:ziwi.ęźlej ujmują hasła wy \, 
tyce krajowej. Kredyt za·u- dyt ten w.s.tał dany partii. realizacji. W ówczesnym u- borc:ize: suwerenność, demo-
fania udzielony ludziom spra Został dany w zamian za kładzie stoswników tak.i kire- kracja, socjaJizm, has~a W!- s h • " jf 
wującym wł.adzę p?·zez Judzi bt>..zikompromiisowe ujawnie- civt 7.a.ufania stał się siJą mo nilkające z linii politycznej, l prc~ a 
podlegających wladzy jest nie błędów, nieudolności i ralną jedITTOC2ącą nairód. Dla nakreślonej przez VIII Ple-
jednym z elementów. na któ Zibrodmi poprzedniego okre- tego też moina było 7,acząć num KC PZPR i rozważnie 
rych opieira i;ię zachodzący su. Zoo·ta.ł dany w zamia.n za mówić o prawdziwej, nie wy ale konsekwentnie realizowa 
w naszym życiu społecznym podjęcie lini·i polityczinej, imaginowanej jed!llości naro- nej przez partię. h · 
Zd ł H k ~~·ej~~~acj~~~\~fy~n~~eł~- p~l~~Tarr!:i~!' żeT~7!~~~ nuc męlbWi zis ow ierows i a moze właśnie dlatefo, ze te1 linii polityc1Jnej, wszel-

płyną.ce z niej niebezpiecz.eń kie przeciwdziałanie sile po 

Zł t 1 r r stwo było talk <>azywiste dla litycznej, która linię tę re- ' ~ o a w o n os c ~i::~~i;::i~~:iepr;;~:. ~~~yjesk~~~lwrzy;;;~~h jp1·jane i) 
Od VIII Plenum minęło je - nie?..aleźnle od tego. czy 

dnakże parę miesięcy. Wy- przec.iwdrziałanie to przyjdlzie 
Było w łym bezsprzecznie Gdy o dziele naszero odrocł1e- siliki partii, podjęte w opar- z pra·wa, czy z lewa. Trze-

coś wzruszającego. Ostatni nla miała decydować nasza du o s~-ołecz.ny kredyt zau- ba sobie - podobnie jak w 
„poetycki koncert życzeń" w praca, rozsĄdek I spokój, myś- tania, przyniosły pewną s-ta- październiku - ~ać sprawę, ._..,.. ____ ,. 
radio zakończył przepiękny, my wiecowali, obnlbll produk bilizację. Polityka partii i rzą że PZPR. wsp6łd7.ł&ła,fąca z :'-.... -........ i 
naletl\CY do najświetniejszych cję nieróbstwem, gardłowali i du dała pierwsze sukcesy: za- ZSL i SD Jest dziś je<lyną 
kart naszej poezji patrlotycz- wywozili na taczkach, oblicza- łatwiono sporne s"rawy gospo realną siłą spolf'C'Zn", która neJ fragment „Kwiatów poi- li to, eo państwo będzie nam "' ·• 
sklch" Tuwima, dedykowany musiało za nass patrlot7zm da.rcze i polityczne, mącące mote skutec7.Die wystęPo-
przez Jakąś słuchaczkę - Wla- zapłacić. S'Ojusznicze stosunki między wa~ w obronie naszych na-
dyslawowl Gomułce na chwilę Polsiką i Zwią2klem Radzie- rodowych Interesów. Trzeba 
wytchnienia po ci<:7.klt'j pracy. Olbrzymi proces naprawy ru ckim; rOZpoc2ęto reor~anl- umieć te inter~y przełOi~·ć 
Oczywiście Władysław Gomuł- szyi. Narastaj" zmiany, wyda- zację apairatu władrz państwo nad wszystkie inne. Kredyt 
ka koncertu tego nie słuchał. rzcnla, fakty, Inicjowane 81\ wycli i pa1rtyjnych, zastępu- zaufani.a st:-ołee2ne~o udzie-
Właśnie przed kilkunastoma daleko łdĄce reformy, a wielu jąc ludizl nieudolnych czy lon:v tej sile nie może wyga 
minutami zakończył swoje ludzi az nogami przebiera z sk~romi·towall'lyctl ludźmi snąć w momencie, gdy kre-
wielkle przemówienie wybor- nlcclnpliwoścl, :te Idzie to - o wyżs'"."" h kwalifilkaci'ach dytobiorca podjął tru<ln" nra W I · i Ich zdsnil'm - tak powoli. n.ta ~.,~ ·• ,., cze w arszaw c, przemow e- t" 7.aiWOO""'""Cih 1· mora!ny~h·, ,...,,. 9płacenia go i opieraJ·ąc I Pcln 1 b k' k ju kogo powoli? Oczywiście dla ~~J " --. n e e g ę o iego spo 0 6 ~"to "''"a""' nad reoir- s:„ na t17.eŹWE'J0 , a.c?Jkolwiek I rozwagi, nic obliczone ani w tych ciemnych typ6w, Jak w ·~~„~....,. ""' -,., " 
jednym słowie na tr\ni efekt, co w Bydgoszczy na zebraniu gani:zacją sylS'temu 7.BII"Ząd'Za- nie dającej zibyt różowego 
przemówienie mądrego i suro- przedwyborczym domagał się n!a gos,podal"ką nairodową, obra0U, analirz.ie li(oepodarr-
rowcgo gospodarza. represji w stosunku do Zydów nad porzywr~iem równo- crej wskazuje konkretne 

I Ukraińców, Jak ów bab11zt~·1 wa.gi zachwianej ekonomice; dtrogi wyjścia z imipasu. Ci, 
z tegoż miasta, który brał w przeiproiwadl7JO'l'1o reorganiza- którzy w imię swycli klaso
obronc: podpalaczy tamtejszej cję apa.raitu bezpieczeństwa, wycli, czy grupowych inte-
radiostacji, jak ów fotograf z pttystąipiono do rehabil!>t:a- resów usiłują w rOJZstrzyga
Brodnicy, któremu zachciało I CJ'i i wyrównywania krizywd jącej chwili Ja-edyt ten po
się przywrócenia wszystkich 
11tronnictw przedwojennych. ludziom niewinnie skaizaITTym derwać, stawiają się poza 
Tym wszystko będzie szlo za w prowokacyj;nych proce- patriotycznym nurtem naro
powoli. tym wolniej, że nigdy sadl, do liilcw:idacjl ponure- du. Naród musi w swo-m do 
się s{lclnienia swoich tęsknot p;o ~dlku no beriows:roz:y- brz,e rozumianym linteresk 
nic doczi:kajl\. źnie; uregulowamo sprawy przełożyć trudn.ą, ale real

spome międey pa ńsitwem i :na, prac-ę dla własnego do
ko9oiołem; opracowano pro- bra n.ad frapuj„ce ale ni.,_ 
gramorwe wyiycizmoe d~111 go- rAaa111e, dema,gogic:zin.e ha-

Frycz·Modrzewski ' 
' Andrzej Fryc:: Modru1rsk1 i 
głęboki 11mu~I 1 serce gortt- ł 
ce, najgorli1!'szy u 11as wł 
XVI wieku rzec:::nik sprri
wiedLiwości, zas:c:yt i chlu 
ba myśii polskiej i jeden 
„z no jszlach etn iejszych pi
sarzów w cal.ej ówc::e.~nei 
E1lropte": 

... Wnytkie wszytkich lu
dzi miłości ,jedna ojcl':;vzna 
w S<>bie za.myka„ tedyć onę 
nad wszytko trzeba prze
kła.daó i wszytki~ prace dla 

::~~~nie i śmiele podl.'j-l 

•.. Swarom przC\to, wa-
śniam i nienawiściam hy
najmnid nie trzeha przy
wykać, lecz l'ichoś(!i, poko- ~ 
ju, a zgody pilnować„. ł 

ł 

..... ________________ ..,.. _______ ..... ___ ~ 

Ktoś oczywlśele mote uznać 
taki gest radiosłuchaczki w 
stosunku do czołowego polity
ka I m1:ża stanu za egzaltację. 
Wielu z nas, nieskłonnych do 
manifestowania swoich uczuć, 
na pewno by si«: na coś podob 
nego nie zdobyło. Ale nie do
patrujmy się w tym 1restu. Był 
to niewątpliwie przejaw tych 
powszechnych, a serdecznych 
uczuć, jakie towarzysza pierw
szemu sekretarzowi partii w 
trudnym dziele naprawy Rze
czypospolitej, które wziął na 
swoje barki i na barki swoich 
towarzyszy. 

Odradza się nasze tycie po
lityczne i społoozne; sko6ez:rl 
się policyjny terror, zdjęto z 
nas olbrzymi, przyrnlatają.cy 
cięfar strachu I pogardy dla 
człowieka; naprawiamy cięż
kie I bolesne krzywdy wy
rządzone I ludziom, I całym 
dziedzinom naszego ~ycia spo
łecznego i gospodarczego, od
radza się nasze tycie kultural
ne, staje się barwne, dynamicz 
ne, coraz ciekawsze i bogat
sze, choć tu proces odrodzenia 
będzie także trwał długo, bo 
Jest mot.e nawet spr&w~ całe
go pokolenia. Zaczęliśmy tyć 
Inaczej, po ludzku, poczulHmy 
się narodem, który ma o co 
walczyć, kt6ry ma na swoim 
czele ludzi otoczonych mlloiicil\ 
I zaufaniem. A tu do tego 
wszystkiego h,da się od razu 
pełnej kiesy i takiego dobro
bytu. żeby móc jeść, pió i po
puszczać pasa. 

r;podartkl wiejskiej: "tWOl."'l;O sia. Nad czy'm pracuz"e Teatr Ziemi tódzkie1· no podstawy do ożywienfa w l'J;adclJod?.ąCYc'h wybo-
t"Zemi06ła. raC'h trzeba wybrać ni-e tytko 

A równocze~nłe Jest to od
ruch bardzo polski, arcypolski. 
Wiadomo, jesteśmy narodem 
sentymentalnym, uczuciowym, 
zapalamy się łatwo, łatwo da
jemy się ponosić gorącemn en
tuzjazmowi, choć z drugiej 
strony wiadomo także, lt zim
nych drani Jest wśród nas rów 
nłeż niemało. W eil\gU całych 
dziejów zawsze łatwiej wygry
waliśmy bitwy, które trzeba 
było rozstrzygać bojowym za
pałem i bronią. niż tl', w któ
rych decydowały chłodny roz
sądek, wytrwałość i praca. 

Tak jest I teraz. W dnhtch 
paidzlcrnikowych przewaliła 
się przez nasze serca ogromna 
fala entuzj:lzmu I wielkich na
dziei. Była nam potrzebna. 
Bez nie.i nie byłoby zwycię
stwa. Ale zaraz po tym -
znów arcypolskim trybem -
zaczęliśmy się nirclerpllwić, że 
owoce zwycięstwa dojrzewają 
tak powoli, z takim trudem, że 
tn:eba na nie chuchać I dn111-
chać. chronić je od mroźnyrh 
powiewów, że trzeba na ich 
dojrzałość jeszcze dh11ro i clęz 
ko pracować. Wielu lud7.iom 
zdawało się, te po tej wielkit'j 
Przemianie staniemy się od ra 
zn krajem mlekiem i miodem 
płynącym. Ileż to się słyszało 
urągań, że gdyby nie dostawy 
towarów do Związku Radzie
ckiego według dawnych nmów, 
bylibyśmy dzisiaj krajem kre
zusów. A tu I dostawy weszły 
w łotv~ko normalnych stosun
ków handlowych, I nasze stra
ty z011tały ~·yrówn!l.ne, a jesz
cze trzeba było prosić o sutą 
po:i:yczkę, kredytowane dosta
wy, l<'h przysplrszenie itd .• :le 
by jakoś dychać i żyć, dopóki 
nie podźwistnlcmy sic: z do
tychczasowych niepowodzeń. 

Najpierw bvliśmy gotowi tej 
biedne.i, odradzającrj się Pol
sce oddać ostatnią koszulę. a 
gdyśmy trochę ostygli, zaczc:
liśmy z niej zdzierać ten przy 
odziewek, który .ieszcze na so
bie miała. Zachlysn~Jiśmy się 
wolnością I od razu wielu z 
nas od tego Jednego łyku za
czadziało. Tyle się krzyczało I 
pisało, że nasza szlachta nie 
reprezentowała narodu, a prze 
cld s~lachecka złota wolność 
pokutuje w nas wszystkich. 
Od razu odezwllfo Fię wnrchol 
stwo. do głosu doszedł ciasny 
I brutalny egolznt. zaczęła się 
plenić anarchia. we wszystkich 
dziedzinach życia. Gdy wróg 

·stał u ~anie państwa lub pu
stoszył jego ziemię, szlachta 
pyskowała na sejmikach I sej
mi> ch, bfła się o swoje korzy. 
ścl i przywilt'jr, broniła się 
przed poda,kami na obronę. 

A przecie:!: tamte wszystkie 
dobra, przecież ta wolność t sa. 
modzielność, ten nowy kształt 
stosunków między ludźmi, mię 
dzy narodem i władzą państwo 
wą, między narodem I partii\ 
zdobyliśmy po to, byśmy ten 
drugi etap mogli dopiero sobie 
wypracować, żebyśmy go mo
gli osiągnąć mą.dr!\ I ofiarną, 
pełną zapału I zarazem roz
sądku pracą. 

Skrzyknijmy się przyjaciele 
I zacznijmy nakładaó cugle roz 
ha.sanej złotej wolności. Zacz
m1my cod7.iennle I wytrwale, 
mocno i dobitnie wybijać z 
głowy warchołom I mĄciwo
dom anarchię I polityczne chu 
ligaństwo, egoistyczne rozszar 
pywanle irrosza publicznego I 
ciągoty do powrotu .„dawnych, 
dobryl'h czasów". Siła mĄdreJ 
i e:11ujnej kontroli społecznej 
nad wsz~·stldml dżiedzlnaml 
nl\Szego życia wzrost& niepo
miernie. Ta kontrola jest po-

- tęgą.. z której musimy umieć 
korzystać. Czeka.Jl\ nas cia.sy 
trudne, a my "" nie ponosimy 
całkowitą odpowled7.lalność 
pr7ed nl\Szym pokoleniem I 
przed przyszłymi pokoleniami. 

Stefan Kisielewski powie
dział na zjcźd:de literatów: 
„Jestem stary liberał, ale 
wiem jedno: nie stać nas na 
demokrację burżuazyjni\, bo 
nasze życie polityczne jest od 

. 17 lat rozbite. I jedna jest tyl
ko siła polityczna, która mo:!:e 
w tych czasRch przewodzić na
rodowi. Jest nil\ Polska Z.lcd
noczona Partia Robotnicza". 

Niecierpliwym amatorom zło 
tej wolności tę prawdę - nie
zależnie od użytej w tym wy
padku argumentacji - też 
trzeba wbijać mocno w głowę. 
Będzie to tym skuteczniejsze, 
że motemy to robić sami, bez 
niceyjej pomocy, przy utyciu 
al'gumentów, które nie zagra
tają ani nas?.!",i wolnolcl. ani 

naszej iOdnoiei. 

Rejes·br prac podjetyeh ludrzi ale i spr<>wy, które 
przez partię i mąd w okire- ludzie ci repre7.entuią. Mo
sie trzech zalediwle miesięcy żn.a wybrać dobro albo tra
jest więc niemały. Społecz- i:tedię naircdu. której przy
ny krooyt zaufainia majd'Uje kładu nie trzeba deleko = 
pełne foO<k.rycie. A jednak kać. Trzeba wybierać do
prorty na pozór rozrachunek bro. 
międrzy tymi, którzy ołmzy
maJ.i. i spłacają kTooyt a ty

Z. KOCZOROWSKI 

Pracowicie rozpoczął Pań
stwowy Teatr Ziemi LódzkieJ 
rok 1957. 

W próbach i w planach ma 
on \V tej chwili trzy sztuki -
dwie autorów pol1kieh t jedni\ 
ze starej klasyki. SĄ to: „Dra
mat księtycowy", sztuka w 
~ aktach Romana Brandst11ette 
ra w re:!:yseril Anieli Bory-

sławskiej, a !lcenografll Kry
styny Jaskulsklej-Wó,idk -
3-aktowa sztuka Jerzeito Sza
niawskiego ,..fCowal, pieniądze 
i gwiazdy" (reżyseria Stefanii 
Domańskiej, scenografia \V. 
Ujejskiego) orn.z Goldoniego 
„Osobliw'! zduunie" w reży
serii Konrada Las7.ewskiego. 

mi. którzy go dalł i żądają 
spłaty, zaczyna .sit: kompliko 
wać. 'f~!TliPo fycia i k01!1Seik
wencje biegu wydameń, wy
pływające z okireślonej sytu

Łódź przed -wyborallli 
iacji ustrojowej i gospodia·r
czej, odsunęły na dalszy nie 
co plan populairny w diniac'h 
paidrziemiika :in.teres 0261n-0-
na11"odowy. 

Si:•r!llWe. suwerenności pań
stwowej przestała być spra
wą do załatwienia z chwilą 
u.zys.kania pozytywnych roz
wiązań w ramach aiktual:!'le
go układu sił politycrz.nych na 
świecie. To -zaakceptował ca 
ły n.a(l.'ód. Nas1:ępne de<:yzje 
rządu i partii nie były już 
ta•k bezkonfliktowe dla ca•le
~o sPołeczeństwa. Wkroczyły 
w drziedz~nę sprzec1lności we 
wnątrwpołecmvch. zaczęły 
<lawać nadzie.1e jednym od
łamom swleczeńs<f:Wa. odlbie 
rać ie fam.rm. ~'U"Zególnie 
tvm, które w procesie demo
kratyzacji pra.gnęły widzieć 
odwrót od i;ocjali1l!Tltt. In1:e
rf'!S OOlt"odowy - :ur.->drn!e 'Z 
dialekty.ką kaid ~o r-r~esu 
BIPOłeezine,s:!o - roizwaT'll'!:wił 
się rn.a interesy klaaowP. W 
tym stanie rzeczy prace nad 
odnowa. crz.y naprawą nMize
~o ż~iia, mumą przebie~ać 
- i pn'.ebi~ają - w art.mo
sferv> walki politycznej i 
walk! klasowej. 

Czy oona("ZB to, te i!Tlltttes 
oitól.noo.airodowy przesrta? ist
nieć? N.le, Jmeres narodowy 
w podijętycll przez parrt!ę i 
n.ad fin!cjatywac<h i&tnieje o
blekt)"Wttlie, nieMlci:nle od 
t~o. ezy ikitOś chce, CJ7..Y :n.ie 
C'hce 10 dostrzP.icać, ozy kto~ 
c'hce. ezy rnle ohce go porpie
r-ać. ~ w tym. a1by wła
śnie teraz w okresie nowej 
<ll!lólrnonall'Odowei' 'Pt"&Y !»
Jityoz:nej - wyborów - u
mieć d<ll."lt.t7.ee i ~ tę 
linię J>Ollityftd. kitóorej ob'.e1<rty 
wny lklen.mek ma na ceiu 
dobro nairod'U. Trzeba sobie 
zdać s.pra1Wę, fe formuh: do 
bro TlM°Od'l..I - ma w naszym 
kr::iiu 1Jreść. QkrpóJcmą o-
&ólną sy,tua('.j;!l P.<>-Ub'.®P-!ł 1 

Im bli7..ej dnia wyborów, 
tym żywsze jest tętno życia 
polity01Jnego w Łodzi. Akcja 
przed·wyborcza, która do nie 
dawna skupiała się prz.ede 
wszystJkim w za.kładach pra 
cy, objęła swym zasięgiem 
dJZielnice mieszkaniowe. Ak
tywiści Fr()l!ltu Jedności Na 
rodu: członkowie partii, Str. 
Demokratycznego, związków 
zawodowych 11nnych organi
zacji społecznych prowadzą 
coraz żywszą działalność po
pularyzującą program wybór 
czy i ka.nd:vdatów na r-o
słów, a także rozprawiają 
się zdecydowanie z kalum
niami r.zucanymi na nieiktó
rych kandydatów przez wro
gów, kiryjących swe oblicze 
często pod maską demokra
tycznych haseł. 

S'ZCzególne obu!'2enle wM
kniarzy Wi<i:zewa wywołały 
oszczerstwa 1"2luca111e pod a
dresem ka.ndydart:.a na posła 
I sekretarm KŁ PZPR M1-
c'hailiny Ta.tart1kÓW11y~Maj.11:0-
W'Sokiej. W liście otwartym. 
podrt>'s!llllym pt"reZ ponad 100 
przadek i tkaC!Zy w;dr.z:ew
skich, którzy od dzlesiatk6w 
lat =a.lą dz!alalność M. Ta
taTkówn:v, gdyż raz.em z ru.ą 
pracowali w ZPB im. 1 Ma
ja. ~ględn'e mieszkali z nią 
w isąsied'Zltwie, z oburzeniem 
piętnują an i osro7.e'I"CÓV.", us! 
łując;vch poJ:•rzez a.tak na 
Taitall"kó~nę artt:kować pa.rtię 
1 jej polity1lc(J, która dopro
wadziła clo peł111ei suwer-en
noocł Pol.ski i odnowy so
cjalizmu. 

„Nie rxmwollmy - czyta• 
mv w liście - alłl jakiekol
wfokJ oo.zcrzerstwa. rzucime 
ipod .adresem tow. TaitaTków
ny, którą zmamy od dzieclt.a., 
gdyż wychowała się u nas na 
Wiidrzewie. Znając tow. Ta<tar 
ikównę moiemy lepiej 2de
ment<r .v::ić wszvstkie OIS2CQ'.er 
stw.a rzt:c.ane na nią CE'lOW'O 
i zloSl.iw.ię. OśwJ.adazamy ._ że 

żadne z oszczerstw nie ma WTOgOw pn:cm an zachodza-
nic ws.pó!nego z prawdą. cyoh w Pol$Ce. 
Jednocześnie - czytamy w Z oburzeniem mówiono o 
7.akończeniu llStu - zwraca brudnych, ociekających wro-
my się do wszystkich t;vch, gością do partii 1 \\'.sz. -st 1-::·e-
kt6Tzy mają taw. Tatarków- go co nowe w Polsce, insy
wn~. aby wspólnie z nami nuacjach rozpow~zechnia
oapierali osu:zerstwa i me nych w formie plotek poo 
pozwolili na oczernia.nie na- adresem czołowych działaczy 
szego kaTJdydata, który jest PZPR przez anonim:w;ych, 
i lwi zawsze 2 klasą robotni- lecz wi:adome~o aUJtoramen-
czą". tu ludzi. 
Odpowiadając n;i ten list - Komu zależy na dyskre 

mi-es21kańc6w Widzewa pra- dy1:owamu czolowych dz:~
cawnicy Pól!noono Łódzk1cn łac:z:v partii \Vie d brze każ
'Zakladów Przemysłu Jedwa de dziecko. Trwba pełnej mo 
bn.iczego w Łodzi piszą: bili1:.acJi wszys-tk!c:h uczci-

„Znamy ją sprzed wojny, wych ludzi - mówił W!bY.1 
znamy z ozaeów okupacji, oklas.ków 7.ebr:~n)·ch oficer 
znamy ją z 0e:1fatnlch lat. ja Szydłowski, aby odeprzeć ten 
ko Skromnego d:ziałBCZ'I p'll'- wrogi atak, ab.V nie dOpU• 
tii i komuni!:>tę. Nie z11;o<lzt- śdć do plugawieni.a naJo-
my się na !>l.eT2eni1:' osz- f:.arn.icj.szyC'h <'1r.'<1łaczy, a 
ezerstw, które n'e mają nic przE'rie wszvst:lt'm par•n, któ 
WS'r.!Ólnego z prawdą. ra ich ·wvquw.a. któl'.a rn;i peł 

:ne do n.ich 7,311fanie. Naszą Wzywamy wszystkie ko-
biety oraz wszystkich mies?:- od.pt>wied7.ią b<:rtą r..asze czy
kańców Łodzi do poparcia ny i n.a~ze głn.oy, 
kandydatury Michalinv Ta- Ukae11ły s:ę talrżr TI<ł uli• 
tarkówny na posła PRL". ca<Ch Łoclzl p·f'1~Nsze 11lotki 

RóWinież ,praoC'O'Wnlcy 2'..a- V.'Yborcze Frontu .Tednoscł 
d Na.rodu. ro:>:<kiw1.n0 po-zez at7.ą U DrÓ!{, Geodezji i Zie- i<itatorów. 'I'rn<§ć ulot.ki poda 

leni or<lr?. Zairządu Usług; Ko 
munalnyCh Prezydium RN .ie w iokrocie pro~m.m \\•y-

Łodrz borcr.y FJ"<'łl1tU Jr>drnQ.~ci Na-
m. i piszą: rodu w Loo7i. M. in. nro-

„Zn:amy tow. Tatark&wnę gram przc-wid'llie wybudowa 
jako nieugiętą bojowniczkę nie do Hl60 rciku 67.5 t~·s. 
o socjalizm talk z okresu o- i?:b mie;7k"lnvch, 44 !<?:'kól, 
kwpacji jalk i z Olkrt>su dwu- 27 m7.ed<-zkoli i żłobkć·w, 
:nastolecia Pol~ki Ludov.•e.1. zwle.·~zenie o l.500 łóżek 
A-petujemy do wsz~.k!ch ko s.noi-t:>lnY'C'h. budowę ~azoci1-
biet oiraz do ws.zy$-t.kk•h m1e gu Sla~k-Łódź. r,~r.ernłl-c?:,,,. 
!!7.k.ańców Łodzi, alby nie u- :n'e poweiJnwh sum z ti0!'1io
legall su.E(esitiom złych ludzi dów ZR•kładów 1 budowni-
1 głosowali na za~ł117.011ei;:o <'i:w<" mic~?ll<a1nfo~.ve i Tf'mrm 
kaindyd:~ita tow. Micha-li111ę tv m'....., 71kań, unc'W-OCT<'~ni"-
TatairikÓIWl!'l.ę-MajJkowską"'. ni" naT"ku mnqzvn ,·ei:i" w f 

Na 61p01'ka:niu żołnierzy ga.r bI"\'k"<'h wlókiennic7vCJ1. po<l 
rr.i.'W!lu łódrzfkiO!'!l?t> z I sekreta -ni""'.;en'!' l1~m1ymcnt.u i j:a
rzem KL PZPR Michaliną ~ tka71J,n. · 73 toSO'W3•nie 
Tatara<mmą żolln.ierze usto- nowych, wysokie.i j1k<>~ci !m
sunkO<Wa.U się do ujawniają_ rowców svntet.vr.zni:ch itn. 
cej się w trakcie- lke.mpanil Kamp::inia w:vh<>rrzR we
wy'borczej działal.ności prze.. szl"! ". fa7ę decVl'!uiaeą. 
~"" wladrz.y lud.owej, Z"! 5 dni - w:voor:v. 
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1.023.460 osób przebyło Atlantyk 
Stowanyszen'.a „Atlantic Confercnce" :r;n.eszająoe przedsta

wlcleli 14 linii okretowych opub)ikowało dana dotyczące ru· 
chu pasażerskiego przez Atlantyk w 1956 roku. 

\V porównaniu z rokiem 1955 liczba pasażerów korzystali\· 
cych ze statków stowarzyszenia •. Atlantic Conference", kur. 
sującvch międzv Europą a Stanami Zjednoczonym! I Kanadą. 
wzrostu o 52.260 osób, osiąqając 1.023.460 pasażerów. W len 
sposób po raz pierwszy od roku 1930 ilość pasażerów korzy
staiących z Unii „Atlantic Conterence" przekroczyła mUIÓn 
osób. 

łączność telewizyina w Szwecji 
Pierwsze stało połączenie telewi"zyjne zostanie wkrótce od

dane do użytku '\V Szwecji. Na wieży radiowej firmy L. M. 
Er!csson w Sztokholmie instaluje się antenę kierunkową, przy 
pomocy której nawiazvwana będzie łączność ze stacją nadaw
czo-odbiorczą zainstalowaną na wletv ciśnień w Sorlerta!je. w 
odleqtokl 32 km od SJ.lokholmu. Antena ma 5 metrów wyso
kości i 3 melry szerol>ości. 'Waży son kg. Montażu anteny 
dokonuje !>le przy pomocy hellkopteru. 

Podpalał dla awansu 
Pewien stra;ak w WerneuclH'n koło Berlina próbmvał c2tero

krotnie podpalać la~. aby następnie przy gaszeniu wzntecone
qo przez sieble pożaru odznaczyć się I w ten sposób otrzymać 
awans. 

C:ala sprawa wydala się Jednak I dla strat.aka zakończyla się 
niefortunnie. Amator awansu został skazany na 5 lat więzienia 
i 50 tysięcy marek grzywny. 

Sztuczna nerka 
Podc7.as piet"W'zeqo tegoroczne<;"O posiedzenla francuskiej 

Akademii Medycyny, prof. Jean Hamburq& I dr Gabriel Richet 
przedstawl1i rezullatv swych prac nad sztuczni\ nerką sporzą· 
rl'-ooa całkowicie „ materi~lów plastyo;nych, a wykona,ną na I 
1a5adzie aparatu Kolfla. Sztuczna nerka zastosowana w 124 
wvf'a<l'<ech ciężkich nlerlom~gań pozwoliłil na zmniejszenie 
śnuertelnoścl z 74 proc. do 6 proc. 

„Pilot automatyczny" 
\V zakładach firmy ,.Air A~so<lates, Inc" zakońc-zono bod1>- i 

WP, „mÓ7qn Plektronmver10". który uiyty będzie jako tzw. pi· . 
lot aut oma tycrnv prr.v wvstrzeleniu w lt"cie br. szluc7neąo ~a
telltv. Ja'< oświ.ldcr.vł jeden z konstruktorów urządzet11a, 
dr lrvlną BoąneT, będzie ono kontrolować wprowadzenie sztucz 
ne<io ks1ehca w jeqo orbile krążenia oraz czuwać nad praWi· 
dlowym biegiem •atelitY. „Pilot a11tomatycznv" odbierać bę
rll!e teł dant> o locie rnkietv windującej sate1!1ę, aż do mo
ment11 osiąontecia odpo<Wiedniei "'YSOkości przez drugi człon 
raklelv. „Pilot" nada nastepnie syqnal do wyrzucenia trzec'e· 
qo członu r~k'ety będace..qo 1.arazem sztucznym satel!tą. Wv. 
nucr.ny z rlmgieqo c~lonM rakiety z odP<>wiednio dużą pręd· 
kością dodatkową, będz.1.e on krążył dookoła Ziemi. 

Sensacyina operacja serca 
Pni,"<! angielska donosi o pneprowad%ento pruz lekarzy s-. 

sacylnej opet"acli serca.. 
Przed dwoma laty 25-1..tnl Kenneth Campion zaczął się askar· 

:tać na dotkliwe bóle serca. Ostatnio udał się oo do lekarzy 
"l)eejallstów, którzy stwierd'Lili Istnienie nowotw<>rU - n.aTDśll 
w lewet komor1„ f~o snca. Campl<>n poddany został opera
cli, w aasie które! wvcięto mu nowotwór. Podczas operartl 
serce chorego zostało r.atrzvmane na 10 minut, a temperaturę 
dala znacznie obniżOJJ-0. 

Operacta trwała 9 mlnut i r.akońcl'f"ła się na mlnutę pnf'd 
kn•tvC7.:llvm p1mktem. którv decvdowal o tyciu lub śmierci 
Caml>lona. Obe<'nle przebywa on w jednym ze upltali loą
dyńskich I 9zybko powraca do zdrowia. 

Prof. Piccard jest n·iestrudzony 
Znanv uczonv belgijski, badacz stra~l.arv I głębin mM'sklch, 

profesor dr Aunust Piccard przybył na 1.aprouente zrzeuenla 
inżvnierów uchodn\o·niemlecklch do Monachium I na Poli· 
technice Monachi!•l<iei wy!Jle>stł odczyt pt. „Od llłTalosfery clo 
<rłebln morskich". Mówił 01l równ'eż o konstrukcji swoich ba· 
lonów stratosf~rvcznycb I 1>atyskafów. 

Prol. PiccaTd polnfoml"Wał l>tzedstawiclell prasy, te w nat
hlit.szym c1.a•lc zamlena zbudować balon, na którym jeden z 
uczonyc:h fran<'l!Sklch wzniós'by się do stratosfery na wyso· 
kość 30 tvslecv metrów. Ponieważ balon. który ma osiągnąć 
taka wv•okość, musi bYĆ olbrzymich rozmiarów, Piccard za
mler1a zbudować !JO 7. kilku w1elklch powłok. 

.Tak wiadomo, przed laty Plccard na speclalnvm balonie 
wmiósł się do stratosfery, osiągając wywkość 16 tys. metrów. 

Wspólny instytut atomowy 
W T<opellłta!lze e>dhy!o slę posiedzł'n\e komitetu. który JIT7."· 

kazać ma ~~dzit>' Pólnocnei l>aiłstw skandvnawsklch plan ulwo
T'Pnla w•pólne1To Instytutu Atomowego Krajów Skalldynaw. 
„kich. Rarla Pól'nocna rozpatrLy ten plan na sesji w Helsin· 
kach w lutym br. 

14{ ohrat'ach komltelu wzlell ud1lal m. in. minister finansów 
Danii, Vlqqo Kampmann, minister hanrilu Sr.wecfi, Gunnar L•n<1e 
min'stt>r przemvsln "1orwPq'l, Gustav SjaaS'tad, oraz minister 
hn1d!u F'n'anrlH, Kauno Kleemola. 

Najp'1wa;„iei•zym kandydałr,m do ~edzibv lnslvtntu Atomo
,.-erro Kra•ów Shanrlvnaws1<•ch jest Kopenhaga, grl7.l<i ja'< wia
domo. mieści •le 1.nanv in-;tytut profesora Nielsa Bohra. Hzyka 
o światowej sla•vie. D•ni.a dala mu całkowicie wolną rękę w 
snrawach jeqo lnstvtutu w Kopenhad-ze. w którym' w roku 
t<l33 ,.„<lal zmon\owa:iv pirnvs1v cykl<Jtron w Europie. Instv
tut N!ch;i P.ohra 7atrndnia dr.ls!al przeszło 200 1>racownlków, 
którzy prowadzą prace badawcze w dziedzinie fizyki jądrowej . 

Mięczaki sprzed 300 milionów lat/ 
Sensi'cyjneqo odkrycia naukoweqo dokonali uci.enl duńscy. 

Wvkryll oni mlanow'cie mięczak! sprzed 300 milionów lat. 
Dziennik kopenha>kl „Ekstrabladt"t" t:!onlósl, te ekspedycja 

uc7onyc.h dnń,lr.:ch, która bad•'a dno O~eanu Spokojneqo W 
pohll.ht wyi>rzeiy mrk•v!<ilń<kich z pokladn statku „Ga1athea", 
1ralnz11\ 6 maia 1952 r. na głębokości 3.590 metrów 5 sztuk 
mięczaków. 

Po powroci" ek•l'~dycji do Da11ii, mięczaki oddano do ko
ll nha<kieqo muzeum zonlo'lic1nerro celem ich klasyttkacfi. O· 
be-cn~P 7ryo~oqp·v~e duńc;cy ~tv.-~erdzili, ie znalf"7.~one pTlft7. ek!i· 
r><"lvcie m'ęnaki naie;„ <Io ąatunl;ów, które tvlv pr><'d około 
Y.JO mlliona!"'i lat. i o h\órych sądzono, że już dawno wy· 
marly. Odnal€'Lione m:ęczakl mają 4 cm dh1goścl i 1,5 cm 
qruboścl. 

t:czonv d11ń•kl H<>nn•q Lomcr.e oświadcTyl, że odl<ryd"' tych 
mleczaków hędzle ml'llo clu·i.~ znac.,,enlp dla badań naukowych 
faunv I rcrv o•tr<>~11 k11mhrvl,kleqo. Pow!edz!ał on. że z punl<.· 
tu wtdzenia prr.vroclv. orlkrvcie lo rootna poTównać fedynle d? 
~ensacvtne'!O wylowi<''1\a CO"lacanthe ('!>ew;en qalunel< rybY, 
którv 7vl przerl millonilml lat. b"r1;iry n~ p:i9ra11'.czu życia. w 
wo!lzle I na lądzie) w robllżu Mad~qaskaru. Lemrhr. ktory 
brał url?'al w e'<~pei!vcjl „Galanlhei" powiedział również, te 
mlęcza~tl po "'Y'(l'Whmiu ich na pokład stalku z głębok~c1 
3.soo m~trów. nalv„hmlast 7g'nęłv. 

Uczony duń<ki oświadrzvl. ;„ żadne muzeum na świecie nie 
T'od.ada tego <Ja!unku mlf'CZil1{ÓW, którv do!ychc'a~ 1'y! znany 
tedvn'o ze skaml<'1in z okre"' kambryjski?'l<>. Lrmche za;>'l· 
w'cd"<lal. ti> vr no\h117.<Zv"1 cn•le na h1m•ch Y"l'etlz)'lla~od~we
qo p!sma nankoweqo „Nalurn" opublikuje artykul poświęco
ny temu niebywałemu odkryciu. 
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Perhydrol fest nlezbędnv do 
WV'Jlrodukowania wody utleruo
neJ. A bez wody utleni-0net, choi: 
to prosty środek, trudno sobie 
wyobra-zić lecznictwo. Nlesteh. 
od &luższeqo jut czasu nasze łódz 
kle apteki odczuwała brak do~la 
tecznel Uoścl perhydrolu. We
dłu11 informacji fachowców wv 
kupvwany fest on także do In· 
nych celów. Ostatnio po kilkn
mleslęcznei przerwie otrzymano 
nawet większe przydziały I w
tuacja poprawiła siq nieco 

Nie jest to jedyITTy brak w 
zaopa1irz.e!1iiu naseych aptek. 
Z prostych leków brak alu
salu używainego przy lecze
nil\l nadkwasoty, ovovitiny, 
soli Vichy, Ems, Zubera. 
Częst.o braik tak papularne
go lekl\l iaik ("T,ekoladki prze 
czyszczające. DCJl!tkliwie d;i1e 
się od'C"'Zuwać brak w apte
kach kwasu glutaminowe~o 
i dlatego wydaje się J[o je
dynie na rec<"PtY przvchooini 
neurologiczme.i i epileptycz
nej. Za granicą kwas gluta
minowy stosowany jest ma
sowo nawet w restauracjach 
do poprawy smaku potraw. 

Brak jest w aptekach ta
!Ccli. antyb!O'tyków ja.k aure
omycyna, strepfom~cyna, te
ramy<'yna, hostacycllna oraz 
wiele cenmych lelków stoso
wanych w nowoczesnej te
ra.on. 

BEZRADNY SALOMON 

Te braki leków wvst<:"DUf~ nie 
tylko w aptekach. ale l hurtowrii 
farmaceutyczne!. Choć c1ek1ow1> 
wie~e nowych l11ków znajlłute się 
w hurtowni farmaceutvcznef, •n 
fednak w m!nlmalnej Ilości l dl~ 
teqo wyłacznle do dyspo1.ycjj WY 
działu zdrowia dla lecznklwa 
zamknleteqo. Z pusteqo l Salo· 
mon ni<i nalete. Nasz pr,emy'I 
lermaceutvcrnv. choł produk!lłe 
ostatnio wlęcel. płata czesto nlo 
spodz!anki. Od cza•11 do czasu 
brakuje, nawet nie wiadomo d''" 
CZeQO, jakichś l"'ków CZY skla. 
dnlków lekó\11', którvch brakował' 
nlo powlnn<> 

Bo jeś1i od:c'l;u•1.va się olkre
sowe braJkń ta1kioh leka~tw 
za1granicrnyoh jalk lrg&J)iryna 
(szczególnie w tabletkach), 
Hydrocortison, Corti.son, 
ACTH - stosowane w reu
matologii, Largactil - moso 
Wal!1y prr.cy chor01baoh psych i 

Dla dzieci 
swych pracowników 

W uibiegłą niedrzielę w Tea-
t!7.e Muzycznym rada zalkłado 
wa orarz; dy.rekcja ZPO im. dr 
Próchnika u1rządiz.iła dU;t drzie
ci pracownilków choill1ikę. 
św. Miikolaj me tyLko rorz

dał dzieciom paCZlki, ale tak
że„. zafum.dował im przodsta
wienie pt. „śpią.ca kirólewna". 
które się baa-tlzJo najmłodszym 
podobało. (st) 

wy,jaśnia 
W numerz;i 9 13155) „Dzlennlka" 

7. dnia 11 <'iłycznla w sprawozd~
niu i akcji batalionu operacyjne· 
qo MO wymieniono wśród n.t· 
zwisk za trzymanych chuliganów I 
fpodanYcb pneJ MOJ nazwiska I 
Henrvka Sobieszka, Janusza So
bieszka I Jacka Tworka. 

W wvniku bliższeqo dochodze· 
nia okazało się, te wvtel wymie
ni en! n\„ malą nic wspólnego z z~ 
trzymanymi Jl'l'zez MO „konikami'" 
I chuliganami. 

WTOREK, 15 STYCZNIA 
15.10 Ork. symf. Rozgl. Ber

lińskiej. 15.30 Dla dzi,zci odc. 
pow. .,Wspomnieni'1. niehi..,ski<'
go mundurka". 16.05 Piosenki 
Ziemi Kaliskiej. 16.20 (L) Kon
cert rozrywkowy w wyk. orki-:?
stry LRPR pd. Edwarda Ciuk
szy. Solistka - Zofia Stefańska 
- sopran. 16.50 Porady prak
tyczne dla kobiet. 17.00 (L) Au
dycja „Pamiętna noc" Fr. Le
wandowskiego. 17.15 (L) Muzyka 
rozrywkowa. 17.40 (L) Audycja 
aktualna. 17.50 (L) Pieśni Pio
tra Czajkowskiego w wyk. Treny 
Iwańkowicz. Władysław Mani
jak - akompaniament. 18.10 (L) 
Lódzki dzi·:mnik radiowy, 18.35 
Muzyka i aktualności. 19.()') Kro
nika kulturalm1. 19.30 Muzyka 
taneczna. 20.23 Kronika sporto
wa. 20.35 Piosenki francuskie1 
20.45 Koncert symfoniczny w 
wyk. ork. symf. pd. Wisłockiego. 
21.32 Felieton (w przerwie kon-

i 
cer tu). 21.42 D. c. koncertu sym 
fonicznego. 22.15 Muzyka tanecz 
na. 23.00 „Czego chętnie słucha
my"• 

C2lrlych, m<Yimia to jes7JC7Je so
bie wytłumaczyć trudnościa
mi dewiiz.owyml. A trudno
ści tego rodzaju dotkliwie 
dają się we znaki. Choć w 
tym roku państwo przezna 
czylo na import leltó-.v o 8 
milionów rubli więcej mz 
w rolm ubiegłym, to ,iednak I 
suma Z4 milionów rubli jest 
da.teko nie wysta.rczaji'\-C3 na 
pokrycie potrzeb nasze:ro le
cznictwa. 

ZNIKOME OSIĄGNIĘCIA 

Choć ostatnio przemysł fanna
ceutyczn v zapowiada wyproduko 
wanie 27 nowych leków, Io je
dnak dotychczas ani jeden z nich 
nie znajduje się jestcze w hur
towni ani w aptekach. Mima 
pięknych planów naszego przemv 
siu, faktyczne oslą!Jnlęcia w dzir> 
dz\nie nrodukcil nowych leków 
stosowanych już masowo za !Jr<l· 
nicą, są w Polsco bardzo z.nikr>
mE\. 

U nas produtkuje się do
tyahczRis zaledwie tylko dwa 
anlyb,r.1tyki: penicylinę i 
chloromycetynę, a na Zacho
dziP. arntybiot)"ków jest już 
kilkadziesiąt. M. in. są 
takie nowe antybiotyki jak 
cykloseryna i viomycyna. 
stosowane przy leczeniu gru
źlicy oraz actinomycyna i sar 
comycyna, 'hamujące rozwój 
nowotwf"rów. Tych leków 
sprowadza się do nas zbyt 
maiło, a znJikome ilości prze 
znacza się jedynie do badań 
klinicz;nych. O szerszym sto 
sowainil\l nie ma więc na ra 
zie mowy z powodu z.b\rt osz
cz.ędlnego importu. Pt:oblem I 
ten jest więc z:UezmierniP 
ważny 

ZAMIAST PERFUM 

Jak inforrnl\lje dyrekcja 
ŁóclJzkiej Hurtowni Farma
ceuty=nej i dyrekcja Przed 
sięb1<l'I'stwa Aptek obliczo
no, że, a.by móc sprowadzić 
z zagra.nicy odpowied11ia 
ilość nowych, niezbędnych 
leków, stosowanych w no
WoezeSnej terapii; względnie 
zakupić licencję atrakcyj
nych leków, potrzeba było
by jeMCze 10 mln rubli ro
cznie. 

Jeśli przyjąć, że suma t.a 
rCYDIN'iązałaby boląenki i że 
dzięki niej można by posta
wić 111as.zą medycynę na zu
pełnie irunyoh podstawach, 
gdyż stosowanie nowych le
ków zmniejszyłoby aibsencję 
chorobową a zwlększyłoby 
prreLO'toiwość nicis~:h pnze
ladawanych klinik i szpi~ali. 
to trzeba starać się o zwię
kszenie funduszów na ten 
cel. 

Pr'Ziecleż wydaje się, ŻP 
lepiej byłoby sprowadzać do 
kraju mniej drogich kosme
tyków. win czy galanterii a 
przeznaczyć więcej pienię
dzy właśnie na leki. 

KONIECZNOSC 

W tej chwili aptt>kl lódtk!e. 
nie licząc pewnych braków w JD 
kach kra i owych 1 atrakcyjnych 
lekach zagranicwych, w zasa · 
dzle są zaopatrzone w dość !In· 
ża masę towarową. Obecn'e rów· 
ni~t więcel jest w naszych ap· 
tekach witamin laklch jak Pl'. 
B koml>'ek•. witamina B forti_.;. 
me, których przedtem było bar· 
dzo niewiele. 
Więcej jest witaminy B-12 

tak, że obecnie apteki wy
daja ja bez specjalnych o
graniczeń (dawniej jedynie 
na podstawie recepty po-

w nowe 
lekarstwa 

twierdronej przez Wydział 
Zdrowia), Hepafortu i wiele 
innych. Pod dostatkiem jest 
również penicyliny. To nie 
może jednak zadowalać. 
Lecznictwo nie stoi w miej
scu. Należałoby dąiyć wszel 
kimi sposobami, aby polep-

szyć za.opatrzenie szezeg61-
nie w leki nowe, szeroko 
stosowane już na Zachodzie, 
które przywracają, zdrowie i 
przedłużają życie ludzkie. 
Jest to opinia naszych leka
rzy i farmaceutów. 

WACŁAWA KASPRZAK 

Kto zdobył nagrody 1 
w naszym konkursie • 

8.405 - oto lic21ba rozwią
zań nasz.ego konkursu świą
tecznego „Nie zgaduj zgadu
l<!, ale pomyśl". CzytelnJcy
uczestnicy konkursu zapro
szeni przez n,2,s (wybra.ni dro 
gą wstępnego losowania) do 
jury Iron.kursowego na ub. 
sobotę stawili się w kom
plecie, a raczej nadkOinple
c:e, bo przyszło także wiele 
osób nie zaiproszonyoh. które 
prawdo.podobnie nerwowo 
r..ie wytrzymywały i chciały 
się naitycilmiast dowiedzieć, 
czy los uśmieclmął się d-> 
nic!h. 

Tak więc losowimie odlby
Io się demokratycznie i ja
wnie. Na wstępie jury obej
r=ło rozwląza111ie nadesłan.e 
nam JA"Zez uC21n.ia IX klasy 
S21koły III TPD, Romama 
Myokę. N as.z młody oz.ytelnik 
wykonał je w formie gry to 
warzyskiej. Umieszczona we 
wnątTZ ża.r6wec7lka zapafa 
się przy poowidlowym roz... 
·wiązaniu. Np. gdy jednym 
końcem drutu dotknie się ko 
guta, a drugim Twardow
~ik.iego. Wiele uciechy mieli
śmy z tą grą w redakcji, p.> 
dobafa się om.a bairdzo i ju
rv. Pocnieważ Romek Mycka 
r>ie wylosował żadrnej na~o
dy, jur.y orzieikło, że m tak 
pomY'słowe i trudne rozwią
zaime należy się nag.roóa. 
Pros'mv Rorr\ka o 2lglosze
nie i;ie ·do red.akcji po ładlną 
książikę . 

Do losowania 7.ap!"OOHiśmy 
r'aimłodszeqc> czlonika jury: 
14-let:n.ią Ja<lrlię Bakzewi'iką 
ze Zg!erza. Ze szczelnie "1-

w'ązarnvmi oczyma wycią~<t
łct ona ze sterty odipowie
d?:i. 

Mim.o t,e konkuirs był nie 
trudny. sporo roZ1Wi<1zań bv
lo błędnych. 87C7e<?ólnie pr7.y 
Diogenesie i Zielińslw.m. Plra 
wi<lłowe rozwiązamie kor.kuir 
SU hrnrli: 

Filutek - pa.ra,col, Pawłn 
wski - S?.abla, Ewa - ja-

błko, Charlie Chaplin - pa
rasol, Zieliński - sztanga, 
Diogenes - beczka, Duńska
Krzesińska - warkocz. Nar
polcon - kapelusz, Twardo
wski - kogut, Kopernilt -
globus. 

Niżej podajemy l:Stę osób, 
krl:óre wylooowaly nagrody. 
Za1niejSC01Wym wyślemy je 
pocztą, łodzian prosimy o 
zglaszam.ie się do lokalu re
dakcji „Dziennika", Piobnko 
wska 96 III p. od OZJWarllku, 
dnia 17 bm. w gOOz. od 10 
do 16. 

Pierwsza naiJT<>da - lt)>IUal 
radiowv: TERl'SA GONSIX, 
ł.ódt, Wiklinowa 12. 

2. Teczka-<łyp1omatka: RY-
SZA1l0 GUMUL, ł.ódt, Zielo
na 3. 

3. Tec2.ka skórzana: W. W!
DMANSKA. Łócli, Narotowi
cza 74. 

4. A>parat fotO!JT11tlcZDY: EW A 
JAGODZIJ'ISKA, Łódt, Zielna 

bi. PP. 
5. A,,arat IOltoqra,flcznT: A· 

DAM SIWERSKJ., Wn><:law, U
fefskl~o to. 

6. Zeqarek na rękę: GUST A W 
I<OMOROWSKI, Warszawa• 
Włochy, ul. Potrzebna 1. 

7. Zeqarek na rękę: DANUTA 
KOWALSKA, ŁMź, Armil Ludo 
wel 29. m. 5. 

8. Wieczne pióro: LECH BIE
GAŁA, TO'lllaszów Ma~„ Glo
wackleqo 11. 

9. Wiecznn pióro: ANNA KRU 
$1!'1SKA, Zgierz·Chełmy, Krzy
wa 5 • 

10. Wieczne 'Pióro: STANC
Sł.AW KWIATKOWSKI. Głow
no k. ł.owlcza. Łowicka 26. 

11 . Ołówek aulomatycznv: 
RYSZARD PERSON OWSKI, 
ł.ódź. Strvkowska 165. 

12. Ołówek automatyczny: 
JACEK CZEKALSKI, ł.ódt, Pl~tr 
kowska 157. 

13. Portfel skórzany: KRVST'l 
NA TA.RASZEWSKA, ł.ódź, Po
znańska 29. 

14. Portfel skórzany: GERTRU 
DA Bł.ASZCZYK, Łódź, Hui~· 
ra 50. 

IS. iPortfeł &kórzany: RY-
SZARD SLEZIAK. ł.ódt, Fran
dszka 42. 

16. Portmonetka: JAN SLE
BOClCJ, Łódź. Obr. Stallngra• 
du 16. 

COCTAIL-JAZZ 
17-40. Nagrody k.siątkowe 

wylosował!: HANNA LEWIC
KA. Łódź, Al. I Maila 62, KAZI 
MIERA OLESl?'ISKA, Łódź, Hel
ska 17, KATARZYNA SMEJDA, 
Poddębice, Micklewlcza 24, ED
MUND STRUMłUO, Łódź. Skal 
na 32, MARIA SZYMCZAK, 
Łódź. Nawr<>t 32, ZOFIA SU· 
u:CKA. Łódż. Główna !!, JERZY 
WROTEK, Pabianice, Poulat~
skiego 20, ANDRZEJ CIESLlN· 
SKI, Pabianice. Sktodowsklef 23, 
MAREK GILEWSKI, Łódź, Lipo 
wa 1. JAN GÓRA. Łódź. Luto
mierska 42, EUGENIUSZ WO
CHNA, ł.ódt, Szplta1na 14, JAN 
BRZEZIJ\!SKI. Łódź. Jaracra 30, 
EDWARl' FIGURSKI, Narutowl 
cza 47. STANISŁAW BOGNAC
KI, Zduńska Wola. D;ibrowskle 
1tO 27, EDWARD NOWAK, Łódź, 
Mlelczarskleqo ll', MARIA BAR. 
TOSIK. ł.ódź, Wodna 4-6, JA· 
CEK MILCZAREK. Łódź, lk>!. 
Getta War11zawsk!eqo 26a, MI· 
ROSŁA W RUTKOWSKI, ł.6dź, 
<\rmli Czerwone! 34, ZENON 

DURKA. Łódź. Marynarska bl. 

Dobrego jazzu nigdy w Lo
dzi nie za dużo, tym bardziej 
teraz, gdy go tak malo. Warto 

ERIKA WOSTSSK!l 
Fot, Wyszomir.ska 

się więc wybrać na imprezę 
zwaną „Coeta.il-jazz", która bę 
dzie się odbywała przez trzy 
kolejne wtorki (poczynając od 
dziś), zawsze o godz. 20.30, w 
Klubie Oficerskim, przy ul. 
Tuwima 34. 
Wystąpi w niej z muzyką 

jazzową (styl Dixieland) Ann
stronga i Kid Ory'ego zespół 
„Hot-Seven" znany również 
pod nazwą „Clou-jazz" oraz 
mloda pi-eśnlarlrn liryczna Iza
bella Twardowska. 

Ale jako że „Coctail-jazz" 
obejmuj.z również program sce 
niczny, przeto publiczność bę
dzie się mogla bawić słuchając 
nowych tekstów Leny Wil
czyńskiej, obok której wystąpi 
też Erika Wosińska (po wystę
pach w Operetce Poznańskiej 
znów w Lodzi) i Stanisław 
Winczewski. 

V/ sumie - impreza, którą 
warto zobaczyć. Bilety jeszcze 
do nabicia w wie klubli. 

12, AUNA MIRSKA. Łódź. R.6-
życkleqo 27, MIKOŁAJ tUCJl!l, 
ł.ódt. Ltmanowsldeqo 134. IRENA. 
KACZMAREK, ł.ódf, Sląska 139a. 

Spectalnil naQlTodę książkową 
za pi>mysłowe wykonanie ro'!· 
wiazanla olrzY"'ute ROMAS 
ł'Y~ ~ Harn6IM „ 



Urodziny w ZOO 
Dwie niedźwi~ce łódal

kiEgO ZOO ,,Heliirl.a" l „!'u
nia" unxlrziiły m.ł<lde w nocy 

z soboty na niedzielę. o do-

bę później mlode urodziła 

tcr;ecia niedźwiedzica - „Te 

limena". 

Bataron operacyjny MO Zn"ła.łnika 'ffl.'(J"'fła'f a 
- postrach łódzkich chuliganów 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~,~~~,·~ 
~~·~~~·~~~~~~~~··~·~~~~,,~ 

Waa"to nadmienić, że „Ha
li!Ila" trreci rok z rzę<lu wy_ 

daje potomstwo w nocy z 
12 na 13 sty~nia. 

Ubiegły piąitek był trzecim 
dniem akcji bataliQilu ope
racyj.nego MO. Udałem się 
WMIZ z 10-osobową grupą o
peracyjną w objaoo łód:z!ldc'h 
kin. ulic, placów i i:•a'l:"ków 
chcąc zorientować się, jaik 
spoleozeństwo naszego mia
s·ta przyjm• 1je aikcję mili
cji. 

- Tę akcfę trzeba było roz-
11ocząć iprzyna tmniej trzy Ja la 
temu! 

Oto głosy zasłyszane tu I 
ówdzie podczas piątkowego 
objazdu Łodzi od robrl'tn1-
ków, inteligentów, młodz!e
ży. Wseys;tlkim im chuli.g.ań
skie wybryki dały się we 
znaki. 

• • • 

SJ>Qłeczcństwo winno pomóc 
funkcjonariuszom MO w wy
p~lnieniu trmlnego zadania. 
Wszyscy obywatele winni 
-stosować się do wskazó•vek 
milicjantów i ich rozporzą
dzeń. 

Wprawa<lrzenie do alkcji ba 
taliOlflu operacyjnego i uży
wa...'lie pałek wymaga z dru
gie; strony rozsądnego dzia 
lania fumikcjona.ri'l!Szy MO. 
Miejmy nadlZieJę, że już nle 
długo :zmiikną z naszego m'.a
st.a grupy rozbisurmanionej 
mlodzieży, wszelkiego rod= 
iu konikJ, chuligani itp. 

POWIESIŁ SII; NA KLATCE 
SCHODOWEJ 

25-l<?lni M:eczyslaw W'iner, 
zam. przy ul. Armii Czerwo· 
net 8, powiesił się na klatce 
schodowej. Lekarz stwierdiil 
zgon. Przyczyn samobójstwa nle 
ustalono, 

NADUZYCIA W LFM 

USIŁOWANIE SAMOBOJSTWA 

Anna Mark!ewlcz, na\. !przy 
ul. Siedleckiej 6, w celu o<ietira
n'a sobie ivcia wyplla .,..iękuą 
ilość jodvnv. A. Markiewicz 
prz.ewlez1ono 11atvchm.la9t <Io 
szpilill·a, qdzie vrzebywa. do 
chwili obecne!. 

CHULIGA!'iiSKI NAPAD 

Niestety, nie moŻlna usta
lić, ile je&t razem noworod
ków u traech niedźwiedzic, 

bowiem nie wolno ich nie
pokoić ani zaglądać do lego-

- Na·lwvtszr czas skończyc!! 
z chuHgaństweml Pałki - to osta.tecznos~. 

ale niestety trzeba się było 
jej chwycić, bowiem chuli
gańskie ekscesy stały się w 
ostatnim czasie wręcz plagi\ 
społeczną. Ka:OOy rozsądny 
obywatel przyzna.ie rację roz 
porządzeniu o radyikalnym 

Dyrekcja Łód7'kiel Fabryki 
Ma,szyn, ul. Strzelczyka 9, z.a. 
wladO'lll!la milicję, że Andrzej 
Owczarek, kierownik zbv1u tych 
zakładów, popelnH nadużycie na 
sumę 115 tys. z!. Owczarka za 
trzymano do dyspozycji proku· 
ralo·ra. 

Przy zb!egu -ulic Limanow
skiego i Brukowej pobito An· 
dneja Paw'.aka, zam. ,przy ul. 
Liśclastef 142. Ulicznymi chu· 
Jlqanaml okazali się Euąen\u~:z: Nareszcie będzie poncideltt 

- Dobrze Im tak I Kosla, zam. przv ut. Limanow
ski<?qo 201 · orai Lcs?ek C?ajk;:iw 
ski, zam. nrzv ni. vrn~nowski 0-
qo 11l6. Awanturników osal\zo-tym 

Wreszcie- coś się robi w 
klernnkul 

wisk. (1) 
A to dobn:et WITK. no w areszcie. (Sl.I 
Cz~clef tak być powinno! 

zwak.zamiu ohuligań,51twa. I „ .................................................................... „ .......... „ ................................................ . 
Już dzisiaj można powie- WAŻNE TELEFONY PRZEDWJOSSJE <ż.,.. 

romskieizo 76) •. Do o
statnie.i kropli krwi·' 
g, 16. 18. 20 

d!7Jeć, że funkc,ionariusze MO Pogot. Milicyjne 253-Z3 
zyskali należny autorytet. PoJ?ot. Ratunkowe 254-44 
S21koda ty1ko, że a.utorytet Sh·aż Pożarna 8 l\LI N ,.,__ POKÓJ (Kazimierza 6) 
ten trzeba było wywalczyć K~. Miejska MO 292-22 łił ""' Y,- * „l\larynarz Czyżyk" g. 
takirh „a•rgumentern" ale nie Mi.eis.Jti Ośr. lnfor. 359-i5 BALTYK (Narutowicza 16. 18. 20. dozw. od lat 

Uwaga! Rcpert.u<1r spo
rzadzono na pod,tawie 
komunikatu Okręgo
wego Zarządu Kin możemy zapominać, ze pra- 20) p · .„ 10 7 nnS"\11l,.,ft" .. UCCJlll g. '1 MAJA (Kilińskie::(o 17fl) 

wo użyWania pa.lek ma poli- ·I: "1Cl'l"W" • "416.• 12.30. 14.30, do~w. od Kłam t 0 Judyty" ~. * :{o * 
PAT.MIAR'.'<TA (Park żró 

dliska) czynna JZOdz. 
10-18 

cja. na całym świecie. OPERA ł..ÓDZKA (St. !~~z~~· g „~~13~ue~8 ~a i'5.30. E~. 19.30. do-
. · • · • zwolone od lat 16 A oto niektóre ,,kwiiatlkl" 

z piątkowej a·kcjJ, 

Jurek Dubla wraz ze 5wym 
bratem rąbali w komórce (PrLY 
ul. Jaracza 301 drzewo. W pe
wnym momencie doszło do nich 
trzech pijanych osobników I da 
lejże bić młodych chłopców. O
sobnikami tymi byli W!adys~aw 
Rosiak (zam. Limanowskie!JO 10), 
Berman Wikte>rowski (zam. ul. 
Żeromskiego 15) I Kazlmien: 
Żurkowski (zam. Pawia 6). Za· 
pytani przez dyżurnego MO, dla 
czeqo bili chłopców - odpo. 
wiadają n•elrasobliwie, że „dld 
sportu". 

Jaracza 27), w gmachu 20.30 RO)lA (Rzgowska 84) zoo - czynne g. 9-16 
Teatru im. Jaracza) g. D'l\'0RCOWE (Dworzec „Trzej Muszkietcro-
19 •• Traviata'' K i· I ' ) Le' IJ 20 O f k a lStl „ SnC zaw wie" g, 15. 17.30, , yz• ury ap e 

NOWY (Wieckowskiego dy" .•. Akrobaci I żon- dozw. od lat 12 
15) g. 19 „Miarka za ~~e~zy". „Czy wiecu• SOJUSZ (Nowe Złotno) . , . . 
miarkę" (dozw. od lat ze • g. I5, 16• 17• 18• „Salto mortale" g. 17, Llmano::vs,aego l. f'.'i'ltr 
18) 19, 20, 21, 22 19. dozw. od lat 14 kows.ka .2J, l..ag:ewn:c-ka 

JARACZA (Jaracza 27) GDYNIA (Tuwima nr 2) SWIT (Bałucki Rynek) ~· ń ~orokowJ.ka to~~ 
nieczynny Program dla najmlod- ,,Bogaczka" g. 16. 18. a 4~ A · „ adu wo-

szych: „Gdy zapalają 20. do zw. od lat 12 ~ · rmu. zer 
PAJSiSTW. OPERETKA się choinki". „Historia STlJDIO (Bystrzycka 7-9) ne1 8. Srebrz,'.n;;ka 67. 

(P1otrkow?ka 243) g. 0 czyżyku", .,Fujarka .. Pan inspektor przy- AS AI. Kos.ciuszki 48 
15.~0 .,Sp1ąca krole~- i dzbanuszek" g. 15. szedł" J?. 17. 19, dozw. pełni stale dyzury nocne 
na (przedst. zamknie Program filmów do.k.- od lat 16 
tel„ g. 19.15 „Czar wal oświat ... Droga w taj- STYLOWY (Kilińskiego DYżur.f SZPITALI 
ca dz~;·. ..3fist~z . Ni!'~; 123> .,Dziecko potrze- Położnictwo: Polesie 

W Łodzi odbył się konkurs czystości mieszkań. W 
konkursie wzięły udział kobiety, które pozostają po1 
opieką poradni kobiecych i które mają kontakt z po
radniami dziecięcymi D i D-1. Do konkursu zgłosilo 
się 800 osób. Jury wyróżniło spośród nich 60. Uro
czyście odbyło się wręczenie nagród zwycięzcom kon
kursu. 

Podjeżdiamy pod kino „Swit" 
na Bałuckim Rynku. Dluqi O!IO
nek. Amatorzy X Muzy stoją 
spok<>jnle, ocze'kufąc swej ko· 
lejki. Ale Jest i kilku takich, 
co to lubią poza kolejnością nd 
bywać bilety. Jest Id kilku 
„koników". Rzecz jasna, han
del biłetaml i nabywanie ich 
PQZa lrnlejnośclą odbywa się 

kos.ziem wielu uczciwych Judzi wy 
czekujących na dojście do kasy. 
Millcjiłlllci rozsypufą istę wokól 
kina. Wśród publlczności szmer 
z.a.<lowolenia a chullqanerla u
myka „qdzie pieprz rośnle" ••. 

ESTRADA SATYRYCZ- • for_• „Czy wiecie, ze buje miłości" J?. 16. 18 Szp:tal im. dr Maduro-
NA (Traugutta nr 1) 4-3 6;, „Szcz~ t energe~y 20. dozw:. od_ la~ 12 wicza. ul. Kr=ien:e
g. 19.15 •. Sprawa Ko- czny g. l~; 17, „Kro- TATR~ (S1enk1ew1cza 40) ok.a 5. Sród.mieście. Sta
walskiego" Iowa balu g. 18, 20, •. Mąz dla Anny Zac- romieiska i w;dzew -

Ml..ODEGO WIDZA CMo- dozw. od lat 16 ł'heo" g. 16. 18 (20 o- Szpital im. dr n. Wolf. 
niuszki 4a) nieczynny l\lłJODA GWARDIA,r.z1e raz film dok.). dozw. ul. r..a,.gicwnic:ka 34-35. 

!ona 2) .• Kala Nag J?. od lat 18 Chojny i Ruda - Szpi-
.,PINOKI<>'' (KoJY.?rnika 14. 16. dozw .. od lat 7. WOLNOSC (Przybyszew tal im. curie-Skloclow-

16) J?. 18 „Za sledmio- „Z_d~rzyło su: w Pa- skiego 16) „Czerwone skiei . ul. Curie-Sklo-
ma górami" - przedst. ry;i:u J?. 18, 20, dozw. l czarne" g. 10, 14. 18 dowskiei 15. Bałuty -

Dr Marzyńska obdarowała wyróżnionych paCTiUszka
mi, zawierającymi porcelanę domową. Oto dwie pacz
ki otrzymują pp. Zielińscy Janina i Władysław, któ
rzy przyszli ze swymi 7-miesięcznymi bliźni.a.kami Pio
trusiem i Pawełkiem. 

zamknięte od lat 14 . . dozw. od lat 16 Szipital im. dr H. Jor-
- MUZA (Pabianicka 179) WJSJJA (T.uwima nr 1l dana Przyrodnicza 7-9. 

KONCERTY „Wesoły chłopak" g. „Czerwone i czarne" Chlrurnia• Szpital Im 
16. 18, 20, dozw. od J?. 10. 14, 18, dozw. o:i ,N. Barli~ki~go, ul. Kop~ 

O ... n„ (N lat 7 lat 16 · · k' .,., FILHA.ltM ,,,~ aru- . . WlJÓT<NIARZ ('Próchni- cms iceo """· 
towicza 20) g. 19.30 PIONIER (Franc1szkan- ka lG) Pasterka i Ko Interna: Szpital im. 
Recital fortepianowy sk!I 31) .. Panien.~! z miniar~;,:vk" g, 9. 12, dr Jonschera, ul. Prze· Konkurs czystości mieszkań to dobry pomysŁ I dla

tego należy się pochwała zarówno organizatorom jak i 
zwycię%(:om a także wszystkim biorącym w nim udz:ał. 

• • • 
Baitalion opet'acyjny MO 

działa! Działa w iinteresie ca 
lego społeczeństwa i cieszy 
się jego urzna1niem. Ale u.zna
nie to jesex:ze inie wszystko. 

Jana Ekiera międzymiastowej g. 14 dozw od lat 7. dzalniana•75 
16. 18. 20, dozw. od .. Vivere 1.; peace" g. Laryngologia: Szpital 
lat 16 16. 18. 20. dozw. od Im: dr. Pirogowa, ul. IHIJZEA Fot. L, Olejn.ic;oa'lt POLONIA (Piotrkowska lat 14 Wolczan~ka 195 

MUZEUM SZTUKI (Wię 67.l „Julietta" J?. 10, ZACHĘTA (Zii;ierska 26) Okulistyka: Sw:tal. im. 
ckowskiego 36) czynne 12.30. 15, 17, 19, 21, ,.Poznane nocą" g. 16. N. ~arHckiego, ul. Kop-
g. 9-15 dozw. od lat 16 18, 20, dozw. od lat IS emskiego 22 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWANI 111 
INŻYNIERA lub teChnJka z praktyką w bu
downiotwie na S'ta111owisko zastępcy kierow
nika odd21iału. majstrów budowlanych do 
robót w Łodzi i w terenie, murarzy, 
cieśli, robotników nie wykwalifikowa
nych. szlifierzy i spawaczy przyjmie natych
miast na warunka<:"h u-mowy zbioroweJ w 
budownictwie Przedsiębiorstwo Remontowe 
w Łodzi, uL Swiętojań.ska 8. (Przystanek 
Rokicie). 161-K 

l POMOC domowa do le- 4 POKOJE, kuchnia, z J)UŻY pokój z kuchni~. 
karza potrzebna od za- wygodami (śródmie-ści0) wygodami, parter zamie 
raz. Narutowicza 93a, zamienic na 2 pokoje, nie na mniejsze dwa po 
m. 4, tel. 215-10 zgłaszać kuchnia z wygodami w koje, kuchnia (pierws.ie 

ZAPISY na kursy ste
nografii. maszynopisa
nia. zespół usługowy ste 
nografowaniia pisania 
na maszynach, powiela 
nia - zgłoszenia Piotr
kowska 83. tel. 306-46. 
Pl. Zwycięstwa 2. tel. 
278-16 141 K 

Dnia 13 stycznia 1957 roku zmarł po I 
długich i ciężkich cierpieniach nasz 
najukochańszy mąż, tatuś, teść i dzia
dek, przeżywszy lat 69 

DWÓCH wykwaJifiikowa.nych stolarzy budo
\\'lanych przyjmie natychmiast Spóld:z1elma 
Pracy ,,Budoremont" w Ło<lzi ul. ks. Brzósk1i 
nr 11. 169-K 

TKACZA z kroonem do prod'l.ikcji tafty krra
watowej zarbrudni ohałupnicz.o Spółdzielnia 
Tkaczy, Kraków, Pstrowskiego 81. 180-K 

Zil WlłDOMIENIB 
Łódzkie Zjednoczenie Instalacji Przemysło

wyc'h w Łodzi ul Wólczańska 158-160 ZB•wia
damla, że wszelkie zgłoszenia roszcze1'l o 
zwrot nadpłaconego poda tiku od ui:o00ażeń za 
lata ubiegłe upływają w terminie do dnia 25 
stycmia 1957 roku. z diniem 26 sty<:'7ll1ia 1957 
rok.u nie będą uw~lędin.iaine ża~ poda111J1a 
0 zwrot podabku 184-K 

111 OGŁOSZENIA DROBNE rl I 
~--....;.;...;;;..~;;;,_,_,~ 

I K!!!! l MEBLE pierwszorzęd
nej jakości I futro ka
rakułowe (nieduże) -
sprredam. Tel. 307-56 od 
godz. 15 188 K 

się w godz. 8-14 centrum i podobny po- lub drugie piętro). dziel ____ ,_ ______ „ kói z kuchnią osobno. nica oboietna. Piotrkow 

LOKALE l Oferty składać: Biuro :;;ka 82-25 godz. 15--20 
__ Ogłoszeń. Piotrkowska POKOJ z kuchnią. przed 

96 pod „150" 150 pokói. wygody. centrum 
UCZENNICĘ do wspól
nego pokoju przyjmę. 
Mielczarskiego 6 m. 6 

zamienię na 3 pokoie 
POKó.J z kuchnią. za- kuchnia wszelkie wygo- ł 
mienie na 2-3 pokoje z dy nowoczesne. Ewen
kuchnią. Ewentualne ko tualne koszty remontu Z!!! 

DUŻEGO pokoju lub po szty remontu zwrócc. zwróce. Wiadomość telc 
koju z kuchnia. w śród- Oferty Biuro Ogloneń. fp!!.__349-75 do_l_lł.· ___ ANDRUSZKIEWICZ Ce 
mieściu poszukuję, Piotrkowska 96 pod -
Ewentualny zwrot ko- .. 189" 189 3~POKOJOWE .mies~k~- zary. Uniwersytecka ~6 
sztów remontu. Oferty . m~ .z. wygod.am.1 w srod m. 3 zgul:Jil leititvmacię 
pls·emne Biuro Ogloszeń, ·DWA. J)Okoie .z kuchnią m1escm zam1eme na po-[ studencka nr 9003-ch 
Piotrkowska 96 pod „30· z .częscwwym1 wygoda- dobne 4-pokojowe tel. 

m1 zam1enlc na dwa PO 200-05 15 CHANKIEWICZ Grażv-
STARSZE kulturalne ko.ie rozkładowe z wsze! a na. Lcczycka 56 zgubiła 
małżeństwo poszukuje kimi wyi::oclami w cen- nuiME legitvmację studenck"I 
sublokatorskiego poko- trum. Zwrot kosztów re iii_ nr 12 1_0 
ju z niekrępujacym wej montu. Oferty Biuro O- MARCZAK - Stadnicka 

S. t P. 

Władysław Lasota 
ogrodnik 

Pogtteb odbędzie się dnia 16 stycznia 
br. o godzinie 15 z Jtaplicy cmentarnej 
na Ma.ni o czym za wi.adamiają pogrą
żeni w głębokim smutku 

ZONA, CÓRKA, SYNOWIE, SYNOWE, 
ZIĘC i WNUCZKI, 

ściem w śródmieściu głoszeń. Piotrkowska 96 NAJ!SERDECZNll&JSZE Barhara, Krzyżowa 7 
bez używalności kucł:- pod .. l71" 171 podzicko_':"'anie pr~feso- zqubila legitymację prJ Dr RÓŻYCKI !>J)eCjal\-t Dr BIBERGAL specjali 
ni. Oferty Biuro Ogło- ----------- rowi W1lkoszewsk1emu. 7341 · 103 sta akuszerii. chorób ko st.a wenervczne. skórne 
szeń Piotrkowska 96 pod SAMO-DZIELNE dwa po całemu personelowi le- ----------- biecych. nie?>łodność. - 4--6. Piotrkows.ka 134 
„73" koje, kuchnia, wygody, karskiemu i pielę~niar- d 6 . Piotrkowska 33. Czwar

śródmieścic zamienię na skiemu. a w szczególno- CIUK Bog an L d~. Na ta__.,zósta 36 G 
LOKAL (suterena) 30 m trzy podobne. Oferty Biu ści dr Lubelskiej za set· ''"'.rot 20 z~ubił Ic;;gitvma -

0
r LASZEWSKJ skÓr

kw. nadający się na ro Ogłoszeń, Piotrkow- deczna opieke nad moią c1ę U?ezpieczalm Spo-
warsztat przy Rynku ska 96 pod „205" córeczką w Il Klinice leczne1 170 ne.• we.uervczne 14-15. 
Bałuckim zamienie na - - --- Chorób Dziecięcych skla 17-19.30 Armii Ludo-
większe mieszkanie. -- POKÓJ na parterze da Irena Paprocka, ul. GRYGJELOWA Stanisła we1 !? DrZV Narutowi-

Dr SWIECILO chorobv 
kobiece przeprowadz,l 
&ię na Stary Rynek 8 
m. 7 front IIl p, (dom 
Pod arkadan:u) 1 wejś
cie 9272 G Ofertv Biuro Ogłoszeń. Piotrkowska przy ul. Zgierska 85 255 wa zgubiła legitvmacic "'==----------

Piotrkowska 96 pod .. 52" A. Struga nadając:'( s!e k le· 11247 Dr Jadwiga ANFORO- .------------.... na pracownic zam1emę SNIEGOWCE. kalosze, i 0 iową nr wy- WICZ skórne. wenerycz 
MIESZKANIE posklepo na Pokój z kuchnią. 0-1 obuwie na kauczuku na stawioną przez Państwo ne. kobiece 15.3{}-19. ul. 
we o pow. 18 m kw. za ferty Biuro Ogłoszeń, prawia. skórzane i zam wą Wyższą Szkolę Sztuk "P-"r-"'óe=h'-"n""ik=a_8-'------ piekarskie-cukiernicze 
mienie na mieszkanie. Piotrkowska 98 pod - szowe farbuic. odświeża Plastycznych w Lodzi. perforowane 0 wymia-
Dzielnica obojętna. Ofer „251" 251 Specjalny Warsztat, Na- Dr TEMF~Kl soec1a.i.1- rach 350X350 mm 
tky Bikuro90glodszeń130~otr POKÓJ z używalności'.\ ~~~owicza 10, w po~3';óg ~~~rne~=~~;: sprzed a 

ows a 6 po ·· kuchni i wszelkich wy- LEKARSlłE 9-10, 15-19, Piotrkow-
POKOJ z kuchnią za- gód. centralne ogrzewa- PARYŻANKA Artvstycz ska 114 Fabryka ,,SOBóTKA" 
mienie na równorzedne nie w blokach zamienię na Cero-wrua nc>.prawia Dr KUDREWICZ swcia Dr MARKIEWICZ spe-1 Wrocław. 
w dzielnicv I!uda-Pabia na podobne lub wiek- garoerobe bez śladu. - lista weneryczne. skórne cjalista skórne-wenerycz ul. Nvwowil"jska 48 
nicka. Lódź, Scaleniowa sze .n:ieszkOafniet w Bśriód- W~ę::.kows.kiego 6-5. tel. 8-9.30. 3-5, ulica 22 ne. moczopłciowe . . Piotr tel. 85-73 
29 m. 2 104 m1escm. er Y uro 251-78 8742 G Lipca 4 kowska l09-6 --------------.: Ogłoszeń. Piotrkowska 

BLACHY 

POKOJU z kuchnią lub _96_p_o_d_„284" 284 KRAWIEC przyjmuje no 

ZEGAJt:K'.I ręczne. kie
szonkowe. budziki uży
wane - kupuje - sprze 
daje - naprawia Za
kład Jubilersko-Zegarmi 
strzowski •• Omega". Ja
racza t (rói:t Piotrkow
skk!1 341 248 I{ 

KROSNO żakardowe do 
produkcji kap kupie. 
Wolna 14. Macle.jewsld 

pra.wki. reperacje Piotr
duże!O!o pokoju poszulru- DUŻE mieszkanie po- kow&ka 19 Poprzeczna 

. ję . Ewentualne koszty kl · · r· „. · · _,_ ki GOSP<>ISIA samodzielna remontu zwro"cc. o~erty s cpowe zam1emę na o icyna. vvoicieoe.uows FORTUNA k"łam ~ią t"cz71 I ' pokó.i z kuchnią lub du-}>Otr:.ebna. Referencje I Biuro 0"loszeń, Piotr- ży nokó.i, Zgierska 61. 
KOnleezne. Zachodnia 78 kowska 96 pod „273" 3 27" 
m. 43 5§5J ---------- m. ., 

SPIUIAi 

DO lOtAWCA potrzeb
ni są wykwalifikowana 
podręczna, uczeń lub u
czennica. Oferty pisem
ne Biuro Ogłoszeń. Piotr 

MQTOCYKiL „l'łudge" kowska 96 pod „363" 
500,_ sprzedam tanio, ul. GOSPOSIA potrzebna 
'JVyzsza 31 .261 _ą referencje konieczne. -
MEBLE różne sypialni, Zielona 25, m. 11 274 
stolowego i kuchni sprze MANICURZYSTKA-· po
dam. Tel. 373-67 Al. Ko- trzebna. Za.kład fryzjer
ściuszld 31. m. 14 •ski. Traugutta ~ 162 

LOKALU przemysłowe- LCh~AL posklepowy 
go o powi-erzchni 60 m wraz. z mieszkanien: za 

I m1eme na 2 pokoie z 
kw. w Lodzi lub okoli- kuchnią. Rz~ow~ka:· 41. 
cy poszukują. Zgłoszema m. 2-0. godz. 17-20 
Pl. Wolności 14 (Mu-
zeum-portiernia) godz. 
8-15 292 

DUŻY pokói z kuchnią 
przy dworcu w Skiernie 
wicach zamienlc na po 
dobne lub pokój w Lo

GARAŻU 5X2,5 poszu- dzi. Wiadomość ul. Re
kuil?. w śródmieściu t~l.' wolucii 19fl5 r. 6 m. 28 -
32.5-32 .2b2 Tuzinkiewica H2 

KURSY KSIĘGOWOSCI 
Podstaw i dla zaawanso 
wa;nych. za.pisy: Polskie 
T9warzystwo Ekonom1-
oz;ne. Piotrkowska !79 
g~. 13-19. tel. 221-15 z 

~---------------------
Nowe szczęście przyn1es1e los 

kolektury Monopolu Loter-yjnego 
Łódź - PIOTRKOWSKA 161 

- PIOTRKOWSKA 95 
- RZGOWSKA 113. 

KURSY nowoczesnego 
kroju dam&kiego. az:c
C'ięoogo dla Potrzeb d'l
mQWvch. Gwarancia wy 
llC'Z'i'nia. Zapisy Nawrot 

.n.r 32 80 G' ---------------------.... ---------------------·-------: ...._DZIENNIK ŁODZKI nr 12 (a~-7 



~-Sport ·~~-S~p~o~r~•~~·.;;..;.......~.S-"p,,___o~r~•~•~~S..::..p~o~r-•~•.;:;:;;..,~ Sport e Dwa razy Łódź - Śląsk 
Rozgrywki bokserskie w decydułącei fazie 

~~ Budowlani coraz bliżej li ligi 
f:tif?i~mrm=~i:mEmm!:mm • Nowe n i epo wodzenie Gwardii :1;0~~~0~y~~~~a~~I~:cj~~~:~ 
Ili Raz jeszcze przekonaliśmy nego. 

się, że ostoją naszej reprezenta- k 
cji hokejowej Jest obrońca Cho- Budowlani spot anie to wy-
dakowski. Zabrakło !IO, nlestetv, grali c&tatecznie 16:4. Przegrał 
w drużynie polskiej w spotka»iu Rozgrywki bokserskie weszły w decydującą fazę. Tak się jedyrue Hajduk oraz jak już 
z pierwszą reprezenta<:ją ZwlaTku przy tym złożyło, te właśnie na finiszu ważą się losy łódzkich wspomnieliśmy Wieczorek wal 
Radlleclti{'qo. lolei przeciwnik druiyn H-llgowy<:h - Gwardii I Wlókniana oraz Budowla- kowerem. 
miał calv czas przewaqę 1 lekko nych nblegających się o awans do ligi. W niedzielę walczr 
wyqral w stosunku 15:0 f5:0, 5:0, ła Gwardia w Warszawie, (niestety mów bez powod'Zenla) oraz 
4:01. Polacv bvl! tak bezradni, te Dud<>'Wianl, którzy swój plan wykonali w 100 procentach. P..-
anl r~zu n ie zdołali zaqrozlć bram niżej zamieszczamy s.prawozdania z obu spotkań. 

ce hokeistów radzieckich. Dwaj -------·· 
obrońcv J><Jlscv Olczyk I Róhń
skl za n:epnc1>lsowa qrę usunię· 
cl 1ostali z lodowiska. 

Iii Nieżle spisali si-e nasi n.u-
ciarze w między· 

16: 4 na Widzewie 
Szkoda, że nie widzieliśmy 

na ringu Wieczorka, który 
mia1 nadwagę i oddał punkty 
walkowerem. W ostatniej wal
ce dnia Neuma.no po zaciętej, 

Teraz musimy cierpliwie cze 
kać na spotk1mie rewanżowe, 
które odbędzie się za dwa ty
godnie w Elblągu. Budowlani 
zapewne nie zdołają powtó
rzyć tam niedzielnego wyniku, 
najważniejsze jednak, by nie 
stracili więcej niż 15 punktów. 
Bo w takim wypadku musie
liby pożegnać się z marzenia
mi o awansie do II Jigi. 

Ja. Nie. 

narodowych zawo 
dach w Le Bras. 
sus, wygranych 
przez zawodn'ka 
NRF. Schiffnera. 
Wśród ~eprez.en. 
lantów 9 krajó,v 
druqim w kO'Dl~i

nacji norweskiei byt Polak Kar
piel. Zeszłoroczny zwycięzca tych 
zawodów - Groń Gąsienica, za

Forma, jaką reprezentowali 
pięściarze Budowlanych w nie
dzielnym meczu z Turbiną (El
bląg) uprawnia do optymizmu. 
Dawno nie oglądaliśmy w Lo
dzi walk stojących na tak do
brym poziomie, bo trzeba od 
razu powiedzieć, że i goście o
kazali się zespołem, który nie 
przez przypadek ubiega się o 
awans do II Jigi. 

Nie pomogła telewizja 
O sobotnich spotkaniach ł.ódz
Slask w siatkówce męskiej I 
t.eńsk!ej pisaliśmy obszernie w 
ostatnim numerze „Dziennika" 
Rewa.oż, który nastą.pil w nie
dzielę, przvniósł naszym siat· 
karzom ponowne zwycięstwo w 
stosunku 3:0. natomiast dntżv
na żeńska Łodzi tym razem po· 
niosła porażkę 0:3. Na naszych 
zdjęciach u górv: J>O lewej -
w czasie przerwv trener zespo
łu śląskiego Instruuje swych 
J)Odoplecinv<:h. po 1>rawel -
łodzianie dość często poplsy
wadl się. tak Jak powyżej, u· 

Dobra jazda 
zespołowa 
Polaków w Egipcie 

jął 01~te miejsce. 
B Zespól koszykówki męskiej 

krnkowskief Wisly bawiącv we 
Włoszech odniósł cenTlil zwycię
stwo. Wisła qrała w miejscowo
ści kaoleliskowej Varese z dtn
fyna lqn!s. którą J>Okonala 76:56. 
Gorzej powiodło się koszykarzom 
AZS Politechnika fW-wa), która 
w Bari prze11rała w turoiełu z ze
społem Orans<><1a 54:55. Bawiące 
w Chinach polskie ko~zvkarkł od 
nloslv druqle zwvc!ęstwo. tym ra 
Zt>m nad r<>nre1entacfą Armil Chlń 
sk;~; 71 :63. 

im Niesoodzianka na międLy
narodowych zawodach narciar
skie!:! w Wenrren było zajęcie w 
slalom!-e ósmeqo m;ejsca przez 
mistrza Olimpiadv Toni Sailern. 
Slalom wvqrał Molterer (Austria). 
Aus.triacv zajęli 6 pierwszych I 
m P 1 sc. 

Im Polonia warszawska rostała 
reaktywowana tako klub - taką 
uchwale podjęło walne zqroma
dzenlc wars1awsk!ei Polonii -
Kolejarza. Klub Polonia działal
ność swoja oprze na resorcie ko
lei, będzie nadal członkiem ZS 
Kolejarz I Jako plerwszv zgłosił 
akces do federacji klubów kole
ja••'<ich. 

Dl Chociai w Boxrinq (Dues
seldorfl wystąpili tacv zawrxln1-
cy, iak wicemislr'Z NRF Homberg 
w wadw muszei, 1>rzewidz:ianv 
do renrezentacji na mecz z ZSRR 
H'erner w lekkiej, Keul w lekko~ 
średniej ora2 mistr'Z Nadrenii Mm 
ke w cieżkiei. zeSf>Ół nlE"mie<:ki 
doznał pora.żkl we Wrodaw:u z 
reprezenta.cią mia;;ta 7:1:ł . Najlep 
szym w reprl"Zentacii Wrodaw1.a 
okazał s!e Ka.sperc-'>ak. który w 
nieknvm stylu wygrał walkę z 
Hn~sem. 
li Piłkarstwo na W~nech 

wraca do normalneqo tvcla. Za
wlazalv się nowe wladze tel ga
łezJ sDortu. Pierwsze rozgrywki 
w lidze p~ństwowel rozpoczna 
sle na wiosnę. Do teqr> czasu, 
zqodnie z panulacvm tam prze
konaniem. wvtaśnt ste sprawa 
pi'.karzv Pr71"bvw'łlacvch J)Oza QU 

nicami krah1. Czv wszvscv po
wrócą. k1f'dv I Ilu - trudno te· 
raz przewldzleł. 

Budowlani nie sprawili nam 
zawodu. Wieloletni trud trene
ra Stasiaka I poważny wkład 
pracy trenera Pisarskiego wy
dają teraz cenne owoce. 

Przed meczem mieliśmy po
ważne obawy co do formy 
Kargiera, który niedawno prze 
cież prrechodzit dur brzuszny. 
Czy aby podoła przeciwnikowi 
o głośnym nazwisku 
Chmielewski? Okazało się, że 
choroba nie wpłynęła na spa
dek formy łodzianina. Kargier 
był jednym z najlepszych za
wodników, jakich widzieliśmy 
w tym dniu na ringu. A prze
ciwnik jego nie od parady 
zwie się Chmil'lcwski - to 
bokser wielce utalentowany i 
już dziś wysoko zaawansowa
ny technicznie. Kargier wy
grał, bo mfał lepszą kondy
cję(!) i więcej rutyny. 

W dobrej formie znajduje 
się również niezawodny Anie
lak. Jego pojedynek z Gierka, 
nie był może zbyt efektowny, 
ale to trochę z winy nieczysto 
walczącego elblążanina. 

Zawód sprawił Hajduk. Za
wodnika tego widzieliśmy w 
znacznie lepszej kondycji. 
Mszczą się na nim braki tech
niczne i wadliwe rozkładanie 
sił. Bardzo dobrze spisał się 
natomiast Niedziela w lekkiej , 
który wysoko wypunktował 
Langego. 

Nagajski trafił na czołowego 
pięściarza Turbl.ny - Sułży
ckiego. Walka była zacięta, 
przy czym Nagajski wykazy
wał znacznie więcej inicjaty
wy i celniej trafiał. Niestety, 
brak mu było sił na finisz, ere
mu zresztą można się nie. dzi
wić, gdyż pięściarz ten dotych 
czas większość swoich walk 
kończył w pierwszej, względ
nie w drugiej rundzie, zwycię
żając przez ko lub tko. 

Z braku Innych atrakcyjnych 
lmprei S])Ol'łowych, niedzielny dru 
gollqowy mecz bokserski lód:r.klej 
„Gward!i" ze stołecmą Skrą -
Budowlanymi zqromadzlł .w hall 
„Gwardil" komplet widzów. Do
datkową atrakcja dla plęściany 
I J>Dbłl.czności było filmowanie 
walk 1>rzez warszawską telewltzję. 
jednak nie miało to korzystnego 
wplywu na poziom meczu. 

Zawodnicy obu zespołów z ma 
łyml wvlątkami stirawiall wraże
n~ przemę<:zonych... okresem 

w Grindelwald 

Onegdaj zakończyły się w 
Grindl'łwald tradycyjne mh:
dzynarodnwe zawody kobiet w 
konkurencjach alpejskich. Na 
zdjęciu: M. Daniel-Gą,sieniea 
(Polska) na tra~ie slalomu gi
ganta, w którym zajęła 14 

miejsce. 

Eric:h Maria Remarque - Panie feldfeblu! krzyknął nagle 
Hirschland. - No.ga odpada! 

(2) 

Czas • • zyc1a 
• , . . 
1 czas sni1erc1 

- Ostrożnie z łopata! - zawołał Mucke. -
Nie rozwalcie mu głowY! 

- On już i tak nic nie czuje - powde- · 
dział Immermann. 

- Stul pysk, ty komunisto! Tu spoczywa 
niemiecki oficer. który padł na polu chwały. 

Spod śniegu wynurzyła się twarz. Była 
mokra i robiła osobliwe wrażenie. W oczo
dołach pełno jeszcze był.o śniegu, jakby rzeź~ 
biarz nie zdążył wykończyć maski i PoZOSta
wił ją ślepą. Między sinymi wargami bły$Z
czał złoty ząb. 
· - Nie moge go ooznać - mruknął Mikke. 

- To na pewno on. Wtedy stra<:iliśmy tyl
ko tego i_!!dn.ego oficera. 

- Wytrzyjcie mu oczy. 
Graeber zawahał sie. Po chwili delika'1ln.ie 

zmiótł śnieg rekawiczką. 

- To on - powtórzył. 
Mikke był wyraźnie podmecony. Sam ob

jął teraz komendę. Ponieważ chodziło o ofi
cera. uważał, że powinna sie tym zająć wyż
sza szarża. 

- Podnieście go! Hirschland I Sauer za 
nogi, Steinbrenner i Berning za rece. Grae
ber, uważajcie na głowe! Tylko jednocześ
nie - raz, dwa, hoo ... 
Zwłoki poruszyły 9ie. 
- Jeszcze raz! Raz. dwa, hop! 
Zwłoki poruszyły sie znowu. Spod nich, 

ze śniegu. dobiegło jakby głuche westchnie
nie. To ze świstem wdarło się tam powietrze. 

W istocie, but sie obsuwał. Ciało orzegni
ło w skórzanej cholewie i rozoadało sie te
raz. 

- Puśćcie! Opuśćcie ~ z powrotem! -
wrzes-zczał Miicke. Ale było już za późno. 
Zwłoki WYślfaneb sie i but pozostał w ręku 
Hirschlanda. 

- Czy jest tam w środku nosta? - mpytał 
Immerrilann. 

- Odstawcie but na bok 1 kopcie dalej! -
krzyknął Miicke do Hirschlanda. Kto 
mógł przypuszczać. że on już tak prre,e;nił. 
A wy, Immermann, bądźcie cicho. Trzeba 
mieć szacunek dla śmierci! 

Immermann spojrzał na Mucke~o zdumio
ny, ale zamilkł. 

W kilka chwil później odi?arneli reszte 
śniegu wokół ciała. W mokrym mundurze 
znaleźli portfel z dokumentarni. Pismo, choć 
zamazane, dało &ie jeszcze odcyfrować. Grae
ber miał racje - to był podporucznik Reicke, 
który na jesieni dowodził plutonem w ich 
kompani.i. 

- Musimy o tym natychmiast zameldo
"'ać - powiedział Miicke. - Zostańcie tul 
Zaraz wrócę! 
Ruszył w strone domu. w którym rniesz

ka ł dowódca kompanii. Był to jedY'IlY budy
nek w niezłym stanie. Przed rewolu~ją 
mieszkał tu chyba pop. Rahe siedział w du
źej izbie. Miicke spojrzał nienawistnie na 
wielki rosyjslci piec,· w którym płonął ~eń. 
Na przypiecku spał owczarek dowódcy. Feld
febel złożył meldunek i Rahe wyszedł razem 
z nim. 
Podporu~nik długo przyglądał sie zwło

kom Reickego. 
- Zamknijcie mu oczy - powiedział wre

szcie. 

świątecznvm I dlateąo gwizdy 
rozl eqały się częściej niż oklaskL 

Gospodarze, mimo braku ob11 
bra.cl · Łukomskich, wygrali mecL 
11:9. choć obiektywne spojue
nie na walkę MACKOWSKI -
KACZMAREK każe uznać zwy
cięzcą łodzlanlna. Sędzlowl.e one 
kl! jednak remis. Łodzianie nic 
znaleźli ponadto przeciwnika dla 
MAŃKI i to ostatecznie przypie
czętowało Ich porażkę .. 

Na przyzwoltvm poziomie w.il· 
czyli z łodzian ROZPIERSKI I 
PIÓRKOWSKI. Wśród iawodol
ków „Skry" dalsze 1>ostępy wyka
za·ł OSTROWSKI i niepokonany w 
tvm sezonie SZYMANIAK. które
go pamięta lódrka publlcmośł z 
okazu nlespod-ziewanego zwycię 
siwa, jakle odnlósl nad Debiszem 
na widzewskiM ringu. 

mielętnym bfokowanlem. 

Zacięty pojedynek nawiązał 
się w Wyścigu Dookoła Egiptu 
między zescołami polskim i ru 
muńskim, bowiem po dwóch 
etapach oba uzyskały ten sam 
łączny czas 18.31,28. Trzecią 
Jest Bulgari:i z wynikiem o 14 
sek. gorszym. W klasyfikacji 
indywidualnej najlepszą lokatę 
z Polaków zajmuje Pancek, fi
gurujący na piątym miejscu z 
czasem 6.10.26, a więc zale
dwie o 1 min. 29 sek. gorszym 
od leadera Henninga (NRD) -
6.08,57. C

IEKAWOSTKI 

dnia 
• * • 

Słabą stroną gwardzistów była 
kondycja; w wlększo.ś<:I ustępo
wali oni przedwnlkom w trze
cich rundach. 

Techniczne wyniki walk (gospo 
darze na pierwszych miejscach!: 
Ostrowski pokonał tika, Chom!
szczuk wvpunktowa.t Bltnla, 
Lanq prze!jrał wysoko z Rozpler
sklm, Małkowski zremisował z 
Kaczmarkiem, Andnelewski u
legł Kt>narzewlłk\emu, Rosiak 
przeqral z Wiśniewskim, Blach 
zwvclężyl Olczyka. Szymaniak wy 
soko wygrał z Wenclem, Kaza
nowski 1>rzęqrał Jl'fzez tko z Piór 
kowskim, Mańka otrzymał punkty 
bez walki. 

W szeregu krajach przepro
wadzono tradycyjne już plebi
scyty i wybory najlepszych 
sportowców. 

Wskutek całkowitego braku 
połączenia z Egiptem, nie mo
żemy podać miejsc kolarzy 
polskich na mecie III etapu 
Wyścigu Dookoła Egiptu. 

Z. JASTR.ZJiBSK1 

l OZP N komunikułe 
Dotvchcza11 do rozgrywek pił· 

karskf.<:h o misbMJostwo ł.OZPN 
zqłosilo się z teren1.1 wojewódz
tw a I Łod:l:i tylko 88 7J0sp<>łów. 

Dzriś mi·ja ostatni termin zql<>
szeń. ŁOZPN aipeluj<! więc 1>rzede 
wszystkim do kierowników dru
żvn z Łodzi, żeby zMartw:ili tę 
n'.ezbedn~ formaJność. gdyż w 
prz>ec:Jwnym rillZlie qraczie mogą 
=iamować cały sezon. I 

Zgłoszenia przyjmuje ŁKKF 
1>rzY PL Komuny Paryskiej 5. 

W Anglii zaszczytne te tytu
ły przypadły piłkarzowi Matt
hewsowi oraz rekordziście 

świata na łodziach Campbelo
wi, którzy otrzymali również 
Order Brytyjskiego Imperium. 
W USA za najlepszą została 

uznana pływaczka Me C4'r-, 
mlek, zdobywczyni złotego me 
dalu na Olimpiadzie w sko
kach do wody. W CSR w prze 
prowadzonym plebiscycie zwY

ciężyła Olga Fikotova, która 
zdobyła w Melbourne złoty me 
dal w rzucie dyskiem. Za naj
lepszego sportowca Luksem
burga uznany został kolarz 
Harry Gaul, a w Szwecji rów
ną ilość głosów otrzymali nar
ciarz Sixten Jenberg I Lars 
Hall (pięciobój nowoczesny). 

W kilku 
zdaniach 

• Jaką nazwę przyjmie Spól
ddelc%y Klub SJ)orlowył Zildecy
duje o tym walne zgromadzenie 
Startu, na klórvm rMpatrzone LO 

stan;i wyniki rozPl~anej ankiety. 
Większość uczestnik6'vt tel ankie 
tv wypowiada się za przyjęcte111 
nazwy Klubu Sportow8iJo ,.Sld· 
via". Walne zebranie odbędzie 
sle 28 bm. 

• Pilk,ane Włdzewa jut ,,.. 
najbli.ższych dniach zamierzają 
wviść na boisk<> i roo:począć ITl;l
ningi. Po trzytyq<>druowej za.pra
wie projektują rozgrywanie 5P•)l
kań towarzyskich, by być w peł
ni przygotowanymi do sezon11. 
Plany te jednak uzależnione ~ą 
od kapryśnej, bądż co bądż, po
gody. 

- Nie da rady, panie ooruczniku - od-
parł Graeber. Powieki już pr~iły. 
Urwą się. 

Rahe spojrzał w strone zrujnowanej 
cerkwi. 

- Zanieście ito na razie tam. Czy mamy 
trumnę? 

- Mieliśmy kilka na szc~ólne oka-zje, ale 
zostawiliśmy -,- meldował Mikke. - Zdo
byli je Rosjaniie. Mam na<i:zlieie. że im sie 
przydadzą. 

Steinbrenner zaśmiał się. Rahe nawet się 
nie uśmiechnął. 

- Czy można by sklecić jakąś trumne? 
- Za długo to potrwa, panie poru=iku 

- odpowiedział Gmeber. - Ciało już sie 
rozpada. Zresztą we wsi nie ma odpowied
niego drzewa. 

Rahe skinął głową. 
- Złóżcie go wiec na Płachte brezentową. 

Zostanie w niej pochowany. Wykopcie grób 
i zbijcie krzyż. 

Graeber, Sauer, Immerm8nJ?. i Berning za
nieśli rozpadające sie zwłoki do cerkwi. Za 
nimi szedł ociągając sie Hi=hland z butem. 
w którym tkwiły szczą.tki noei. 

- Fe1'dfebel Mikke! - odezwał się Rabe. 
- Tak jest, panie poruczniku! 
- Przyślą nam dzisiaj czterech schwyta-

nych partyzantów rosyjskich. Jutro rano ma
ją być rozstrzelani. Nasza kompania dostała 
taki rozkaz. Spytajcie w waszym plutonie, 
kto pójdzie na ochotnika. Jeżeli nikt się nie 
zgłosi, kancelaria wyznaczy ludzi. 

- Tak jest, pa~ie poruczniku! 
- Diabli wiedzą, dlaczeJto akura't my to 

mu@imy robić. Zresztą w tym bałaganie ... 
- Melduję sie na ochotnika - powiedział 

Stein brenner. 
- Dobrze. - Twarz Rahego po'Z()Stała bez 

wyrazu. WY'kopana w śni~ dróżką zawi:ó
cił do domu. 

„Z powr.:>tem do swojego pieca - Pomyś
lał Mii.cke. - Co za mazgaj! Wielka mi rzecz, 
rozstrzelać kilku partyzantów. Tak. jakby 
oni nie rozwalali setkami naszych tow_arzy
szy !" 

- Je:iiell Rosjanie przyjdą wcześniej, mo
gliby od ra'Zu wykopać grób i dla Reickego 
- rzekł Steinbrenner. - Nie będziemy mie
li z tYil'. rcboty, odwalą wszystko za jednym 
zamache,n. Co, t>anie feldfeblu? 

- Niech { tak będzie! - Muckei!o żółć za
lewała. „Belferska dusza - p0myślał o swo
im dowódcy. - Chu<la szczapa w rogowych 
okularach. Poruczniczyna jeszcze z pierw
szej wojny! Teraz też nie dochrat>ał sie a
wansu. Dzielny, to prawda. ale któż z nas 
nie j~st dz>i.elny? Nie ma jednak natury wo
dza ... 

- Co sądzicie o Rabem? - zwrócił sle do 
Steinbre:-nnera. 

Ten spojrzał na niego zdziwion:v. 
- To na.sz dowódca kompanii. 
- Zgoda, a.le poza tvm? 
- Poza tym? Co poza tym? 
- Nic - burknął Miicke-

- Dosyć rłęboko? - soytal najstarszy Ro-
sJani·n. 
Był to mężczyzne lat około siedemcłz!iesie

ciu, z brudną, 9iwa broda i ciemnoniebies
kimi oczami. Mówił łamana niemczyzną. 

- Stul pysk, bolszewiku; mów tylko wte
dy, kiedy cie pytają - warknął St.enbren
ner. Był bard:w CYi:yWiony. Wzrokiem śledz'ił 
kobietę, która znajdował.a się wśród party
zantów. Była młoda i . krzepka. 

- Głębiej - oowiedział Graeber; pilnował 
jeńców razem ze Steinbrennerem i Sauerern. 

- Dla nas? - spytał znów Rosjanin. 
Steinl>renner pr:r.~•skoczył szybko i zwin

nie i z całej siły uderzył szo na odlew w 
twarz. (d.c.n.) 
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